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Bokserskie ircIstraowsHif© Niemiec.

Ryciny powyższe peiazują, nr_m momenty yrafti o misArzostwo Niemiec w wadze ciężkiej mi?dzy 
dotychczasowym mistt^em i uhibieucem Niemców Breitustr, terem, a Łwyraescą Samsour m - F5meirein. 
Walka ta odbyta si® w Berlinie w obecności 10.000 widzów i zufcikrzyał się zv'—.ięstwem Sarn sona 
w triec.ej koleje (rundzie) prz^z knccfe-cuL

Ry>”na u góry to moment z Pierwi. sej rundy  w której Samsoo forsuyic tempo walki uderza wasro 
tnie Brbitemstratera hetomi od uołu (upKrcat>. Uderzenia te mocno wstrząsnęły pizeciwa kiem (grosęgyj.

U dołu mement z urrncej randy . w której na krćlkc przed pauzą i.imso!' uplasował silny cice pra­
wą ręką. Br< enstrater upadł stojący nad mm sędzia liczy sekundy. Przy liczbie cśm oderwał sij gong 
na pauzę, co urątowato byłego mistrza przed łJefin |tywŁ4 JU* w tej rundz.; prrażką (1C ?kund'.

Po jednominutowej pauzie •'oapoczęla się tizer <a ronda. Podwójny hn k Samsona trafił tak silnie 
szc^^kę Br. ite.istra.1 era, że ten ostatni upadłszy ci ęako na derki został ,w /liczony

Wpi a-wdzie po odliczeniu liczby d lesięc., Brei ten ̂ tnlter się podrósł, lecz seizia w’’ Pr iedzi 3-1 już 
słowo „koniec 1“ i przyznał zwy: tęttwo Samsonowi. Obecnie Breitenri-ater wniósł łrńtest do rem. 
zw^zku bokserskiego twierdząc, że przy wyliczeń jU d7.1esv.tej iond^ był na nogach, Pftytest fen nie 
■"•ostał uwzględniony, gdy'2 reguły międzynarodowe powiadają, ze jedynie vażnym odijt§ ne ■ zwycię­
stwa przez 'kneck-out może być tylko cedzic go areno-wego; wyrc-k ten jef.t nezs^elacyiny.

Nowy mistrz Niemiec Samson trenował się dłuższy czas w Ameryce, gdzie nauczki się głównie przyj­
mowania i rozdawania ciężkich co^ów. ______________ ___________________________

Co się stało z Jaworzyną?
»»Rada Ligi Narodów uznała rozstrzygnięcie komisy? deliminacyjnej11. — r̂ wdo- 

polobnie ponieśliśmy klęskę. — Trzeba oczekiwać dalszych wyjaśnień!
K raków , 14 marca. 

Od 21 godzin nadchodzą, z równych stron \ri&. 
wmości o w y n ik u  wczorajMBB0 postedzema 

Rady Ligi Narodów w spraw ie ja w o ia jis k ie i

Depesze te są jednakowoż niejasny tak. że 
należy oczekiwac dalszych wyjaśnień.

Pie^w&za wiadomość 'Agencyi Szwjycarskiej) 
now.ada., że Rada Ligi Narodów postanowiła

O U U U b N i l E .
Dyrekeya Ogrodu 3-go Maja w Brześciu n-B. 

WYD2T8EF ŻmVj TŁ-ATR ŁETMI „C Z«R Y “
w  o g ro d z ie  (p o k ry ty  d a ch e m ) n a  s e z o n  le tn i  1924 r. 
Teatr zaopatrzony w odpowiednie dekoracye ! posiada garde­
roby, u rządzo ie na pokoje mieszkalne. — P. T. leflektantów 
uprasza się o łaskawe nadsyłanie ofert na frnię DyreKtyi lub 

osobiście do dnia 20 marca b. r.

OEaów lttnle war«mkÓ6V d z ie rża w y  n a  m ie js c a .

DYREKCYI*,

BROMHIIS P Ó iS Z E B
urykontije j/sse!klt *rukl s t a r anne  
!*: p o  certach  um ia r t iD w a n y is li

^ ra l^ 4 w , it  i  O c im iw ik jft jC d  1 .
hw ło w n ie  w  do-  
w f  l n j  j t i  i lo ś c ia c h  

p steca sssssss

S-Na flfte. Bfiicia Rc'nic ,̂ Krakfosf, ftorjanska 27,

c bm kj6 n”aaic( na o ^w izg  lairoizyay, wa- 
d’n d e cy li k&saisyi delLmitacyjnej. ,'f

Crcgr wiadomość, (Czesk. ?go hiura prasowe­
go) stw rdza to sa^o, a tekst jej jest następu­
jący: „Referował sprawę yiuaone? ne Leon. 
Skimunt i Benesz oświadozyli, że zgadzają 
się s rozstrzygnięciem komisyi, nastijpnie Pia-4 
da Ligi Narodów postanowiła nzbać granicy 
nstaloną przez konisyg tMiEiitacyjną. Przy tej 
sposobności podziękował Quinones de’Lean dp- 
fefacyi pobkiej j czesk>ej za t^ndeneye ugodo­
we, które ol^zały w czas^ rt>kowań“.

Trzpnfa Wiadomcść (Polskiej agemyi telegra­
ficznej) mówi, że „ressoHcya Rady lig i Naro 
dóyv _ w sprawie Jaworzyny przeprowadza roz 
graniczenia na Spiszv, wedle berneńskiego pro- 
j~ktu_ komisyi delimitac: jnej. Zaleca ona pod- 
p sanie protokołów, uwzględniających w szaro- 
kisi mierze interes j lndncścL Protokoły te ma 
j<ł stanowić integralną część decyzyi. Aada Li­
gi Naród.w zaleca konferencyi ambasadorów, 
jpilhiajszybsze załatwienie sprawy Prelimina- 
ryjne rokowania .spfc, ów oun stron (Polski i 
Czch) dla ustalenia rani protokołu roza>oczęły 
się le-pt* b. m. w Genewie.“.

Ostatnia wiadomość Tr^rwatna ,,Gazety War- 
szawsikiej" z Genowy iormułuje sprawę nastę­
pująco: Rade Ligi prz-i^ęła nową linię delim 
acyjną oddając Jaworzynę Csech-m. liada za 

leca s iron om spisanie protokołów w spraw™ 
uprawnień Jr.dności co do przechodzenia gra­
nicy. Protokoły te bedą intigralną częścią «’e- 
cyzyi Rady ambasadorów, której Rada L.gi Na­
rodów sprawę całą przełazu;

„(Jcletrat pdski Skirmunt przyjął zalecenia 
Rady. Dziś odbyło się pierwsze posiedzenie 
ekspertów polsko czeskich w sprawie protoko­
łów. Właściwe rokowania odbędą się w Krako­
wie w kwietniu".

* * *

Żeby wybrnąć z całej tej matni, trzeba prze- 
dewszystkiem sprowadzić sprawę do najprost­
szego zapytania:

O którem rozstrzygnięci u komisyi dełimiła 
cyjnej mówią depesze i  jak to rozstrzygni ><ae 
wygląda?

Jak bcwiem wjadomo, sinieją dwa rozstrzy­
gnięcia: z 15 w i aiKdia 1P22 i ^ 11-go lutego 
1.9Ł4 r.

Komisya delimi*acyjna na posiedzeniu z 25 
września 1922 odbytem w Cieszynie, zadecydo­
wała większością 5 głosów j  rseciw jednema 
pudk ał Jaworzyny raniej więcej wzdłuż lin ii 
biegnącej w lodov ej Przełęczy wz. Służ jb 
worzynkij tuż koło wodespain, który pc 
zostanie po strona czeskiej do p^nbtn 1915. 
Jedne.n słowem komisya przyznała nam prze- 
S”lo połowę Jaworzyny. Znaozr.a .zęść gór ta-i 
trzańskich pozostawała wedle tej decyzyi w tę-



„ILUSTROWANY KUR TER CODZlUNNY“ — Nr. 74 Sobola 15 marca 1924 r

kn polakiem.
Jp,k wiadomo, Czesi wnieSIi przerw lej 

uchwale komisyi delimitaćyjnej protest ńo 1 *- 
dy Ambasadorów twierdząc , że konusya dell- 
mitacyjna (a tem samem i Rada Ambasadorów, 
jako jej mandantka) nie są kom't itentnu do |,oz- 
sfcrzyo"n a o losie Jaworzyny. Rada Ambrsa* 
dorów stwierdziła jednakowoż kompetency? ko­
misyi deLmitacyjnej (w dniu 13 listopada 1922)
i zap wiedziała swą ostateczną decyzyę na 
wiosnę 1Ł>23. Dtcyzyi tej nie po rrę ła, a nato­
miast w lipou odesłała ć<a jn ifcśpodziewaniej^ w 
świecie sprawę jaworzyńską ao iiia i Ni rodów, 
„w celu zaop.niowaT', i“. Liga Narodów ode­
słała ją we wrześniu do trybunału ~aisw*flc, a 
trybunał haski w grudniu tego roku wydał #• j 
m aną decyzyę, w której wlafi awie pozbawił 
ko iisyę delimitacyjną anaozenia: Uznał ‘k,- 
wiem, że grarica jaworzyńska ustało^- sostiJa 
jeszcze w lfliiO roku, w smutnei pamięci ak- ie 
z 28 lipca 1310, na podstawie kti>ego stracili­
śmy Lieszyńckie Spisz i Grac/ę. Trybunał ha­
ski stwierdził, że Granica jawosrsj ńska est więc 
juz delinitywną, że mogą w nirj nastąpić M *  
wyS«5j małe zmian”’' lokalne, a u£łifeni» gra­
nicy może nastąpić hrlko na odcinku pobo­
cznym, t. j. ka przestrzeni od wschodniej gra­
nicy Jaworzyny, af do punktu, gdzie te^toryum 
Niedzicy dotyka Dunajca. W następstwie tero 
wyroku haskiego. Rada Ligi Naruduw poleciła 
kcmigyi Pelimitacyjnej, aby ".ajsła się ostate­
czno m wytyczeniem granicy w icutB a wyioka 
haskiego.

W ten sposób doszło do drącego posied! enia 
komisyi z 1 1  lutego 1924 r. w Bernie

Dzisiejsza depesza PAT. posiada, że Rada Li­
gi Narodów zatwierdzała granica wedle projektu 
p o s ila n ia  kraniki nitacyjnej w Bemie.
1 w tem właśnie cały sęk. Na uwem p-wied-e- 
niu — co zrozumiałe ^est na tle opisanych przed 
chw lą antecendency —  ustalono bowiem tylko 
granicę na mniej ważnym „Jcinku nob^inym, 
natomiast co do na’ -raźniejsze®!) odemka Jor- 
fje wski -}aworzy ńskie90, będqe«> właściwym 
przsdmiaiesn spora, komisva delkniłwnna vs 
Bern e nie p-owsięła żadnej Jecyryi, a tylko je­
dnomyślnie stwierdziła, że „racju ok»noirii^_.e 
przywołane na nopame propossycyi komisyi de- 
Eamitacyjnśj z £5 wr»“śnia 1322 r., zac!ownją 
w pełni s^ą iaoc“ i wyraziła przekonanie, „że 
prE>u'’.- kompetencyjne przey^D^e komisyi 
prsses Rada Ligi Narodów (.na podstawie wyroku 
haskiego) nrs nawalają ńxar% zwyczajnych no- 
dylikacyi granicznych ? aftsśćucsrnić c renomi ■ 
omy ai interesom miejscowrin schodzącym w

Jednem słowem' w sprawie najiraisniHrzsflo 
odcinka powołuje się komfcya dehmita^yjna na 
swe rozstrzygnięciu z 25 wrzefnia 1922, ale rów­
nocześnie stwierdza, że wykonanie tamtej dec- - 
ayi nis da się pen. :eścić w amach ił . liwwśei, 
sstwomsnych przez rozstrzygnięcie fcybuaału 
haskiego z e r dnia 1923 i związaną 5 tem roz­
strzygnięciem rezoiacyę Rady Lip Harodów.
Skoro więc w depeszy PATa mowa jest a uzna­

niu decyzji 1 err eńsklej komisyi deFm âcyjnej 
w sprawie gianicy, to !wmalnie rzer 3 biorąc 
inozna mówić tylko o osti itefwnem rozstrzygaj 
civ. giamcry na odetka pobocznym.

Czy może Rada Ligi samkeyo-nowała takż^ ?*ta-

nowiako komisyi, co do odcinka oh jraego (jawo- 
rzyńsko-jurgowskiego) ?

Tak tłumaczyły w dniu dzisiejszym uchwałę 
Rady lig i Naiodfw niektóre dzSónniM.

Byłby to sukces niewąjtpliwie bardzo duży, 
ale jest on niestety nieprawdopodobny. Bo prze­
cież Gzesi dwa lata wałczyli przeciw atcyzyi
25 września 1922 i fmdno uwierzyć, aby tera* 
nagłe jsfcżyli deklaracyę agc‘_’ rającą się bez c/̂ o- 
m  na iswalcaane przez się jp .stanc wienia. Za­
chodzi więc raczej prawdop-odobieństwo, że Ra­
da Ligi Nairodów uznana, iż  zgodnie z rozstrzy­
gnięciem trybunał. 1 IiasMego (i związanej z tem 
rezolucyi Rady Ligi Na-rodów) komisya delii i- 
tacj jra n ia ia  prawo do ustalania gtaucy trtko 
na odcinka poboesr ym, a co 00 ot.c nl a Rów­
nego nia była już kompetentną. Jej rezolucya 
stwterdEająca, że drobne zmiany grarwozn^ w od 
cinlm gW/wnym nie wystarczają, lecz, że po- 
winro się wróulć do roz®trzvgnięoia z 25 listo­
pada 1922 —  uznano prert iop^dobn e ya ie- 
oboTTHzTijącą, m o rr lrą  op in ie  in s ty fc ry i, która 

n iu  u a  ju ż  n ic  dc t& dania, rodzaj wyrzut" , 

iż  odebrano je j iom jietency®  1 " .iła łw ii no rzecz 

n ie  pt* je i m y ś li.
W przekonaniu tem umacnia nas łn^sTOa 

cya „Gazety Wa.rs>,i'W=!lnej“ strarerdzajfea, że 
Jaworzynę oddano Crocho 1 .

Ale w ta’dm razie co oenaesra „zalećr<r>ie spi­
sania protokołów uwzględniających tv szerokiej 
mierze interesy ludno&ri“ i  po co dala e roko­
wani 1 polsko-czeskie?

PewmD wyjaśnienia daj? znowu „Gazeta War­
szawska", wedle której protokół" te zawierać 
będą okreśł“nie nprarroi^ń Indnofir* co do pr5»- 
c W  T.ia rranicy. Spraiwę tę, jak .^^wmiije to 
samo pismo, określą dopieso dokładnie rokiTra- 
nia, które się w kwie*n!a w Krakowei bdlirdą.

Wstrzymując się z ostatcczsną decyzyą aż (fo 
otrzmnania bardziej szożegćlcwych mformacyi, 
trzeja się jeuiiak z góry rzyeotować na to, 2e 
wczorajs: 1 decv.wa Rady Litń N no łó jr lry je 
w soMe ntwą klę~kę i że Rada AimibasadT r iiw, 
do której sprawa jaworzyńska wróc.i teraz z Li­
gi Narolow, pianie już wobec międzyr..^ kIowo 
uznanego zwy cięstwa Ozech.

NA K^UGIHESIE.

Urwl&we informasye.
Wykâ ywai::e, źe uasza urzędowa siużba in- 

lormacy jna lur kcyomije „pod udechłyim Azor- 
kiem“ — jest już dzi‘ś właściwie oaktywruiem 
Amt jryl-i. Nic mniej musi 3ię to ivbić v<d czasu 
do czasu, bo wszystkie nasze dotychczasowe 
rządy nie umiały — zostańmy j u ż  przy amery­
kańskich porówaajmach — ZiałaAwić się z tem 
jednem matem jajku m Kolumba. -

Ostatnie dni dostarczyły znowu k ilta  dowo­
dów w tej mierze. O jatror~yń'¥m bigosie pi­
szemy na innem miejscu. Bigos m straszmy, a  

jeśli go coś tłóniaczy to chyba laki, że pan mi­
nister spraw zagranicmych je&t pono doskona- 
łyrn myśliwym i za bisrosem przemada.

Druga afera jest jeszcze bardziej skanda- 
liczna.

Oto „Ilustrowany karyer Codzienj)y“ otrzy­
mał we wtorek o godz. 11 wieczorem #iadqmość

z Rzymu via Wiedeń, di/nosząen, ż? w dniu po­
przedni », tj. w pon d z ia łek , puipisano w R?y. 
oie w pałacu Chigi naw VQ pożycikow? nołsko- 

wioską Telegram nasiz, zawierający najdokład­
niejsze szczegóły umowy, (a wne wypokość i
o]>rocent'wanic pożyczonej kwoty, .̂ ał>eŁpiecze- 
nia dane przez Polskę i zotow n.ranu tsrzez nag 
zaciągnięte, czas na który została pożyczka u- 
dzioic ia, osoby, które traktat podpisały itd ), 
zamieściliśmy w naszycJi wydaniami C. D. i D , 
które to wydania rka^r.ły się w ćrodj rano (da 
ta numeru czwartkowa).

Od tej "kwili minęło już dw a dni, a ze rtroinv 
agencyi rządowej n ic otrzymaliśmy żadnego o-
ii yalnego komunikatu, dono?ząceigo o podpisa­
niu urnowy.

Możnaby myśleć, że T,ła.dizatn! centralłi^mi 
ikieiruj? jakieś pouioe wzglf?dy, które nakazują 
zatr^-manie się z komunikatem. Niestety, u?v- 
skali&ny już dowód, ie  i zpd ptprctłu n ie  otr^j. 
m ai n a  czas in ft rm arryi

Numery pism warsza wskich, które ukaziły 
się równocreśnie z cytowanym numerem „U. 
Kur/cra Codziennego" aawierajr b.ó:ką iiotiutkg, 
podaną przez sfery rządowe, w Mórpri stwierdza­
ją, że „rząd do tej c łrrili nie otrarymał wiado­
mości oi? swy^h d©legaitów“, źe „sfery rządowe 
0P2«sknją depeszy z Fzymu w ciągn dr’a dzi- 
si; Ijaego (tj. środy)**, że są „p^j-me nomyślnego 
załatwienia rokowań" itd., td. Wkońcu notatka 
zkimdza w ielką 'ajecmicę... jak wysokie ma być 
oprocent -wanir pożyręki.

WsziBuko h  aruikujc się jako infOTtatcye iią- 
dowe w Policy paó^wa w fawdę, mimo, że — 
jalk wyżej zamasaar-o —  u r  owa została podrń- 
sana w pt aiećśałek, a we wtoTek wlscz^ rem 
znana już była dr- mniLowi krakt. w tliem u.

I nie piszże tu satyry...

A9WOKAT ^ r . NSSIft
w  KCralccwl*, S zew sk a  7, p rc y jm t*  l a r m  ru tyn ow an ego  
K O N C Y P I E N T A  x d ło jjo lc tn  ą  p ra k ty k ą  ł  *  praw em  

■nbstytacyt. 1019

P i 7 3 t a r g .
Dyre&cya kolei paSs'~ /wyeh w Krakowie oęlaeza 

n, dzień 27 marca 1924 przeŁan̂  na sprzedaz 
101.565 tn* okrągłego <Ł sewa olcfaowę^o, zrodująius- 
er snę mc ahacii w Dzieljicaich 

Rcflefctamtó (fcoiwiązam s ł do gmirany 12-hJ,
26 r̂ aorca 1924 r. rfożyć rlo Wydaahi pr^^worajw 
taryioweg* l?yirejccyi Irrakjjwsaw. (Piać Maitejb, po- 
kćj Wr. 91, I piętro) pói: coue otfeirly z ujtąoaenien 
Łfflitu o wnieaiemm wrdyjro w wyedboSoi 150 fmn- 
ków zfetw* w zar ozętowane; fcc^rcie z podaniem 
cen. Bil* syrh a n&or-ifljcyi ućaieb Wy^iz^ł prztvro- 
sowo-Wyfowy poffji.id2.y gnter.ą 12—13 codziennie 
ot? 7. w skey, I>ziedzjC aawiadoiwoa sitecyŁ Wwmie- 
?ucne diZL*TO moina na miejscu.

01 Dyrakcya b M  Pajjatwowych w Erykowie.

iik£SZEDC. ŚWI1ŻY TRANSPORT

pikl^ngów cz0cTc:flhi
S k r z y n i a  w re- le raJao* 14 d n ż y c h  p i i l S n p ń n r  k o e . t n j a  

M k p .  9.M0.000. —  D o  n a b i c i a  n  f i r m y  K b rb e ]  I  Go tt-  
llc fe , K r a k ó w ,  M e ls e ls a  7. l t i t

J5DM TW D ZE G H E N T E R .

m a s n u m m
Z seryi U. „Z  «W o"ShieJ n iw ji” .

----. R -  -  7

Za moment możeby stan' w tyi'h kleszczach *110- 
carnych juze do krzty doszedł, gdy Franek mu Pu­
knął nad głową:

— An; jednego złego słowa na Zośkę — nigdy 1 — 
rozumiecie?! To was puszczę!.

Zybura poruszył powiekami, że tak.
Wtedy go Franek poniechał.
Trząsł sie cały. Ręce latały mu jak w febrze. 

Z czoła lał sit; w grubych kroplach pot, co mieszał 
się z krwią cieknącą z podrapanej twarzy i spły­
wał c/o! v\ oiicmi sznurkaim na wypłowiat-ł bluzkę 
żołnierską.

Pad! ciężko na zydel. Dyszał chwiię.
Zwrócił się wreszcie do męcochy.
— A teraz go rozebrać i na łóżko! Nie mogłem 

adz.iefżyć — dodał jakfrj do nebie, ocierane krew 
z lic.

Podniósł sit: wziął czapkę, nacisnął na czoło — 
rozwarł szeroko drzwtrzasnął i poszedł w ciemną, 
wichrem nuczącą noc..

VI.
— Zośka, len twój Franek to prawv zibój! — n ĵ- 

wiła na dmg dzień wieczór w chałupie Zająccwa do 
córki. — Dzisia ino o tera nu zagonach boz cały 
dzień pogwara s"ia...

Zośka płakała
Znała Franka, wiedziała, te to osień z siarką, ale 

toLy tak obces na ojca się porwać, tero by się po 
nim nie spcdziala.

Najadłyśmy się wstydu — <u«mda matka — 
gadali cadali. a cięsiem na cię pozierali,.

— Cołcm ja, matuś, winowata?...
— Wiem, dzieckó, coS me winowata, ale cótc z

tęgo będzie, mtyjaS ty, kiej }u?e tera Franek ojca ma-
lo na śmierć nie zdusił?... Juści stary ani w pom-r- 
ślemu nie ma, coby cię Franek brał... Kwardy on 
kiej ten krzemień, a nas, wiadomo, za nic nie ma 
że to bogacz wielgi, gosipodarz...

Zośka, siedząc na ławde, nie otzywała się mc ino 
ciche szlochy raz wrajz dobywały się z jej P'«ts.i, 
a oczy misia a.że czerwone od pł-cau...

W tam zała-ęczało okienko, znak:, że Franek Jrzy- 
szedł.

Na izb e pochwalił Pana Boga, matkę pocałował 
<9 rr«kę, a zobaczywszy Zośkę spłakaną rzucił się ją 
apoikoić.

— Cichoj Zośka, me płacz, wszyćko się r nprawi.. 
alem fctrzymać nie mógł, kiej ochlany jak nieboskie 
stworzenie zaczął na aeŁie, łitrotc, pamotować-..

A Zającowa na to:
— Stanąłeś 2a motjf! c6nk“ — dobrw... ale m lżo­

nego ojca chcieć n ie razy zaikribumć — la DoKa, 
sWopakul Jak Zalesiie Zalesiem tego u nas ftikiej 
nie byłol Ghkny się bijały, parobcy się za łby wo­
dzili — bo bitka chłopska, rzeca — ale tuby roiz> 
ne"o ojca w te razy... na Śmierć . to się me trefiło!

— Adyć mnie wyrozumcie matko, jako żyw,? na 
śmierć zduaić nie chciałem, imwn mu le złe słowo 
na Zoikę, eo jeszcae wyrzec gjieiał, w ga.-dło we- 
pdinął.-.

Zośka pwłn. Dęła nań swe słodkie, żałośliwe oczy.
— Dobryś Franus la mnie, juSci, di >bryś, nie nałeś 

nmie ukrzywdzić.. porwałaś saę w ten nomem*, kiej­
by aa inuprzyiiaciela, jakeś to na woime zwycRjjóy 
był.. A'e Pain Jezus mołe cię zsł to pokarać i cie- 
bii: i mnie— To se uważał! Nie jhichai). cho<by co 
na mnie wywoływał po p-jaremu — dy te to za 
mc, sumienie mam czyste.. Przeciwiamieiiii się ojcu
i taką ck.rutną zli>śtią swego nie d mniesz...

— A jako-że ma być? ŁSaim zrobić, ;ak sitary chce: 
dębi ponieohić A Je'.vlkę brać?! Niedoczkatile jegcl 
Tyś, rzaeuclio, lutj z juyioa wymoćlWaa u Pafia Je- 
eusa com cały z takiea okmtnej wojny do d̂ mi wió-

© digitalizacja mbc małopolska p-

ciłl.-. A skerom wrócił, to Pan Jeaus musi aas po­
łączyć...

Go wam da,,, tarje flo/e, aiment — szepnęła na­
bożnie, kiw qtc głową Zacą «rwa. »

PraniBk zaś dorzucił:
Mądrr - ludzie mawiają, i w sztooJ .'im to jeszcze 

słyszał: R*ga wzywaj a ręk. przykładaj! Ja foi do 
swojej doK sam rgto przyłożyć inuazę.-. jgeSć się 
ojcu w kasry ue diam!

Ino odrzekła Zo^^a — nie folguj „ankórowi 
chocia i o mme idzie... dy5 juże nie na wojnie... 
Bai;zż.i ae na to, że to z panan oj«m, a nie obcym 
paTohkiem sipriawa... I nie najgonazy an, nie- Jak 
świąt świia4 tn, kiżdcu ffospada-rz chce la yrm bo- 
grtej, nie diiudohneo iaeuchy, ooby, jaJk ociec jamrą, 
więcej grantów jxrl siebie ziagmąl... laik i twćj pan 
ocdec... la tm ^o dobra. A wikazy za fo coś go mato 
na śimierć nie -zckiisił toby cię w te raizy z chałupy 
wyonał i bez sąd wydaiedziczył, a wazyćkie gionta 
WojtkoTn zapali Pouwuzui to Franuś i n^ch cię 
ręka Baśka łnoni, oobyś się kiej na «joa pocwałl

• *
W chałupie Zyburów po tej okrutnsj termedyji 

wszyLico b^ło jak przędza. Stary pdł dalej. Nieraz go 
baiba dopiero kole p<ótr..>dka z ka.rc®"y wywlakała. 
Ale doms breweryj nie wyprawiał, a i ilk Mął, pom- 
stowsrt, to ino na babę, abo na Ja3«a — ale Franko­
wi dawał pokój. Zapamiotał dobrze jego żelazne 
garści?.

Frandk lei kiej ino mć^ł, staromu z oczu gphodził. 
by g< n e nzeżlić, jacy w roboc- ■>, cłućby ufljcięż- 
szt.. in -feiej mu się t"e pfzedwał.
_Mi()aiy tok dni i tygodnie — ojciec i  syn, choć do 

nijak.ch okazyj między nimi niie przychodziło, ktfar- 
|Qio pffietiw sobie etali. Tno kiejniekiej ogniste ślepia 
Franka, abo ponure, jak cza.-ma chmara oczy stare­
go mówiły, że w duszach tych chłopów, młodego
i starego nieustępliwa zawziętość ino p r z y w a r o v .a » a ,  

groźnie warcząc, fcej ien zły pies n«. łańciu hu, tcK° 
k.jem ssdzieli. ny.

—-0—— (CL d- ml-
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Fozwiąztiaie sejmu Rzeszy n ieniecKicj.
Ber*in, 13 marca (11) W dnit H2 „jjgzyi  ̂ .„stał 

sejm flz-sz y n iemiecirie; rozwiąza.ly.
Na dzisiejszym posiedzeniu parlamentu niemieckie­

go odczytano następujące ,)isnu r.ezvcienta Rzesz’ 
ponieważ Rząd Rzeszy stwierd-ił, że jego iąaanu, 
wypływająca z przyznanych mn 13 paźd îerr.ika i 
Ig grudnia 1923 r. przez Sejm pełnomocnictw, a do- 
łyc»4ce najżywotniejszych intern jów  państwa st) 
stale przez w':,sl"*ość Sejmu oJrzocana, przeto na 
podstaw.e art. 25 konstytucyi zarząd"-sa rozwiązaniu 
Sejmu Rzcwy.

podpisano Prezyde. t Rzeszy niemieckiej — Ebert; 
kanclerz Dr. Ma/ki.

Po odczytaniu dekretu prezydenta wręlosił przewo­
dnicząc'7 parlamentu Loebe pożegnalną mowę, za­
kończoną 0Krzy'--ein na czećć narodu i państwu nie- 

sjiego, który powtórzyła cała Izba.

(Telegram uiasry „11. Kuryera Codz")
Po pos.edzer.u Sejmu przyjął kanclerz Dr. Marks 

dziennikarzy, któArn podał pswotiy roz, iązani? pir- 
Is .en’n. Oświadrzył on, że rząd z tym parlamentem 
nie mógł pracowaC Pcln-ka rządu skierowana była

przedewszystkiem do niesl .m- czenia do nowej in- 
liacyi co wywołałoby katastrofę, a c: ano parlament 
nie rozumiał W końcu wyraził nadzieję, źe nowe 
wybory odbędą się bez wstrząśnień.

Niemiecka bieda iniemiecKie skarby
(Telegram własny ,

Berlin, 13 marca. (IJ) „Esilinei Tagblatl" donosi z 
Nowego Jorku Wydawca „Ch.cago Tribune". Boherl 
Rutherford. który powrócił tu z Ęuropy, oświadczył 
pomiędzy innemi. .Widziałem wszędzie na Riwie­
rze bogatych N: iinców, ba ń y c h  sie jak Uojiepicj. 
Gdyby ich należycie opodatkowano, Rzesza niemie­
cka mog'aby zapłacić odszkodowania.

J l. Kuryera Cods.“)

To samo pismo donosi z Berna szwajcarskiego, że 
tamtejsza Rada miejska odrzuciła wniosek o wya­
sygnowanie lO.CfO Irankćw na pomoc dla niemie­
ckich sfer niezamożnych, oświadczając, że » Niem­
czech jest dosyć bogaty tu lndzi, "tórzy powinni 
6pie£zyć z pomocą sferom niezamożnym.__________

Państwo polskie wa!or/zv|e swoje pożyczki
W ten sposfib gwarantuje każdemu uczciwy zwrot jego pieniędzy,

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 18 marca. (Wir.) Nadzwyczajny komi­

sarz dle spraw kredytu publicznego dr. Bybarski od­
był dziś w klubie spraw ozdawców parlamentarnych 
konferencyę, na której powiadomił przedstawicieli 
prasy o postanov,,onem przez Radę n.inistrów zwa­

łowaniu dotychczasowych zo bu wiązań <ańsłwo- 
-«ch. Rada ministrów uchwaliła mianowicie projekt 
rozporządzenia prezydenta Rzeczypospolitej, dotyczą­
cego wzerachowania Dotychczasowych potyczek pań­
stwowych markowych nr nsstpridjących zasada-li 

Zostanie emitowana potyczka konwersyjna celem 
wymiany asygnat s r. 1918, thligaryi " ićtko ' długo 
terminowe] potyczki 'tyczki st . 1920 i po ,„zki 

miowe) t- sw. milionówki. Zamiast tych 3 po- 
ż /czek będzie od l słvcznia 1925 r. obowiązywała 
jedna pożyczka konwersyjna, obliczona w złotych 
polsk.eh pięrioproc ;n*t»wp i amortyzowana w ciągu 
lat 20 przez wylosowanie.

Dla asygnat a 1. 1918 nstalono przy wymianie

Konferencja o Banku Polskim.
(Telefonem o d  naszego korespondenta.) 

YTarssat a. 13 marca. (Wir.). W 9obr*e 15 b. m. 
o 10 i pól rano odbędrit sie mm. skarbu koafe- 
reneya z udziałem przedstawicieli poćpzególnyiv 
grap społecznych w sprawie subakrŷ icyi na akcjo 
Ba "ku Polskiego.

KIud Piasta domaga się 
obniżenia opłat paszoortowych.

(Telefonem od naszego korespondenta). 
\.ars. awa, 13 marca. (S) Klub Piasta przedłożył 

.' ijmowi wniosek nagły pos. Groszki, domaga jąuj 
się uuwzględnego obniżania opłat nu paszporty za 
graniczne. Przedewszystkiem zwolnione mają być 
od opłat pa reporty dla robotników i emigrantów se­
zonowych.

S e n .  H a m m e r l i n g  w y s t ą p i !

(Telefone;n od naszego korespondenta). 
Warszawa, 11 marca. (Wir.). Dowis dujemy sie, że 

senator Hammerling wystąpił z klubu P. S. Ł. Piasta.

•A

re,!H,;rę 50 mk =  1 słoty, tila nożyczki długo i kićłko 
terminowej '00 mk =  1  złoty, a dla milionówki 5C0 
mł , — 1 złoty. Kto nie skon wertuje przed 1 stycznia 
1925 r., iemu wypłaci się równowartość pożyczki po 
cenie nominalne.,, co do milionówki, to zapewne bę­
dzie jednorazowo wylosowana aż po koniec, rb. 
Chodzi tu o oszczędność, gdyż każde losowanie ko­
sztuje skarb 32 miliony.

Pożyczka konwersyjna wyposażona będzie w przy­
wilej, mocą którego w razie rozpipuma nov. -5] poży­
czki państwowe) np. >30 letnie], nabywca tej nowej 
pożyczki bedzie miai prawo zakupienia jej *  ponowie 
pozyc ii ii konwersyjną.

Państwo waloryzuje, swoje zobowiązania z obo­
wiązków moralnych sv stosunkti do swoich obywa­
teli, a to w celu, ażeby wzaiwnić zaufanie do nań- 
stwa.

Obciążenie skarbu z ł-go tytahi wynosić będzie 
30 i kilka milionów zlotach.

Badanie orgapiiacyj.
(Telefonem od naszego Itorespomlenfa).

\vJiszawa, 13 marca. (WIr.), deiurnwa komisya 
dl? zbadania ujawnionych wganizacyi t^jpyrh, ukon 
stytuowala sie dzisiaj pod prieworla»c‘_wem mar­
szałka Sejmu E.anqa pr/pJi w\bór posła Kazicóiego 
(Z L. N.1 na przewodniczącego 1 pr.jla l>wiakn-y- 
skiego (Wyzwolenie) na sekmatza W kdmi»
syi wchoizą naslępu ący posłowie- po-eł Chaciifiski 
(Ch. IV. Eriiman (P,ast), Pragar P̂. P. S K  nusya 
ustaliła regulamin wev.-nętr/ny 1 plan 9vłyth czyn­
ności.

6en. WrmyAstń wypissinony
Warszawa, 13 tnarca. rZ>. Wczoraj w'ecw,em do 

ędziego Witunskina przyszli jacyś panowie, kló- 
rzy składając pół miliaiua marek tytrł-4. kaucyi, 
prosili o wypuszczenie na wolrość gen. Wroczyń- 
łlfiago, arfcszt-owaneiio za udział w speskowej orgu- 
nizacyi P P. P. SMzia W tt 6s». knucyę przyjął, 
wobec czego gin, Wroczyński został wypnszc^ny 
na wolną stopę.

Otwarć e P. K. C. w Krakowie.

A l

L in d e
Twórca 1 prezes Pocr'f« "i ■ K>'»- * r' 

dzięki któremu Kraków zyskał wspaniały frmnch mo­
numentalny.

Stała raia naro^wa żj Newska.
Warszawa, 13 marca. (Z) Ty nczasowa żydowska 

Raaa narodowa zwołuje do Warszawy wszwtfcich 
kndydatów żydowskiej Izby wyborcze szestr. stki”. 
którzy otrzyii,ali pr: ynaj.onisj 5.000 glcsow. Na zje- 
żd îe tyrr ma być wybrana stała Bada narodowa 
żydowska.

Niema upady Watykanu z Rzymem.
Londyn. (PAT.) Reuter donosi z Rzymr, że wia 

domość dzienniLa ..Daily Express“, według które] 
przyszło do zgody feiiędssS Watykanem e rzquom wju- 
skim, nie iest ZEodn" z prawdą. Parują wprawdzie 
od pewnego czasu iirzyjasne stosunki .niędzy Waty­
kanem a rządem włoskim, nie zostały Jedi <& t̂ o- 
ty^hcza  ̂ przezwyciężone wielkie rrzec:wieństwa, 
aby mogło dojść do formalnego traktatu.

*
W

f.
Radiotelefon w sln^bie 

popularyzacji nauiii.
(W Ameryce myśli si# o wpi owadrinl* 

radiotelefonu dla użytku szbót).

I  diotelegrafia i radiotelefonia służyły aż do ostat­
nich prawie lat wyłącznie czysto pańslvowym, już 
to handlowym celom. Dopiero wynalezienie i wypo­
sażenie rur katodowych w połączeniu z pewnymi 
włączeniami, dającemi wir iszą swobodę łączeń przy 
aparacie odbiorczym, uczyniio radiotelefonię dnstęnną
1 dla innych zadań.

Broadcasting.
W r. 1021 powzięto w Ameryce zamiar, który 

Pizedostał się i do Europy, by umożliwić rozszerza­
nie wszelkiego rodzaju wiadomości zap^mon radio­
telefonu wśród możliwie jaknaiwiększet ilości słucha­
czów. Ten plan wszechstronnego przenikania naz"v:t 
no „broadcasting". Wiadomo, iż przy pomjcy radio­
telefonu można przenosić każdy rodzaj dźwięku *ak 
]ak przy pomocy zwykłego telefonu. W iadomo tez, 
iż za Eranicą (niestety, zawsze jeszcze tylko zr S1*’ 
lucąl) użycie radiotelefonu dostępne jest dla każdego 
Przecietnego śmiertelnika, który bąaź w domu, bądź 
w czasw przechadzki słuchać może koncertów, pro­
dukowanych w odległych często miejscowościach. 
Pr >"ramy produkcyj stacyj wysyłających zajmują już 
sporo miejsca na szpaltach pism 'agranicznych, ob- 
wieszczająe, jakie to koncerty odegrane będą o * 1
0 tej godzinie w Nowym Yorku, Londynie, Paryżu
1 t, d. U d .

^1 tem miejscu chcemy rozp trzeć leJrak zna­
czenie radiotelefonu, nie tyle dla celów rn/ryw- 
’ owych, ile dla celów naukowych, wzgledn>e dfe cc 
'y Rozprzestrzeniania nauki zapomocą wyk adow 1 
świadczeń naukowych.

Przesyłane radiotelefonem nie tra^ą one nic ze 
swej wartości, gdy wskutek przeszkód różnego rodza­
ju na siacy 1 nadawczej lub w apaiscie odbiorczym 
powstają niepożądane szmery, które wywie-iją 
wpływ na produkeye wokalne. Chcemy przez to po­
wiedzieć, że nawet bardzo pojedynczy aparei odbior­
czy, Którego używanie dla relów muzycznych noże 
całkiem zresztą niesprawiedliwie iar się powovlf‘fr: 
sceptycznych poglądów na całą radiotelefor ię — otóż 
nawet bardzo prymityw nj rparat może oddać znacz­
ne nsłn>]i, gdy idzie o wykłady lub odczyty.

Jak zastosować radioleSefon 
dla popularyzacji nauk i?

Większość ludzi woli słuchać żywego wykładu, :.iż 
przeczytać książkę, traklującą o wykładanym przed- 
miOLit Jeśli jednak chodzi o nowe naukowe sensa- 
cye,' to istotnie odczyt jest konieczny. Zdobywcy tych 
scnsacyj są uczonymi, których publikacye, przezna­
czone dle fachowców, nie mogą być dostępne dla 
rz-jszy spragnionych nauki ludzi przeciętnych, kt5rzy 
me chcą pozostawać z dala od odkryć nauki- Ci ̂ lu­
dzie przewaznie nie tracą izasu na pisf i ie popui ir 
nych książek, gdyż musieliby przerywać swą precę 
badaczy. R-adko jeno możni, ich skłonić do wyąło- 
S sma ,ednego, czy dvóch odczytów. Korzysta z nich 
zawrze ograniczona ilość słuchaczów, pod paś tdy 
cała rzesza jest obra rewelacyom badacza. Lecz gdy­
by obok sołu wykładowcy z nieods^ną karafką wo­
dy szklanką, stał mikrofon aparatu wysyłającego ra- 
dijti ‘lefonu! Mikrofon wtedy przejmie cały wykład 
a antena wysyłającrgo roześle słowa z sali wykłado­
wej we ’vsz'rsfkich k-erunkacli. Kto no?'ada w tej 
chwili aoaral odbiorczy, może w l ażdem miejscu 1 
w każdej sytuacyi 1 orzysać z wykładu.

Jak juz powiedz.eliśmy, czystoiSc tonu pr?i\ i! vie 
mówionem nie odrcy^a Tp'i w przeciwieństwie do
1 iroduk^y muzycznych. Można, wi-ec sobie pozwolić 
na to, by i-pa rat odbiorczy silnie wzmocnić w jego 
Wolności przenoszenia głosu i w ten sposób rozpo­
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wszechnić wykład wobec f-łuchaczy, zgromadzonych 
w sali. Oto jest znaczenie hasła „broadcasting", z ja­
kiem wystąpiła Ameryka z ce>m „rozszerzania ra 
największe odległości i na wszystkie strony".

ffflsog*sniszeme isiailiwoiści.
Mały przykład dla wyjaśnienia ktoś wygłaska cie­

kawy odczyt w Warszawie wobec 500 słuchaczy'. 
100 zrzeszeń, towarzystw 1 t. p. nastawia swe apa­
raty odbiorcze na długość fal odnośnego aparatu wy­
syłającego. Jeśli przyjn .emy, iż przeciętnie tylko 2(X) 
ludzi będzie obecnych w każdym lokalu stowa-zy- 
czema, które mogą znajdować się zresztą poza War­
szawą, to mamy ju < 20.000 słuchaczów. Kalecy przy­
jąć jednak, ze ilość aparatów odbiorczych będzie nie­
porównanie większa. Uzyskuje się więc w ten sposób 
nieograniczone możliwości rozszerzania nauki. Pomy­
śleć tylko, że przewazna większość ludzi, którzy mo­
gą korzystać z wykładu udzielanego przez radiotele­
fony, nie mogłaby dostać się na salę odczytową po- 
prosu z braku cza«u ze wzęlędu na odległość i t. d.'

W Ameryce udziela, się już nauki z przeróżnych 
dziedzin zapomocą rad:otclefonu Wyniki w lej mie­
rze naprowadziły na plan zastosowania rad'')tele- 
fonu do użytku w szkole, zwłaszcza dla dzieci, 
które mieszi;ają daleko od szkoły- i dla kt4ryqh 
uczęszczanie do s zk o ły  połączone jest szczególnie 
w zimie z du/emi przeszkodami, często niemożli­
wością. Liczba tego rodzaui dneci w Ameryce ; „e- 
kracza znacznie liczbę mieszkańców niejednego z 
mniejszych państw europejskich Do tej t>ory ] lan 
ten pozostaje w sferze projektów jeszcze. W każdym 
razie miarodajne czynniki biorą go poważnie pod
1 ozwagę, a >ż, projekt ten ożył w kraju, gdzie wszy st- 
ko, co się dziejt,, dzieje się dla celów praktycznych, 
można się spodziewać szybkioj jego realizacyi.

Rozpowszechnienie nauki znajduje więc w radio­
telefonii środek, który przy obecnym stanie techni­
ki nie mośe być z niczem porównany. Można te/ 
bez obawy i przesauy twierdzić, ż przy rozumr "ni
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Ochrona przed nie«jystem powietrzem.

Wszyscy ci, kfószy Kmiu;sz»ni s%, pwra «wać w ataw- 
isforze isejpsirtaj jaikseiim wyziermanu, zaitoin metalow­
cy, pmoawndcy w fabryfcach wyrobów ehemńoznyiuh, 
mogą się z pożytkiam posługiwać uwidocmionym 
ne mas^j ilustiacyi filtrem, eblinowifjcym nader 
praktyczny i hy®ien ̂ wny wynalazek, panirw&ż chro­
ni ar -przez rożnem iwyiaiewami ^aniee sczonej atmo- 
Bfen.

NADESŁANE.
Niedziela 16. £12.1921 Sala „ASTO Rir

oskm : i n g
S T A R A N I E M  Ż .

Poczętsk o nodz. 6.
K S .  M A K  K A  BI

Dia czfonkjur eany zniżone.

m m  limit

. r *ple ser,
GRAND ELIKIR, 

MENTHE GLAC1AL 

CHERRY BRANDY, 

CURACAO GALA.

O WAGA! Ratze fli ik! n* .rtle 
pet i? mitrę. «»» litr I !>«’ B4r<

Fodilę iłowanie.
Przewielebnemu Duchowieństwu, 

oraL Wszystkim, którzy oddali DStatnią 

usługę naszej ukochanej i nieodżało­
wanej Matce ś. p. Helenie Tadeuszo- 
wej Langie i okazali nam współczu­
cie, składamy serdeczne „Róg zapłać". 
1015 Dzieci.

Eastosowau i radiotelefonu po upływie kilku już lat 
mógłb - się ogromnie podnieść poziom kulturalny 
znacznej części ludzkość*.

Aby do te?o dojść jednak, musi radiotelefoniczny 
4 kroadcasting" rzeczywiście stać się powszechny 
własnością, jak to już się stało w Amerycê  gdzie 
liczba aparatów odbiorczych, będąc/ch w użyciu — 
jak zapewniają, — waha się od mmi, um ośmiu do 
maximiun 40 miLonów aparatów. Radiotelefon etaje 
eię dzi* już laką koniecznością pożytecsną, iak 
ksią.%i i gazeta — a przenikanie wszechstronno" 
nauki — zagadnieniem najbliższej przyszłości.

Dla ilusuacyi “odajemy poniżej jeden z progra­
mów produkc,» radiotelefonem przesyłanych.

bjilin. N ie d z i e l a  9 marca. 
(Tale 41o, wstgl. 650). Między 10-t® rano a 6-t̂  

popeł zwyczajny program, wiadomości, kuryer han­
dlowy, giełda, orl ‘estra. O 9*30 wierz.: Ostatnie 
wiaduiności prognoza pogody.

6 Qods ta, wieczór oparowy. Sceny z .Boliiine'*. 
P o n ie d z ia łe k ,  10 marca 7‘3C wiec*. Wy- 

klad dra F. GiUithera:
„fr?. : zek SchubtiT* 

wieczór Schuberta.
Losdyn.

(2. L. O. Długość fal 369); średnwuropcjaki ĉ as. 
3. Orkiestia.
5—5'80. Opowieści dla dzieci 
8'30. „Założenie Armi Zbawienia" (.11 j run na otwar 

cie).
S'4b. „Jak słodko brzmi imię . dzus z wykładem B i  

y ra Bernarda Boutb a i interpretacyą muz "cz. itd. 
P o n ie d z i a ł e k ,  10  marca.

3*30—4*30. Koncert: Trio i Netta Lynde.
5‘06. Rozryw ki dla pań.
6*S0. Opowieści dla dzKci.
7*S0 Opc. Rięoletto” Verdi ego, I i II akt.
9*15 Prof Ireeland Epizody z historyi Angin.

„Rigoletto", III akt 
|0‘30. ^akońcarni*.

BIURO INŻYNIERSKI! d o s t a r c z a  k o m p le tn e  u rz ą ­
d z e n ia  la b o r a to r y jn e , n a u ­

k o w e  i p r z e m y s ło w e .

■,p n -  1"0a marca IIU  u  111 U 1 u  u 11U $e-y jenawnie tniłone.
Krsków, RynBk sł. 39 “B D la p o w a ż n y c h  in sty tu c y j

lwów, Kopernika L 9 — Kredyt

Putkownik-audytor a rasz tew anf — 
rów . — Dochodzenia przeciw

• Praga, 13 marca.
W toku dochodzeń przeciwko benzynowym 

panamistom, areszt*. Tano ponownie pułków. >i- 
Ka - aniiytora Ada^aa w związku z nadużycia­
mi przy dostawach maszyn do pisania, benzy­
ny, wreszcie słoniny. Dotychczas w ttadza a- 
reszło urano OBĆBm 16 ołicortw.

Równocześnie rozpoczęły się do ihodzenia 
karne przeciw dwom czeskim g nerałom za la- 
pówH przy dostawach.

„Czeskie Slovo“ pisze ironicznie, Uh te skan­
dale są znakomitą propagandy o Czechach w 
Europie. „Terai- Europa wie coś o nas... Co 
dziennie świat rię dowiaduje o nowych c£osk’:h 
skaniala-ch korupcyjnych... Teraz Europa wie 
coś o ms, Je  byłoby lepiej, gdyby o nas nic 
nie wied~*a,a“...

„Lidore Noviny“ donoszp, że czgić oficerów 
minist. obrony krajowej w Pradze, moralnie 
eshamirda- Aresztowany Benoni był dawniej se-

D t tychczas apesztowano 1*3 ofice- 
dwoTrs generałom. — Słonina.
kretarzem generała Stefanika* a major Kapłan, 
Lył adjutantem ministra Klofacza i b. inapekto 
r i wciska dr. Scheicei a, naczelnika „Sokola" 

czosk ego.
PisL *. cze skie otrzymały ro-Ttaz, aby więcej

o tych skandalach nie pisały, by nie kompro­
mitować Crechów za fi :anic%. Pisma przewa­
żna się ]uż do tego zas '.osowajy.

Bagno i korupty:)
przy sprzedaży drzewa na Słowsiczyźnie.

Priga, 13 marca.
W uzupełnieniu wiadomości o noi ^.j alerze 

drze' m i w Pradze, należy zanołowa6, że idńe 
tutaj o s.jrzedaż lasów rządoi y tii na rinsi Pod- 
Jtarpgrkiej i  na Słowaczyżnie (Bysslra - Orawa), 
gdzie przv każdej dprzel aży odory wały rolę 
mfiono—e łapówki, pobierane przez czeskich 
urzędników wejskowi jh i  lefnych.

Wygnany Kalif i jego t r z y  £ o n y .
Gen« ra , 13 mar^a.

Przybycie kalifa Abdula Medżida do Szwajca 
ty' stawia wfcdzti szwajca .•skie, mające rozstrzy 
gnąć o dalszym pobycie ekssi łtana na terenie 
republiki, przwl dosyć ska plikówanym pro­
blemem.

Mianowicie, jak wiadomo, byjy kallt przybył 
do Szwajcary i nie sam, ale z całym swoi: a ha­
remem, t. j. w towarzystwie trzech swych żon. 
Fakt ten komplikuje ogromnie sprawę, ponie­
waż według ustawodawstwa szwajcarskiego, 
poligamia w grwnioaeh S twaj.nryi jest jakr-.j- 
snrowiej zabronioną i  karaną 2 -ma latam i wię- 
će ria . «,

Skoro tńęc kalif w najibliższych dniach wnie­

sie do rządu władz szwajcarskich próśb® o ti- 
dzielenie mu schronienia w Szwajcaryi, rzftd 
będzie się musiał zastanowić nad tem. czy pra­
wo azylu jHŁfi tTTi.ac będzie rć nie* trem 
małżonkom kaliia. Woba-. teco zarówno kalif, 
jak i rząd srwajcarsH, jakoteż trzy żony byłe­
go tureckiego władcy znajdują się w sytuapy 
nie pozbawionej humoru, albowiem trudno 'so­
bie wyobrażać, ażeJ;y kalii odesłał dwie żony 
z powrotem do E jnstanty nop̂ Ja, a jediią sobie 
zatrzymał.

Jedynem wyjściem z tego konfliktu jest po­
traktowanie byłego kalifa,, >ako osobisiości eks- 
tê yioryslnej, ponieważ w tym wypaCku x>li- 
gamia kaliia nie pod'&ga nakazom ustawodaw­
stwa szwajcarskiego.

K o s z t o w n o !ci fa n c e rK i M a t a - H a r i .
i3ylj ona nlenrjle^kśm

Paryż, 13 marca. # 
Przed paru dniami w Paryżu odbyła się U- 

cytacya kosztownośd, r dożąć,ch do słynnej 
tancerki kahuretuwej Mata-Hari, którą w cza­
sie wojny zlsmasl owano, jako niepiieckitjo 
fzplena wojskowego i  stracono w Paryżu.

Była ona Niemką. Nazywała się Gertrudą 
Zelle. W Paryżu udawała Hinduskę... Ha licy- 
lacyi sprzedano międ/.y imemi za 650 franków

f e le r  em w Paryin.
cygarniczkę z której Mrta-Hari wyjęła papte* 
rosa k'jka minut przed śmie aą i wypaliła go, 
skracając sobie męczarnię w ŵ sftkiwaniu na 
nóA. gilotyny...

Mata-TIa i stała w czasie *rt|ny i? Parrżu na 
czele całt] band* niemieckich szjdegów, sklf- 
daiącpi się ze śpiewaczek, artysfek, ûwernan- 
tek i td.„ a udających albo Am,ry>Kanki, albo An 
giglki...

Przekleństwo piękności.
Nagrodzona piękność otrzymała 3.710 ofert małżeńskich i straciła.

narjieczon ego.
Nowy Jork 12 marca.

Zdawałaby się, że sława kobiety zdobyta 
przez piękność stanowi cel nśibairdziiej .ponętny 
dla niewieściej arabieyi. Panna Edyta P. ozaru- 
jijco piękna Amei jkanka, premi'. .yai^a na ńel- 
,rim l ankmsiB piękności w stajni? Ohio, doda­
ła jódn&k: w tym kieruniku wielkich rozczaro­
wań. Pierwszy dzień tryumfu jej niezwykłej u- 
rudy byi jedooćześnie ostatni: c. dniem spokoju 
i  mzoz- ścia.

Wprzuciąru iednego, jedynego miesiąca — 
skarby »ię piękna panna Edyta, spraiwoadawcy 
jednego z dzienników amerykańskich — otrzy­
małam nie mrin? nie więcej tylko 3713 oierl 
małżeńskieh. Wśród tych panów, z^ła&ztyących 
się o moją rękę, ■znajdowali się żołnierce, ucze­
n i, m ilionrrzy, pttcyłmty, ku/Mjy, zawodowi piR- 
cze w bilard, inżyiaistowie, zamJitaoze ulic, 
biali, mursyr’ i  ChiAcr^cy —  krótko mówiąc, 
przedstawicieTj wszysikich zawodów i wszyst­
kich ras. Wieiiu mężczyzn poraucJo dla mnie 
% tego pawwdiu "iwe jame, sJtuikdm .jzego

stałim się m^mowoli sprawczynią niejedneso 
rieljdeth. nieszczęida i celem osłach zarau-
tÓfW.

Najgorazem jednak jest to, że mój narzeczony, 
którepo szczerze kochałam, a .wrócił m i słowo» 
oświadczając w liście pożegnalnym, że woli P0' 
ssnkać sobie na żonn mu "pi piękną kobiet?.

WA POCZTÓWCE.
Kochany KuryerKu!

Ie względu na bra's funduszów i fsanacyę slar^11 
redukuje się urzędy i urz ł̂nikó ,̂-, a iiaioninst ten sa*” 

ma miliardy na „wganizownrae erkiestry dl® 
policyi państwowej w Krakowie. W tym celu zatoi* 
Pion© instrumentów muzycznych za kwotę 4 1111 "‘cń 
dow 200 milionów mp. (I) i angażuje sie około 
ludzi płatnych po SBO.uOO 00 cp mles. —
V1-®- st. Ośmielamy sir zapytaŁ, komu potrzebna 
jest or!‘ie£tra policyi państwowej w Krakowie? 
to jest komecznośc paiistwowa. która musi byi Prze* 
prowadzeni  ̂v czasie sanacyi skarim?

Zreon wasi ma. »“***■
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Zwyrodniał v i f e r  zabija córki z  zazdrości.
Straszliwy dramat rosStfnt*̂ .

Bei!in, 13 marca. 
nzuennJki beruńskii donoszą o straszllhryii itra- 

jnaciE rodzinnym, który rozegraj się w mieszkaniu 
robotnika Ryszka Springera przy Memelstrasse. ~  
Springer mieszkał tam z żoną oraiz 2i>-letnią u>rką, 
EJfryd.'’ i dwoma synami. W październiku 19£3 rokr 
opuścił on więżenie, plzie ^odsedział półtoraroczną, 
tarę z powodiu zbrolm kaziiodctwa, jakiej dopuścił 
się na córci.

Żona spObti^łFzy, że mą,ż pomimo oćb.erpiamej 
fcary nie ijaniech.il swoich zbroimczych zamiarów w 
stosunku do córki, prz>d= ewzięła specyalne fnsdki 
oati iżnośr. Nit zostawiała prawie nigdy córki samej
— mieszikanni i spała z ma w rednym pokoiu. pod­

czas gdy mąż i synowie mieli sypialny w dmgim.
Onegrfaj Sp.jiger >ardzn długo pczos.ta.wal w sy­

pialni Si’biet i z widocznem ociąganiem ją opuścił, 
nano, kiedy żona wstała i poszła do kuchonki, aby 
przyrządzić śn adar.ie, mąż wykorzystał ten momeut
i wszedł do sypialni córki. Chwycił ierderę i ciął 
nią w jlow ̂  śpiącej dzie worzmy.

Hałas zaalarmował matkę, którs- zastała córkę w 
poto ki ;h krwi konając.}.

MoHerca z początku uciekł i ukrywał się przez 
dwa oni, ale petem oddał s ię  dobrowolnie w ręce po- 
licyi, oświadczając, że zabił córkę z zazdri ponie­
waż utrzymywała ona stosunki miłosne z innym
rnrv/r,7V7nn

BEZKONKURENCYJNY

poleca: A. H lW E tA  A.

PODZIĘKOW ANIE!
Dyreki :yi, Kolegom firmy „Galicya‘% ora?: 

przyjaciołom, którzy z powodu, dotkliwego nie­

szczęścia, jakie nas nawiedziło, przyszli nam 
z czynną pomocą i wzięli udział w odprowa­
dzeniu zwłok nieodżałowanej pamięci Roma­
na Z a w i s t o w s k i e g o ,  składa ,Bóg 
;apłać" W

Żona z dziećmi i Rodzina.
Dla „Chbie oczy1 Dr. Marcel1 Fruhling, li>kar." 

Go lice 10 mil., A. S. Dolina 3 mii.
Hi Sujhutnicy Rozalia Czornoboy, Stare Bród/

5 mil, W. K o z Io w s k i, Bircza k. Przemyśla 3 mil., 
Lębskf, Niedżwied.' k. Mszany Doi. 10 mil., Zosia 
Diec, bambur 2 mil.

Ola Wygnańca W. P. Rzcs:5w 5 mil., Deckov»a» 
Sambor, 1 mil, Zochna Pochwi.łówna, Przemyśl,
3 mil.

i)Ia „Ciężkie położenie11 'W. Kozłowski, Bircza k 
przemyśla, 3 mil.

Z GINTCWT DZiEWIAŁTOWSUCH

IZABELA SH.TARSK3
w d o w a  p o  o b y w a te lu  z ! m iK im , p o w i t .  1 1863 ro K o  

zasnęła w Panu, opatrzona sw. Sakramentami, 
dnia 11 marca 1924 roku, przeżywszy Iał 81, 

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentarnej 
odbędzie się w pfątek dnia 14 b. m. o go­

dzinie 'i-tej propoludniu. 
NABOŻEŃSTW O tfiL O B N I

o dpraw lo n em  zo stan ie  w  sobotę A r*\a ' 5  m arca b . r. 
o  godz in ie  9-teJ ran o  w  k o śc ie le  O O . Karm elitów , na 
Która to  sm utne o b rzę d y  zapia*za,|g Przyjaciół I Zn a­

jo m ych  stro sk an e dzieci i w nuki.

O sobnych zaw iad o m ień  rozsyłać  s ię  nie będzie.

v ® dzieją niesie ł
Kraków, 14 marca*

rraneya me zapomniała o bohaterskich 
żołnierzach - Polakach.

To w. tfranco-polskle tbiera fundusze na 
pon^nik pamiątkowy.

Z Pairyża Jonoszą: Stowarzyszenie Framce-Pologne 
powzięło inicyatywp zhnuo.vania nu ciiiuitarzu M« t- 
m^rency pomnika na pamiątkę folniersy Polaków, 
Poległ yefe we Francyi. Inicyatonzr tego projektu ży- 

gorącą nadzieję, że całe snoleozefî twu polskie 
•wpize ten projekt i Tvzyczyru się do jego realiracyi 
w dirodize zebrania po>trzebnvch na ten cel fundu­
szów.

J^cten — Jedna !
Na bacie subskrbentów akryj Bai ku Polskiej 

w P. K K, P. znajdujemy między innrm., jfcdno 
s iaji fybitni'iszych nazwisk naszej arystokracyi ro­
dowej — mianowicie ks. Jerzego Czartoryskiego, 

który subskrybował jedną akcyę. On sam ieden 
jedną... Z tem godłem „jeden — jedn < winno s ię  

też lego obywatela wp.sać na  listę zas ażoufch , któ­
rzy rozumieją gospodarczą ważność obecnej t 
Ulowej chwili i w miarę sił przvczvniają do jej naj­
pomyślniejszego zako.iczenia...

Walka z anonimami w arm  i.
Plagą wszelkich rnstytlticy ■pujtirzny;}, _ jest obrzy 

dwa mania pisania anonimus. /i h doniesień, Kto- 
remi różre fadywidiue zazwyczaj swoje 
osobiale porachunki tem śim ełe; i '^m bez^a-lnicj,

pr’^cież anonim autor me bierze zaonej oa- 
nfoa za treś^.

Jeśli gdzie ananiw.y taikie mtgą w yreądńć poważną 
sabodę — to przede'tszyslikiezii i wojsku, gdzie spra­
wy peisomalne, nao-izęśo s; tiiciamt dorfesieraaimi po- 
msz".ne, są mâ ei-yą bardzo delikatną i gdzie istnie­
ją tajno karfrr kwalifikacyjni , Aby na *yiah kartach 
zaważyć — jest pobożmeim życronieim anonim,fety, 
spofikia się on jedjińik z czen mneei

Doyiatdiiijemy się Ltwiem, że tiajwywsze władze 
wojskowe wydały jnen,.cmy rozkaz, aby 'ledwć i 
tępić annaim-łwe donier mia, a wiŁnych, gdy się 
ch Wjikryje, pociągać do arowej powiedzie ’n nfe1 
Organy wjionawoze mają w !ym »tu użyć wszel­
kich dostępnych środków, aby psz«prewa/ [tlC pla­
nową <*kcyę w tyra celu.

Odjazd konsula włoski@gn z Krakowa.
Jak już we wczoraj',z ,m numeri-̂  donieśliśmy — 

w dniu 14 bm. — wioeikonisul wioski P. E. Giusti, 
opubzcze Kr“ków — zdaje sio denniiywme. V .'3,z z 
t). Giustkn traoimy nie tylfco ofi^a^ego przedistawi- 
ciela zaprzyjaźnionego mocarstwa, ai“ zarar^m wy­
trawnego i energicznego dyploinntp, który — wnio­
skując po tem, co w tym krótkim p^eciągr. czasie 
zdziałał — mógł wiele dobregc uczynić dla onopoi- 
nogo rozwoju stosnnió™ miedzy Po1jŁ“ a Wlochar u.

P. vicekonsnl T. E. Giusti, zaczął swą karierę 
dyplomatyczn4 przed 11 laty, jako ailachś wydziału 
eereiiioidału (Bureau de Protocole) w ministerstwie 
spraw zagranicznych. Nastcpme bjj stancwiskacii 
dyj-icmatycznych w Kairze, Bazylei, Marsylii, N»cei, 
Bonn, Tunisie, Santos, San Paulo. Prze1, objęciem 
stanowiska wicekonsula w Enkowie był naczelni­
kiem Sekcr odszkodowań wojennycn w minister­
stwie =praw zagranicznych w Rzymie.

Trzeba jrzytem zaznaczyć, Ąe p. P. E. Giusti przed 
poświęceniem się ałużbi s dyplomatycznej był Zawo­
dowym dziennikarzem i jest znany"* we Tłossecr. 
litiratem, a utwory ,‘ego tłómaczone na język polski, 
d r u k o w a n e  były w  prayie polskiej, między muymi 
w „II. Kur'erzs Codziennym" i „Tygcdniku Ilu?tro 
waiym". Dzięki znajomości dziennikarstwa, p. P. E. 
Giusti starał się zawsze szerzyć w fcajdodataiejszfir 
zna zen^u 'i lajomość kultury włoskiej i jako najod 
powiednie’szy, wąskazahy został p. M issol. niemu na 
rlacć*vki Bpusnlai >ą w KraKowłe. Mimn rfinych 
przeciwności, p. Giusti zrobił pod 'ym wz l̂ęden 
wiele. Jemu też ł.a-vdzięcza istniejący 'ekton 1 .ęzyka 
włoskiego na Wszechnicy Tagfellcńskiej obfitt, ?:ao 
patrzenie w odpowiednie książki i konieczne środk. 
do nauczaj ia. Dzięki jego stŁraniom kslą'Uj wioska 
zaczęła częściej nkar-wa I się na polskim rynki 
księgarskiir »zczegól iiej wykwintne wydawnictwa 
..Bottega di Foe;ta“.

F. Giusti przez całoroczni urzędowanie w Krako­
wie dobrze i sympatycznie zapisał się w pamięci 
Polaków. Ani śladu biurokraty — zawsze gentelmen
i Wło^h w każdym calu. Dzięki doświadczeniu, 
umiał oceniać, -yłaściwie ’udzi i zawsze ''załać traf­
nie i dobrze tym, którzy się do niego zwracali.

U rz< |d p 'cy  p r z e c iw  n a p a ś c io m  
A l. Ś w ię t o c h o w s k ie g o .

Jalk się dô  iiajduj°9ny, sfĉ w f oiramizajcy  ̂ oraiz 
Ikluby miodników państw iwyci a ittałopolsc poro 
zuimiewają sie. celem wspólnego prołectu nrzećum nii©- 
■ełychanym, fUMnary^^ym aar>: ściom, rwniesr ẑit- 
mym w niedizielnej „Gazecie W^rss^akraj' przez 
rdna AL św.ritochi rfkiego na urzędników państwo­
wych z Małopolski.

Bezprzykładna czeska ofcłuda.
Z Pragi omoszą: Organ dra BenetSKa_ „C".skie Sło­

wo" za ..iiuje się w artytoule pt. .̂ ttniejszości narodo­
we w Polsce" sprawą stosunków na kresach wscho­
dnich Folsiki i  twierdza, jaKoby aa tych kresach na- 
groms^/iło sie tyle m^teryałn palnego, że wystf-czy 
'skra, aby spowodować wybuch. Żywioły, zamiesz- 

' zdaniem „Czeskiego Sł >wa“ jnają

jawnie oczekiwać żad*ych aktów spraw iodLwości am 
ze strony Ligi SSarodćw ani Polski a oczy tch zwro- 
cone są na wschód. ,

Cytujemy ten głcs srganu Ben za. jako swiaęmi 
ctwo jego nielojalności wobec Pols&i- Byłoby lspioj, 
gdyby Czesi sami zechcieli zala-twić u siebie seprawe 
mniejszości narodowych, a mniej s,ę najmowali 
mniejszościami w Polsce.

Prześladuję ich ęfrasziis widma ofiar.
K a io w y  ob tę ii w śród czehlstów .

Ze Lwowa telefonuje fA): Z pogranicza so.-kckie- 
go don>szą. :ż w c-statn.ch cż&sach vśród czeWstow 
zachodzą masf we wytadki obłędu. Znaczne _ ilości 
czekistów cierpi na hilucynacye: prześladują £cn 
widma niewinni© pomordowany cli ofiar. Uczeni psy* 
ch ta trzy rosyjscy tłómaczą, zjawisko to tem, że role 
katów w miejsce Łotyszów i  Chińczyk6w objęli w 
ostatnim czasie pewni komuniści, w Petersbur­
gu wykonoią masowe wyroki nczmowio kursu Przy­
gotowującego młodych oficerów armii czerwonej. 
Wśr6d tych właśnie uczniów zdarzają sie masowe 
wypadki obłędu. Władze sowieckie postanowiły 
wszystkich tych cierpiących na obięd wywieźć do 
Niemiec do jednego z sana tory ów, celem poddania 
ich leczeniu. Pierwszy transport takich chorych w 
liczbie około 50 os6b wyjechał z Rosy i do Niemiec.

Niebezpieczne nauki nieboszczyka 
Lenina.

Z Ry4£i donoszą, że iriewk^nashi Ł nau'jij;t6*v i 
trzy k munis.ki. praiHyfcijące „wywłasacaenie przy­
właszczonego" w po -i-jgach ia iHowych po między 
Mifiskiem a WosnKWi.,, skazano w Mińsku na sTiiafi 
ss. zbyt dosłowne stosowalnie społecznych nauk Le­
nina. Główną wóną sfca.zanych był > to, że _ obrabo- 
■wali między iimemi, przez pomyłkę, włoskiego »dy- 
plomatycznega knry^ra Biairi3iełł,,!ff», "sywłaaBOzając 
go z 'rwanastu trsiecy dolraóiw.

Gziczerin sowieclim posłem w Londys e?
Tryuimiwiirat sawieefei, jflik donrszą ?, Moskwy, wy­

słał do Trocki390 delegaryę propomującą mu hięrae 
stanowiska komisarza dl, s&rant hw jucznych po 

który ma hyć wysłany dc Lonć-na, jako 
poseł sowietów przy rządz10 Mac Pcjialda. Uważano 
je^t aa rzeaz pewną, że Trr»cki p^^yjml' tą prop 
cyę i że poffô iza się w tea apa?/>.b ,z łryuirTwr?atein.

Tajemnicze zniknięcie dyplomaty.
(TJ) Z Paryża donoszą: . - , .
Ogólną sensacyę w rtclic '̂ f/ancy» judzi nagle 

zniknięcie attache z Chile, Hetmdsra, które dokona­
ło się w niezwykle lajemnicrych oko'--^!^ aach.

Mianowicie, gdy Eemden wyszedi z łomu, W 
jakiś czas .późniei otrzymała żona jego lis-, j  sany 
na maszyr e ze słowami: „Mąt Pu^i '■st jua 4pb*?a 
*ch».. _ay za siedmiu zamkami". Ogólmo ^ądz^, że 
fie ńdp p«dł ofiarą polity ;zn,»t , jwaŁoCHu. /.ona 
jS{fo twierdzi, że otrzymywał on wiele listów z po­
gróżkami s powoda fwej stsiążki w której laRss 
ostro wystąpi! przeciwko mperrahii. tycznym aachi- 
nacyom jednego a "aistw enropejskich.

Wielka katastrofa koleiowa na linii 
Paryi-Riwiera.

Z Paryża flcraosKą-
Efasprea Paryż— Riviara wykoleił ei? daaś ra­

no p~d Lyootoi. Irzy o«t»hv zabite, 13 *dęf: * 
rannych. Wyipadeik nastąpi na r o z]ę źd zfe , w  
ch-wili, kiedy pociąg szedł z  szv' >!ro*rią 80 kilo­
metrów na gtdanę, Uderzieri j bvło straszne; 
iriika wagonów zostali przewróbonyo î ■

Pierwszo) pomocy udaieliłs s?nitaimr i etra- 
»â Viip brygady z Lyoniu. Policy®, roztoczyła o- 
piekę nad bagażami patsażer jw . Ręczne wpJizy, 
nnl-eżące dio ofiar kaiimtm-v, za"T.orałY bî ute- 
ryę, wartości okr̂ f' sześciu 0i’'Kwn6w framków.

Rumrmia i‘ konkordat z Watykanem.
Na synMzie tiekupó̂ Y grecko-̂  ’ tolickich w Bu­

kareszcie oświadczył minister "światy Lapadatn, ze 
lokowania Rumunii o konkordat z Watykanem idą 
powoli z powodu sporu o ''obra kcjcołn ym^nr- 
kat. w Siedmiogrodzie . o debr?. Habftergćw, Mó- 
re po przewrocie przeszły na własność i eądiu rumoń- 
skiego. Watykan iwierdzi, że niektóre dobra kościo­
ła rz-'m-kc-kat. w S^dmiogrodzie tylko dhwilowo 
były w używaniu Habsburgów

Zr odstąpieni i tych dóbi łąd“ VI nł^an i'Tiwa- 
lentu. na który Rumur.ia rie chce się 2ętdzić.

Pozatem rząd rumuński zasti/efea sobie t>raw<i 
mianowania biskupów katolickich i stoi na stanowi­
sku, że sprawa nabożeństw, wychowania i sprawa 
organizacyi katolickiego ^aśc nła iest sprawi Te wie­
trzną Rumunii, zaś Watykan broni ■nrzAdwnogo sta­
nowiska.

O p a d y  ś n ie ż n e -s ta n  w ^ d y  ^ia W iś le .
Z różnych stron krajr donoszą o obfitych opa­

dach śnieżnych. . . .  * , 
Z Zokcpanego donorzą nam o trwającej tam od 

kilku dni *nieiy :y. Również i okolice jFoflhaio na-
V pHz:!a silna śnieżyca, która zasypała grubym po­
kładem drofej i gościńce. _

Na Wiśls woda opadli i na razie niema : aonews 
nieh Si ieczeń t̂wa z racy’> ruszenia lodów.

Był popłoch ale nie nyło wylewu.
Z Wajrez&w / donosi (7,) W diruic dz:'sdejszyim o BO- 

jm it 7 ran® stan wody aa Wisie osiągnął punkt

M.esakańcy niżej położonych Jkolic nadbrzeżnyA, 
sądząc, że powódź siię zbłiia zaoztjl iit panice opn- 
sizczać uomc3tv.a, zajfai“jajj»c "enniegsẑ  rzeczy. Tyim- 
czia'sam W lsla osiągnąwszy punkt kulminacyjr f po 
godz. 11 rano zaczęta zwolna opadać..

Onady 'nież .fc u*rudniają ruch ko!ejowy 
na Pomorzu.

Z Gda:-sika don-csi (Z): Welkutefk wielkich opadów 
śmuZnych ruch kolejowy na fonioi su jest utrudnio­
ny. Zain.towamo kilka wypadków wykolejenia się 
pociągów, jednamowoż bez nasigisiw Linia Gdyria- 
Kokoszki zestala zamknięta.



„ILUSTROWAFY TORTER CODZIENNY" —  Ki 74 Sobota 15 marca 1924 r.

KINU „NOWOŚCI" KINO „N0W0ŚCI“Dziś! piętak 11 marca premiera I
Dram a<
żydów w carskie] Rosyi W i,1905

S Ib EZ Dram at w  8-miu aktach x życia

Ulubieniec publiczności W. GAJDAROW, odtwarza gł 5wną rolę, przy współudziale artystów teatru Stani - 
sławskiego: M. Czer^owa, nr. Piechowskiej i innych.

Akt I: Miłość studenta i uczennicy; II: ^naśladowanie w jjunazyum; vll Wydtepna agitacya 
konspiratorów prowokacyi, IV. Ucieczka młodej dziewczyny do Petersburga. V Aresztowania wć:'6d 
studentów; VI: Strajki, pochody, maouestacys; VII: Pogromy; VIII: WyzwolciJt!___________________

Dziwne praktyki magistratu krak. 
przy obniżaniu cen mięsa.

(cz) Na onegtajsma posiedzeniu komisya cenni­
kowa rozpatrywała ceny r nera i cłleba. Po Iługjoh 
debatacii komisya zdecydowała się obniżyć cenj mię 
Ba, ale tylko — poś p-biiego gatunku. Natomiast ce­
ny mięsa wołowt-K. I Triasy pozostały niezmienione. 
Czeir kierowała się kumsya przy ustalaniu tych 

■'cen, pozostanie tajemnicą.
Wiadomi. bowiem rzeczą, jest, #e ceny bydła spa­

dły i to znpcep!e. Dziwnym Obiegiem okoliczności 
targał ica .jiejska wskaziie ceny zwyiskowe, po- 
wmnaby więc być zwy/ria, a rzeźnicy sami jgod^li 
Bie na zniżkę cen poHedniego gatunku. Rzeźnicyl

twierdzą,, że woły rai-juiiskie jrodrożały. atoli je­
dnak WiPmy, że ■» Kta if“vie no).. /: i jńęcin rr<!Zni- 
kóv. zakupuje woły z Rumunii. Dla n.ch więc cer,a 
za irięso mogłab'r syć wyższa Większość rzetni- 
ków nabywa nasze kiE;wwe sztuki i w tym kierunku 
jłowiniił* bezwarunkowo n=~itąmó ?oiika, a wcdłua 
cbliczenia cena dla I klasy n ie powinna jy^ki J- 
czać 2 miliony 600 tys. za 1  ka. pierw." ej jakość. 
Na cenach podanych piiez ta rgo ykq opierać się me 
można,gdyż nie są one urzędownie stwierdzano, na 
co już kilkakrotnie zwracaliśmy uwacg.

• • »

Republika żydowsKa w Rosyi.
Z Rygi donoszą: Jt-den z naczelnych dyrekto­

rów amerykańskiej oiganizacyi żydowskiej ao 
niesienia pomocy żydom w Rosyi, Joint Distri- 
Łution Comite Dr Rcsei oświadczył- w rc zmo­
wie z przedstawicielem Żydowskiej Ajencyi Te- 
legragicznej, że projekt utworzenia państwa ży­
dowskiego między Ki ” em a Odessą jes bliski 
urzeczywistnienia. Popierają go Ryków, Czicze- 
/in, Kamieniew i inni.

Projekt zost?.ł już przyjęty przez niektóre 
władze rządu sowieckiego tak, że obecnie brak

tylko zatwierdzenia przez Oentralnv Komitet 
Wykonawczy S. S. S R. Są jećnak podstawy do 
przypuszczenia, że Centralny Komitet Wyko­
nawczy zatwierdzi ten projekt, poczem zostanie 
wydany dekret o Wytworzeniu żydowskiej pro- 
wincyi autonomicznej na tych samych zasi- 
dach, na jakich istnieją inne autonomiczne 
mniejszości narodowe S. S. S. R. D«*krct ten jsst 
Już opracowany, a ogłossuiie jego ma nastąpić 
w najbliższych diiach.

Za trumną Lenina tłumy kryminalistów.
Sur»mpr<r>mifr«wan? bolszewicy na gwałt v rco  uią Filmy.

Z Wamsizara donosi (Z): Donoszą tu, że derocm- 
ptrwwiari w Rydze i na innych pte/cóiwłftujh zagra- 
nioznyc1 seftróecfe ti, fi?m p-ig. zebn Lenina, wywo­
łuje w&ród pubśr*- i# i nieoczekiwany elekt: Oto 
Jjawiem na filmie wMać, że te „ .Jeprzeli«eone tłfl- 

1 sny" na pogrzebie Lenina, składrą się î e-wainie 
n  zbrodnie sy uh typów i wywohijąw salach kino-

-M-

teatrów ogólny ćmiech.
Amaryitaaiue, którzi'- byli obecni na pmzed?fe-vie- 

niii, poiwamdają., że trdno o let —* , propagandę” ola 
Bo\f'M™r, jak ta, k.órą obecnie puścili w świat.

CerfeaJne władze sowier-u.e zawiadomione o ,/gu.k- 
ceisacli4' tê o filmu, nakaza ły puaeui«rn *_ wwnUtą 
ce- j filmy te, Wj jołać.

Dzisiejszy n m e r  „Jlastr. Kariera Co* 
dziennego" ze viera 12 stronic d ru k  a.

------o§o----

PRZW Ż2S JUŻ W’ OSNO!
— Mamus.a, czy tego roku wiosna już wcale nie 

przyjdzi,? Czy moż° zgubiła do nas drogę? Może 
już słonko nigdy ciepło nie zaświeci i nie zakwitnie 
jabłonka w naszym ogrodzie?

Nietylko miły Zbyain tęskni za wiosną, tęsknimy 
i  my wszyscy, przedn.uchaiii na wszt strony mro­
źnym wiali t m. Uparta zTipa srosy się już cztery 
miesiące i robi taką, minę, jakby wcale nie miała za­
miaru ustąpić miej.;ca wiośnie, której prawom ̂ ty 
początr L zapowiada kalendarz; zr, kilka dni.

Jakby na urągowi:- <o czytamy, że gdr>fcś tam pod 
lazurowem niebem południa, ludńe kąpią się w po- 
iwodz: złotych promieni i wlychają >'wjną 
kwitnącycj róż!

O przyjdź już -wiosno! Oczekujemy cię z utęskr/s- 
riiem — my wszyscy i wszys’kie, którzy nie raamy 
jeszcM wiosennych kostyumów i kaneluszy, ale za to 
nie manw już także węgla,

---O--- Mig.

KT CE0"JffI LATA1 
Padiołmo chłopi piwcfaują 
sziim̂  na dfci czterdiin sśd.. sstcts.
Aż skór.- cicrpnie, męcizą dfreisacizfe, 
ich nosy dobrze aurę czują!

Deśli tai będzie co my na to?
Czy Jiiieibu się ialk gnęWć damy?
My także głos w tej sprawne meamy! 
mi chcemy, a>y było lato!

Pnzed Latem winiina też być możê  
nawet być mus dli- niłod.„eży,
Hfltói ej się także coś nwleżyj.. < 
to tą żądiarai. naiszŁ', Soże!

Pegod j.?rt < iviaia,
a nuę świait cały dla pogody, 
nudiaj wiięc raz już sipłyną lody: 
my chTerny waosiny, chcemy latał

---0--- Jałt.

UTWORZENIE KONStT.ATU Al* STTftSKIE- 
GO W KRAKOWIE ma nastąpisT w przyszłym tygo-

dT z) PIEKARZE NIE CHCĄ NABYWAĆ TAŃSZEJ
S ą  Jak się dowipdnemy, przy omawiania zni­
żek cen pieczywa piekarze twierdzili, że mąka ży­
tnia miejscowa, zmieszana z mąką poznańską, psuje 
jakość clilJba — dlatego nie mo^ą nabywać tańszej 
i miejscowej, jtdynis, posługiwać się muszą 
n.ąkn poznańską. W tem nrejscu zaznaczyć należy, 
że mąki poznańska jest droższa Miejskie biuro apfe- 
wizacyj1.6 zrobi»o proue, mies^ająt; w /s ^nąltę ki'a- 
jową z posnańską. tVypi«k”ny £ tej mieszapkł chleb 
chleb okazał się smaczny, bardzo pulchnym i Łua- 
łym Okoliczność tę pow inna wziąć pod uwago naj­
bliższa komśsya cennikowa i nie pow. lna kierować 
pię ojpini piekarz®, lecz piekarni mi°}3kie9.

(§) NIjJZNA.^NA ZnfcKA WĘGLA. Od 10
brr*, obo^iąmją następujące zn? ,one cmy v. ;gla ja- 
v nranictiego. CetnaT metryczny węgla u składach 
hartownych przy kolei 6.700.000 marek; w składach 
hurtownych w mieście 7.490.000 ; u drobnych han­
dlarzy 7.811000. Za ika w pita od 500 — 700 ty­
sięcy na cetn"jze.

EMPRTTUKI EOLWOWE. DyTekcy?’ kolejowa w 
Krak w_~ zalikwidow'Ja już 32% zasiłek obLczony 
wedłuf .. statiiicłi pouorów z 1 stycznia 1£24 Ala 
wszystkich emorytón oraz  ̂dćw i sierot całej Ma­
łopolski, Cźeki odesłano do P. K. O. w Warszawia 
przez osotmrjo kuryera dnia 13 bm, Wy;ptj * na­
stąpi w najbliższych dniach. , 

rA Jfl r.i W ET/LTF W OBRĘBIE KRAKÓW- 
SKILJ-0 * T W  KCLUOWEtK). Z ćfniem 1 kwie­
tnia b .r. zmieniaj;! się w obrębie krajoowsku/o wę­
da kolejowe®? na«wy n; itępiwących itacyi kolejo­
wych: Podgórze 2l„szóvf, Podgórze-Miasto, Podgó- 
rzfi-Bonarka, Put^órze-W: Ja. Dąbie-Piaski, Grztgó- 
rziku i Łobzów. Stacye te będą odtąd rosiły nastę­
pujące nazwy (w tm  samy n porządfeu): Kiaków- 
Pkaszów. Kisków-Podgórze, Kraków -Bonarka, Kra­
ków-Wisła, KfaMw-D^bie, Krakow-Grz< 'órzki i Kra 
ków-Lobzó\ 7.

(cz) SKUTKI KONTROa ŚRODTjW KURNI- 
CZYCH. Przeszło od tygodnia urz£_d kontroli miar 
i wilg wraz z organami ir g stralu przeprowadza loon- 
trole m;ar i wag. Z iwwodu nawału pracy, czyraio&fi 
ta posiripuje bardzo pcwoli. Zdarzają sie sklepy, w 
których zakwestyonowano wsŝ ysthie wagi, ciężarki i 
miary tak, że kupiec stanął wobec braku śrocka 
mierniczego. Z dalszych dzielnic przerażeni kup~y 
zarpŁtiują sie gwałt-fwnie we wagi. Spodziewać aię 
nalepy, że obecna kontrola doprowadzi, że krakow­
skie sklepy nsreszoit po«3'" lać będą należyte miary 
i wagi

(cz) WSIBZTK^NIE LIOTIiłC^I NA DZIERŻA­
WĘ PIEKARNI WOJSKOWEJ. Kierawnictwo r^jwir 
in/yniersko-^apera&iif-" j awiadomiło ^rezydyum mia. 
sta, że na sku e'c podania gminy, skieruvvanejjo do 
min. spraw wojsk, o ostateczną decyzyę w sprawie 
wydzierżawienia piekarń5 z wolnej ręsi, odroczyło 
rozpisanie przetargu publicznego jedynie do wt&rku, 
t. j. 18 b .m. Prezydyum mi?sta n? tychimia&t odnio­
sło się ponownie do min. Spraw wcisk, i posłów kra 
kowskich, a kierownictwo rejonu pronło nadto o odro 
czetiie licytacyi do końca b. imejiąt-a względ ne do 
załatwienia sprawy prze:: m.msttretwc

(cz' FAŁSZOWANIE ŚRODKÓW SPUŻy wCZYCH 
W ostatnich czasach p iwtarza; a sip wypadki fałszw- 
wama środków żywi iłc i. szczególnie nabiałi I tak 
wczoraj do wyć-’. IIIB. mag^ratu wpłynęło sze­
reg doniesień na (k»!' :zne wieśniacaki. które spree- 
fiawaiY na targu masło zarobione wodą. Stwierdź t- 
no, że w zakwestionowali urn maśle zBajdowało się 
wody ponad 65 proc. (na b '• najwyżej 18 proc.). 
Ma.tfc w ilości kilkunastu kilo zakwestionowano, 
a sprawę oddano do prokuratury.

ZAKOŃCZENIE AKADEM. KURSU OŚWIATOWE­
GO. Wj lokabi jarządu L; tHwcwRtes i»-

w s  M 3 c i e j e

Pierwszy dyrektor oddziielu krakowskiego P. K. O., 
któiego wybitna fachowość jtst gi aiincyą szybkfc- 
go rozwodu tego oddziału.

kończeine akauewekiego kursu oświatowego, na Ltó 
ry uczęszczało 26 akadcmikAw. Program karał o- 
bejmewał nastepu’acr- tematy: Zadania i uftrój 
pracy oświatowej w Po’sce; ?) Metiody i kieronkl 
pracy oświatowtj; 3) Oświata, a współczesny uu 
ctrój Poteki; i) Wychował ie ftywatelrśkie; 6) Od­
czyty i pogadanki; 0) Jak urządzać pogadanki o 
Polsce; 7) Pogad* iki e skarbach natorałnycb wt 
Polsce; 8) Jak obchc i  5ć si>-‘ z lf amią preji kcyrp. 
ną i źródłem światła; 9) Nasza JConstyt-*cya; 10/ 
Biblioteki , czytelnie; 11) Domy lu<3o, e i teatry lu­
dowe i 12) Oftbwiązek oracy kulhi-a'tio-oświatowej 
i p'aktyczne wskizowki Jla elegentów.

(cz) O ATKI  NA PL. SŁOWIAwSr T i Jak wiado. 
ino. na placu Słow ińskin sprz-daje około 40 rze- 
źników z Piasków W ^tkich mięyj na ł< r̂ aeh, w 
upo^ób urągający wsze'.'s:m ■Tymogom sanita nym. 
Mięs; wyrębu się na brudnych stołach i ' locach, 
nie ocł ronionych przed kurzer i błotem ulicznem. 
Kloce te nie są zamykane w cip^u nocy i Lywają 
częstokroć w sposób nip dający się opisać, zanie­
czyszczane. Wobec .ych fatalnych stosunków ma<fi- 
str«tt zamierza w najbliższym asi, urpgulowai. 
sprzedaż mięsa na powyższym placu w sposób od> 
powiadający wymogi m sanitarny dl pi zez wybudo­
wanie odf >wieduich atek.

REKRUTACfA ROB. ROLE7CB DO FRANCTI 
odbyła sie d IP go b. m. w państw, urz. pośr. w cy 
w KTPkow,e Przyjęto 82 osób. D. l ’-go b. tr.. od­
będzie &ię rekrutacyn w Dębicy, a lf-go b. m. w Tar- 
ni o.

EMIGRACTA GÓRNIKÓW DO FRANCTI. P.ństw. 
urząd pcśr. j racy w Krakowie przyjmuj* górników 
węglowych do kopalń wt Francyi gdyż obecnie 
związek właścicieli kopalń francuskich zgłosił wię­
ksze zapotrzebowaniu górników.

Z TOW. ŁOLOKtł iffAKACTJNTCB. Na pter.jr- 
nem pos tdizeniki wydr^iu .Tow. koloniii -..ałacytinywu! 
dla uczmiów szkół śradinitih KiaduOws i Poe i>nza zo- 
sft**? przr z aUdamacyę wybrany pw zrsetn za^uiżonego 
Tawarzy^ r pretzes Alkad. Lfm.’ , dr. Kaizamierz Mo- 
i wsCci, e rwńcepre®eaam mec. dr. Właii Ekiert 
i dr Jan Frijcailtie wit.z.

Z OKACTI PCIiITLU W KRAKOWA JANA GU­
ZIKA, którego krak. 'IWar-rystwo Metaiparchicme 
sprowadziło na 10 dni i z którym odbyło szereg in- 
tetesujących doświadczeń, p .  Ludwik Szczepaitekf 
wygłosi dzif w piątek o godz. 7-ej w. w kolt tęiUTrt 
wykładów naukowych (Rimek gł. A—B) odsryt p. 
t :  irIan Guzih — a zdemaskowane medya".

Prelegent rozpatrzy szczegółowo niedawne gło­
śne wydarzenia w Pary; u, Buiapesacie i Wcjdniu, 
które tyle hałb. ,a wywołały w pra ie — i oSw.etli 
kwestye . deiriaskowariia" medyów 

W CZYTELNI KAT. ZW. POLEK Szczepańska 5) 
odbed e s.ę w sô Kit? dnip. 15 bm. o godzinie 5 po- 
pr.hidinu o leży* p. Aliny świdarnkiej, p. L: „Byron 
a piHTłtanijwi' \7: irp bezpHtny.

,>JÓZEFINKA ZAMASKOWAliA". ĄrtyścS i arty- 
! itki ter tru im Słowacl:’<?go pragnąc urozmaicić sza- 
roisfi i be znad? .ejitść b. p-ostu, urządzają atrakcyjną 
i w nowym stylu ZŁbaw  ̂ W nocy z 18 aa 18 go z 
nadzwyczaii ‘rm mespt SziankfKni dla józefów. Za- 
pr szen i bilety wydaje komitet w gmachu teatru. 
Liczba biletów zniżkowych ograniczona^

(cz) ZDZICZENIE. Dnia 12 bm. app ?Mwarno Prwtai 
Ka >1 (lat 23) pod zao-zutem zbrodia shańbiemiia, 
poti ł̂niom na osobie 4-lotTiiej F. K, którą terno 
wną®nąwazy podistgpnie do jfdnfcj z urann przy uiL 
Lubicia, aŁier '}}' i zaka/ził weneirycznie. Chorą od- 
oa,rro «?;. ezpStala na oildzial wenerycasry. PoKktay 

£ młfl'- E0IWI11 miejsce samego dnia przy 
ul. Bema®dyńA ej. Mianowicie jdącą po aiohidniu do 
szkoły mn Konarakfc *o I-te In s 13 B., wciągnął do 
usłbou w wjs. szkoli Waołaiw WohMiniger (lafi, IV), 
tu ją ®iew >11 i rówmioź zakaiził w-emeryczm̂ . Zwy- 
TOamtiâ Rn zforodniairzy j-id92kowano.

(cz) UDAREM [ONE WLAMA »JIE. Pasteirujalcowś 
P. P. Piaseoki ii Traasla w czarne służby abchodo- 
weo uoaffefiimili branlszieii z wtenaaiem do

v o zajmaes2feałego przy ul. Gza/p*
3-. Puzeeĥ odząc bowiem •wymieoLiionią 

T\̂aizyli pa chodniiilou odłamka szfkia i gtwiem&zilli* 
naemani isipirawcy włamali snę ck> wnętrza mdctjzto", 
OQi3* p(nz&z ofcno, TtxatxiiŁi szafęi, spiâsiowiajyt
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,1 CIESZE"Dziś *< piątek nieodwołalnie po raz ostatni w
8̂ acv się olbrzymiem powodzeniem W 8SS 3—; .-owy(wcalowi) S g ^ Ł E W S T O f l  SC®B8g?

d( 2 tłiiraoków, których a boli me 
juwij za.brać i  uciekli, oatr; eżend prz»z spókiiikCfw 
^a^odząeyns patrolu policyjnym.

Z kraju.
WYKŁADY POWSZECHNA UNIW. JAG. MA ŚLĄ

rkO ' roi dr- Władysław P .lkierski wygłosi w Ka- 
łrwicach w sobotę dnia 15 bm, a nazajutrz w nie­
wiele ‘ nia 16 bm' w Kr61 Huci wykłady p. t.: 
Źródła potęty Francyi powojeonej".

” m  ZJAZD r.OBOTNIKÓW ROLNYCH W ’VIL- 
UJE. W naibliższych dnu ch r3będ”»e się we Wilnie 
ziazd robol tuków rolnych, cehm ustalenia terminu 
strajku rolnego, z powodu ozbicia się rokowań ze 
związki*! ziemian w f*pra\vie usta’enia umowy zbio
rowej. _ _ _ _ _

ŚTI jTOiiF-ADZTW0. W Błotnicy, w b. Kongre­
sówce wdarli i£ du kośfcjła niewyśłedzem dotąd 
rabusie, zabierając 3 kluchy sr°bme całe zło-one, 
leden dużej wartości, małą moni trsncyę pamiątko­
wą, krzyż i wszystkie marki składane na światło.

ŚBfilErffi PRZY B RADZ1EŻY ffrfiŁA. W tych 
dniach policya znalazła na torze koleiowym w Ino­
wrocław™ rozszarpane zv lula ludzkie, z odcętą od 
tułowia głową. Przy trupie znaleziono worek do kra­
dzenia węgli- Jak się ukazało, jest to 18 letni syn 
dosyć zajio/nego i ^szkańea Inowrocławia, Włady­
sław FI -mk.

POŻAR TEATRU ŻYDCWS^inO 'V W i LNIE.
Pastwa pożaru padł teatr żydowski „Pałace" przy 
Konnym zaułku.

PCUTBZr.OFT NA SCENIE. Nieszczęśliwy wy­
padek zdarzył się w teatrze amato.skim w Turzy 
(Tczewskie). Oto 19-letni Grubby z Turzy, postrze­
lony został w kolano pr? >z innego amatora podczas 
sceny zabó’otwa, Rana była tak u ężką, że G. trzeba 
było przewierć do'domu chorych w Tczewie.

r?e i  K la t i.

PROMOGYA DW^CH flÓETR. Pi?ed kilku dnia­
mi odbyła rtę we Wiedniu w tamtejszym uniwersy­
tecie promocya na doktorki medycyny dwóch córek 
redaktora czymona Kwaszewskiego, współpracow­
nika pism polskich, urzędnika wied. 1 jura korespon­
dencyjnego.

100-TNA ROCZNICA SŁOWACKIE’0 PISARZA 
GUSTAWA ZECHENTERA. F asa słowacka przypo­
mina, że w tych dniach minęło 100 lat od urodzin 
znanego literata i humorysty słowackiego, Ora Gu­
stawa Zechentera, który był lekarzem w Bańskiej 
Bystrzycy na Slowa^zyźnie. Dr Z< chenter pisał pcd 
pseudur. mem L G. Lekomers kiego, a tematy do 
swoich humoresek czerpał z życia ludu słowackiego. 
Ś. p. tyistąw Zechenter był stryjecznym dziad!'ipm 
znanego literata krakowskiego, pana Edmunda Ze­
chentera.

20.000 PADAff NA WT.'&?D DO AUKr.TKI zło­
żono w czeskiem minst. ochrony społecznej w Pra- 

Ponieważ kontyngent emigrantów czeskie!, 
ma rok J 324/25 będzie zmniejszony, przeto znaczna 
ich część będzie odrzucona. Ilcść 20.000 podań na 
Wfązd wskakuje, jak ciężkie jest gospo lircze prze­
silenie w Czechach.

DWUNASTOLETNIA DZIEWCZYNA WATKA. W 
Bratisław.i, porod -jła w tych dniach 12 letnia dzie­
wczynka chłopca. Ojciec dziecka, który został na­
tychmiast uw ę tony, liczj lat 58 i jest drugim oj­
cem tej dziewczyny.

ZARZĄD ..""SRATE*1 TOWARZYSTWA DLA HAN 
DLD, rRJ"!JHYSfcU I ROLNICTWA S. A. zawiada­
mia PP. Akcycftaryszy, że z dni< m 17 marca j ir24 r. 
rozpoczyna wymianę świadectw tymczasowych na 
akcye ni-ej emisyi. Dla uniknięcia równoczesnego 

'ia się, zbyt wielkiej liczby osób, akcye wy- 
ędą w b”irze Zarządu Głównego, Warsza­

wa, KrakowbLie Przedmieście 5, posiadacrom świa­
dectw tymczasowych, wystawionych na nazwiska 

A do E w dniach 17, 18 i 10-tym nurca, od F
0 K w dniach 20, 21 i 22 tra marca, od L do P 

^dniach 24, 26 i 27 ym marca, od R do Z w dniach 
29 i 30 marca. 1014

---- o§o----

“ bec licznych artykułów, jak'o tię na łamach
'zainowncro Pisma pojaimafli,, że êstaiuiraiiorzy — 

Kmirnto zni Jki ceo artykułów i-ywvii>ktk>wycn — cen 
wenie nie obniżają, pozwolimy erbie donieść, 

® apiS.łzie.lcza firinia ai'“sza już od trzech tygodni 
®P&ć®u cen, ©tomitży} a. ceny potraw tak, ;e 

™a ta dochodzą Aziriaa dio 25% cen dawniejszych,
, v^ y  itwici lzić najfrymi ce-nniitoaimi- Bj pim 
^yiibyżmy zobowjązara, gdyiby S^amowra Red" cya 

*a t: iiiiteire4.fi ogółu i naszym podać Tuniejsze 
łaaczeoie do puW ‘cznej wiadoimoeai, my zaś z na- 

fefpr 0ny — pomowaiż puzypuszozaany, że szernkie 
fen c-i 0 -powŷ azyun faikcifi wcale nie sa

— prosiliny o uinaesizic.zenie na nasz 
ogłosz*. nia:

2 5 3/o taniej
w y d a je  o b ia d y  i k o lący©

łfetaiirscjfa Juzefa11
Pot ^ » a k ó w , ul. L u b ic z  L. 9 ,
robif'1 1̂ n?1 smalcu i maile, wyborne y^dliny wy-
i rzetoi ne®°, słynne od lat 40, obsługa szybka
i flla du<e pokoje dla zebrań towf rzys îch
a]jj0 yęićczek. Obiady • 3 dań po Mkp. 1 500.000, 

”a carte" po cenach bardzo przystępnych.

REKORDOWY FILM, yak go „Sztuka" nazywa, 
je&t naprawdę gtxłny widzenia i bezwątpieriia naie- 

£ nailepayd\ felmćw oŁecn e w Krakowie vry- 
^Wietlanych. Ze względu na swoją niezwykle zaj­
mującą treść -Karuzele życia", cieszyła się zarów­
no zagranicą jak i tj Warszawie szalonem oowodze- 
n em.. Przyczynia sio też do tego znakomita obsada 

v jaką dała temu filmowi wytwórnia Sven- 
ska v osobach A. Fndanda, Jansena, Egede Nissen
i u elu innych. Kinoteatr „Sfuka" wyśw-etla ten 
przepiękny film jeszcze tylko k.ika dni.

-•c§o- -

T^ATR, LITERATURA i SZTUKA.

SUKCES ,, JABŁUSZKA" W BAGATELI. „Jabłusz­
ko Vemeuila okazało się tak smakowitym owocem 
artystycznym, że zapełnia codzieunie widownię „Ba- 
gąteji" publicznością, oklaskującą go rąco świetne 
wyk< nenie wesołej i dowcipnej komedyi.

Aiiysci „Bagateli" dają w T<ibłuszku“ prawdzi­
wy koncert gry to też nowość ta ma zapewniony 
w Krakowie dłuższy sukces.

„iabłi szko" dzisiaj, oraz w dni następne o go­
dzince 8Itnej wieczorcm aż do riedzieli włącznie;

„CHIMERY’ 1 PO CENACH ZNIŻONYCH. W sobotę
o goui. i-tej popołudn."i owraca ns afisz ? rakcyj- 
na sztuka Ch:arellego „Ohimery", którŁ. w wyko­
naniu najwybitniejszych artystów „Bagateli” odnio­
sła tak wielki sukces fr kwencyjny i arty styczny.

Dyrekeya „Bagateli", chcî c umożliwić szerszym 
sferom inteligencyi zapoznanie się z tą ^ztuką kwia­
towej sławy, daje ją na przedstawieniu popoludrao- 
wem po cenach zniżonych.

„DZIESIĘĆ ” INUT W 'SAMOCHODZIE" POPO­
ŁUDNIU. W nifiz.elę 16-go b. m. o godz. 4-tej oopoł. 
ukaz się w „Bagfteli" wesoła farsa Jerzt^o Berra 
„Dziesięć minut w samcchoi Izie", która na wszyst­
ka! porzednich przedstawieniach szczerze bawiła 
pul iliczność.

V-IA PF-WI® CrERE' KCWA zaprezentuje nam 
najwybitniejszych artvstów „Brgatei: ' w nowej zu­
pełnie zgoła foli, mianowicie jako artystów operet­
kowych, ponieważ w rewii-operetce. „Ostataia dzie- 
w ca“, będą musieli tańczyć i śpiewać, czego oczy- 
w:ście dokonają, ku wielkiemu zadowoleniu publi­
czności, Ewolucye taneczne „Ostatniej dziewicy" są 
ukłać j  p. E. Nowotarskiego. W wykonaniu biorą 
udzi"ł pod reżyseryą p. Zbuckiego: pp. Grabowska, 
Borecka, Kolman, Skalska, Berski, Frenkiel, God­
lewski, Ratschka, Solarski, Gzubert. W bluetce Czy- 
żowsikiego z ilustracyą muzwzmą prof. SzeHeoa p, t» 
,,Partya mffiryasiza" wstąpią pip. Skalska, jateo cbma 
cwaui, Piietiiû zyftsiki walet pilk, WńMter as ooeiur, 
prócz nicn p. Jósefa Modzelewska i p. Wysocki. 
Rewię rozpocznie prolog, ilustruwśny kilkoma para­
mi nóg, a napisany przez warszawskiego literata, 
ukrywającego się ood pseudonim em L. Jnch.

Z TEATT.U IM. SŁ0V7i CKIEG O. Jutrzejsze wzno­
wienie „Kwiriuszfiu. pod Raotaiwjcami" i, obranego u 
nas od lat 4 ech, „budziła w naazem mieście nie­
zwykle żywe zainteresowanie. Obsadę „RosehiszŁi" 
tworzą najwybitniejsze e>ły obecnego tci ołu z re­
żyserem s: tuki p. Jednowskim na czele. W niedz etg 
Po południu po r„,z 30 w tym sezonie Szekspirowski 
„Sen nocy latniej"

Z OPIFETKI. Szalona Lola" wznowiona po dlteż- 
szei przefrwie cdnioda nadzwyczajny sufcces. Wo­
bec tego postanowiło kierów® >ctwo teatm wystawić 
„Szaltną Lolę", dfelś w piąte* 14 b. n. o g. 8 w. 
Jutro, w sobotę 15 b. m o 3 t .  i dni nastupny. ii, 
aTcydeielo Ncsfcoya „Trójica hiultajisika" w całości z 
prolo^em i epdogirm zwykle opusjezojnym a po- 
wociutrudności technicznwh. W i edrdelę 16 K. m.
0 4 papci, ulubiona .Królowa Przedmieścia". ł

OWACYA NA CZEŚĆ M. JEDNO WS'5L1GO W JA
WOPZl IE. We środę wieczorem odegrali w sali „So 
kola" w Jaworade artyści te«tni miejskiego I  Kra­
kowa z p. Maryanem Jednowskim na czele „'W liki > 
w mocy". Po aikoie paĉ wszytm ô łoff- i „SofeoDa," 
p. Stankiewicz w wiwczeinni azłlorftkó ? Rady miej- 
slaiea i zm-ząidiu , Sctoła", wyatąipił na scenę
1 uczcił imieniem Jaworzna pracę t iy'tyczr' . p. 
Jednow^kieso, wręcz l̂ąc mu piękna srebmą laskę 
górniczą a kwiiaty. Pui>li>jzĥ oiść .gotowała auJalkJtowi 
gorąc? ownnyę. Po przyjęciu odbył się bankiet na 
cześć jubilata i art^stór' .

„PODWIECZOREK ARTYSTTOZNY" a raczej 
wielki koncert pnpoł., kl '>ry staraniem „Związku 
Dziennikarzy Polskich" odbędzie s-ę w niedzielę 
w sa^ i-estauracyi Udziałowe.; pnoiada niezw/'le 
obfity i doborowy program Pkładają się nań, jak

wczoraj donieśliśmy 1) w/stęp znakomitego Chóru 
Akademickiego (w sile 40 śpiewrków); 2) śpiew s>< lo 

san go bp sis t , p. Lar-era (z opery borliiidkiej);
3) produ^eye mistrzowskiej orkiestry 20 np.

P. jgrŁn ten wzbogacił się jeszcze jednym wimce 
interesującym punktem: mianowicie występem świe­
tnej recytatorki nam Józefy Colorna Walewskiej, 
która wygłosi kil-ta nieznanych w Krakowie utwo-
TÓW-.

Prelekcya uczonego grafologa* „Szczęśliwe i me- 
szczęśliwe charaktery", oraz jego ekspertyzy grafo- 
logiczno — dopełniają programu Początek Koncortu
0 42̂  g.

WIECZÓR TB3EGH w Staryr Teatrze, który 
wzbudził wielkie zainteresowanie i cickawi/ć, od­
będzie się w niedzielę 16-go b. m. o godz. 7/2 v iecz. 
Utwory Jana Brzęlcov skiego, Adryana Czerir.ińsK<e ̂ o
1 Jana Allreda Szczepańskiego recyt'iji Helena Bu­
czyńska, art. teatrów w Moskwie i Konstantynopolu, 
Tadeusz E .iłkowski, art. teatn im. ' Słowackiego, 
oraz Bóża l olzerówna i Jerzy Ronard ^ujański. — 
Bilety są wcześniej do nabycia w firirit br. Lipskich, 
Sławkowska 9.

XVI’ Pł RANEK SYMFrNICSNY (BRAHMS - A- 
EENSKY - CZAIKOWS ’J) p^i dyrekcyą Sterszego 
dyrygenta B. Szulca, odbędzie się w nieiselę Ania 
16 *'m. Po.-ostałe bikty do nabycia u J. Lipskiego, 
Sławkowska S. 1022

WIECZIŁ PIOSENEK, OMANSÓW I TAfiOA 
odbędzie się w Jedaiolę Aiiia 16 bm. w ;a.t "t' im. 
J. Słowackiego o godzinie 10 v mrey. Anda ICitsch- 
mann i Marek Windheim przybyli już do Frakowa. 
Zainteresowanie wieczorem ogromne. Filety s& do 
nabycia tylko u J. Lipsfciego, Sławkowslfj 8.

RBPEmUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH: 
2 E iTR IM. JULIUSZA SŁOWACKIEGO.

P ią t e k :  „ P o d a te k  m a ją tk o w y * * .
S o b o ta : „ K o ś c iu s z k o  p o d  K ao law ic an a i*4.

TE ITR „BAGATELA”.
P ią t e k :  „ J a b łu s z k o " .
Soliota iJOiPirtmlniu: „ C h im e ry "  (ceny zn iżone), 

w ieczór: „Jabłuszko**.
o g. 11 \ 15 w iec*.: 6 R o w ia  opęrctfeow*. 

N iedzie la  r o j  ol. „10 i l n u t  w  sarr :iliodzie“  (weny zn.) 
w ieczć]" „ Jab łu s zko "  
c  U  w ieczór: 6 Rew ia  operetkow a.

MIEJSKI TEATR „OPERETKA“
P ifltek : „Uza’ o i a  L o la " .
Sobota: 'ró jk a  h u lta je la i" .

CO GRAJA DZISIAJ W  KINIE?
N o w o śc i: „ W  k r a j i  i r w i  i  i m “  z  W .  O a jd a r o w e m . 

O p ie k a :  „ W  s zp o n a c h  C h if io z y k ó w " .
P r o m ie ń :  ,, H r a b ia n k a  b e z  n azw isk a *^ .
K e d n ta :  „ D z ie w c z ę  z ło te g o  z a c h o d u ! z  M a c * l  I ło r in e n a  

f  tu k a :  „ F a r u z e l  życia**.
L a e c h r i :  S a a lt  isfc t  k o b i e f  —  i  B e rye  ia s tn > . 

V a n d i_ :  „ C ó r ^ a  zabó jc y ** . ł  _
W a r s z a w a :  „ I .o s y  d w ó c h  d z le w c z y n e ł P a r y ż a  i  w y ­

z y s k  ic h  u r o d y “  (d w ie  e e ry e ) .
Z a c h ę ta :  „ P a t  i P a ta cho u** .

WĘSOfcY iiĄCIH

N a  r a n d c e .

— D aczegóż pan nie odpowiedział na mój list?
— Ponieważ go nie otrz/małem.
— Naprawdę?
— Tak, a nozatem był tak mev yraźnie napisany...

Niesłychane bestialstwo k a t ó «  ukraińskkh.
Co wykazał i^/oces w Tarnopolu?

Z l̂ jm-c-pola doaoazą:
Przed trybuwaJoira orzekaiąirmn w Tarnopolu n>d 

przew. ra-lcy ZarzyA ego c;dibyła się rozi] iw n , któ- 
rzuć’ sTiop pomiire ô n. l fiiuot jakiitm tor-

turom ~̂ i?aiwaU ukrai*"? yn-opa< ato^owie bolsze- 
wicc;r Polaków za cz îów zajęcia Tarnopola przez 
bełski riliów w leoie 1920 roiku.

Przed tryibum :lean stanęli pozotstaóący w ar&923cie 
śledc-yra 1) 'lichsi Bar; iski, lał 40, mra rz; pozn- 
stajęcy na wolności. 2) uaiyt.ro Nebcsny, lat 24, za- 
rołmik i 3) Iwan EoMriej. lat 33, zairobr s, wazyicy 
wyziKur. gr* Łmt., osikajî eni o szereg zbirodini, poro- 
auniieiniia z nu ̂ zysaujółmi, gwałt yuW„ ciętftfe u- 
sflkodizem-E. Ciała lW-

mendantem milicyi i dt st-rczając dl*> armii bolsze­
wickiej podwód, tKBjwł Polalkóiw nacbnn: rmem żąda- 
.mem potdwód i raibawał im bydło.

Podejrzy; waijąc obytwiateli nairodowtoóci polsausj o 
działanie antypai’ twoiwe Ujkraińske sprowiaitół do 
szfeojy reaJ: ea, edlzie mie^aiła siię i od.6wcaas żandas- 
merya ubraiiakia, Polaków: Jana Szotta, Stefana 
Szotfe, Stefai . i Jtna Mizerów, Stanisława Piihute, 
Mieczysł-aiwa Wojciechowskiego i Ste. ana Gonczew- 
sJ : jo i taim ssapomoGą tortur usiłował wi-jidtbi Mt 
nici przyzu u .ie dę do należenia do Polskiej oigaai- 
zacyi 'wojskowej i do wydania ukryw^n; ch lj* urno 
kai abŁaów m-P̂ ŷnowych.

Ttô tu-y odibywaly się w ten sposób, że na pculece-
W ile aW| .askiWjeni# ^M.iphajł. vB®Eaiwkj- ,hvł ko- j. nie ołr a^oneigo Barańs&aeeo podtwtodmi mu »amć*ai-
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ad  rozbierali oliarę Ac bielizny, kładli n; ’ .wę, pn 
ozem jeden z nich siadał skaz?, icołvj na głowę, a  - 
pi na nogi, zaś dwódi innych *apoanocą bykowców 
okładało 00 razami od stóp d t głów, wymierzając 
W  do 100. a nawet więr>j „lmŁów“. Gdy ofiara 1 wsku­
tek holu mdlała, oblewani) i? w^dą, : oczom ta sama 
opewcya powta zala saę dalej przez kilka dn.j ?. rzę­
du. Gdy- miejsra wirowego na plecach ni* było

BITO BO WÓWCZAS flOZfALOnEM ŻELAZEM 
PO PIĘTACH,

jalk to się rzeoz maia-H z Janem S.2»tóet
Wszyscy wyżej wymiei ieni poszikcdawai" dn-ie- 

Sli w akutek te@o, wedle orz^c.zer ia letkaif kiego, 
ciężkie uszkodzenia ciała.

Barański za noszenie czapa „miaciie36fwi:i" na u li­
cy uderzył nahajem Polaka Stanietewa Pihuta pn 
gławi< , -poczKim go aresztował i mu dai 25 ki*
fMr. PWtóbcip zmałlnt.-iw&ł Jama Mizerę i EcJcsteiwi’. 
Tloroai54deeo, zadając im ciężki.?. j_  jdzenii :iala-

W dkntay sposSb zosta' bê  skatowany przies 
oib^ir liotiycJi’MMiała BaraAskn ego i Dimytel Netesne- 
^0 pamcznjfc W. P., obecni4 Kq<p.H)ain J6,zef Wo-jcip- 
ĉiorppiflfedsj kU^w^i cbwtoietii

snranEHroj o fo ło  150 buków,
OmćHeisrając“™> co cihiwila '■•Tcono w  ten sposób, że 
olbo oblewano —odą, albo *eż tłnowHW jłową lego
0 ławę, ra  której leżał.

Taik tajnio k¥wwal? oskarżeni iijoa kqp. Wojcie-
1 howsi '80 Mi»czysJaiwa, dzierżą? c° dóbr, Stefana 
Vna 2 im. -.•zerTisGdego tag, że im w^nteit bida 
odlatywała ciata od kości na tylnej części dała.

Przy rozprawie, Która przc-ągnęla się przez cały 
dzień, jpraealtiphSycłi z»stałt okrto 20 św idlków, 
tAó<nzy P >twierdcili oskarżenie. Pwujiwlż okarżony 
Tfeteny • j&przieffijat kategorycznie arr.̂ ej identycz­
ność, ze ‘łpratwc.j opisanych 'aitaszy teg«ż nazrcyjsikfs 
*oaprawn zastała odroczoną, celem pT-m̂ w.,bania 
Jdflni L-wiadkiiw Ola ostatecznej stwierdzeni tri 0- 
faodawzr̂ ^L • « *
Wznowienie sprawy Stefana HnrdltokL

Z WairłZBJwy donoazą:
Głośna sprawa Stefana Ilordliczk', inżyniera i ofi- 
:era marynarki, skazanegc przez sąd okręgowy za 

Zabójstwo drugiej żony swego ojca, Wandy z Sa­
skich Horćliczki ttcj, na utratę praw i 6 lat cięż­
kiego więzienia, a  po sps) osowani u amnestyi na 
•4 lata takipgoi w>ęzienia; wskutek odwołania sit 
obu stron i wyroku pierwsze; inŁtancyi, znalazła 
się d. 10  b. m. na wokandzie rozpraw sądu apela­
cyjnego w Warszawie.

Rozprawę rozpoczęto o.l odczytani i  uzasadnienia 
ryroku I-ej instancyi, zawierającego ?9 str druku, 
poczem sędzia refprenf odezytak skargi apelacyjne ze 
strony skazanego i powora eywilnero, tudzież pro­
test prokuratora.

Sąd przystąpił do badania ponowi.ie kilkunastu 
świsdków, wezwanych tak z "ednej, jak i z drugiej 
strony,

Sprawa przeciągnie się zapewne 2  do 3 dni.

Kusyer handlowo - przem ysłow y. 
Siełda pieniężna i papie. 6 v  dywidend.

(e tm .) D c  la r ,  a  z  n im  In n e  w a lu t y ,  z w o * r w n ł  d z i ­
eli.') li rlta z  w y żk ę . K a n ^ w n c  n ie  je s t  t u  b e z  w p ły w u  
s p a d e k  f r a n k a  fra^o .-  w  zw ia .z k n  z  k t ó r y m  o b a w ia n o  
s ię  z n iż k i  m a r k i  n a s z e j. P o n ie w a ż  je d r a k  i  f r a n k  s ię  
j u ż  p o p r a w i ł ,  *. ra aw *  m a r k a  s to i  w  Z u r y c h u  m o c n o  
w n le t. I c y i  n y i *i n o t o w a n it  c h , z w y ż k a  t a  : n u s i  s ię  b . 
s z y b k o  zak o A ę jy A .

Krak6w, 13 marca.

FranK waloryzacyjny na 14 b m. 
1,800.900.

Waluty »  obrotach banhcvrych:
Dolar . . . 
Kor. lustr. . 
Kor. czesha. 
Frani’ franc. 
N. JorJi . . 
Londyn . 
Zurych . . 
I »dyolan . 
Wiedeń . . 
Praga . . .

9.400.000 
131
271.000 

, 385.000 
9,430—9,42*5.000 
40,450-00iv 
1,635-1,634.000 
408.000 
13472-134 
273 274.000

GIEŁDA AKCYJNA.
fS T . M .)  Z n i ż k a  d a le j  „ r o b i  6 ię “ . K ie  m o że  Łn b y ć  

o e zy w id c ii K a lo m i., .!C i:g «  t e m p a , a le  zaw E ?e  ^ p e k u la c y r  

p o t r a f i  c.os m e  coś „m z ,C B k n q ć“  p u b l ic z i* JŚ e i , k t ó ^ a  
m u s i  w  dane ., c h w il i  s p r z e d a ć  s w o je  p a p ie r y .  W ię n  te ż  
la w o d o w c , idl a  i j n  „e; -. ze „ p o k r y c ie  S ię“  w  tK 
■ 'y a c l, spvw  d a n y c h  n t' „ u l t i m o " ,  '- io a n e w p ;ą c  s ię  jesz- 
»>ze eoS „ o d k m s z y ó "  z  ' b ^ n y c h  k u r s ó w .

N a  T)op ił- .,/,i ^ ł a k ż e  s ła b i e j .  P ła c o n o :  J a w o r z n o  107%, 
G a z y  w s c h o d n ie  86 m i l . .  G a zy  z a c h o d n ie  33 i n i l . ,  i t r a t  
1.125— 1.200 ty !  L e n  5.100-5.200 ty s . ,  W ę , l ó w k i  m ~ J 3 8  
t y s . .  L o k o m  w y  2.6U0—z.750 ty s . .  G l o r i a  200 t y s . .  E le ­
k t r o w n ia  n a  S a i i e  900 ty s . ( t o w a r ) .  N o b e l 6.80fr—6.950 

t y s .

AKcye bankow o

P o tsk ! B an k  P rzem . 1—V I I I .  .
B a n k  M a ło po lsk i .
Z ie m sk i B an k  Krted. 1—IX . ,
Pov  5 . B an k  K red . I — V .
B an k  Ew. S p . Z a r . I— X  , .  .

AKcye Tow. handlowych!

P o ls k ie  T ow . H a id L  1— V  .  .

„Tehate" I—I I I ....................... 
Intpex I—V . . . . . .
P h a rm a  I— W  . • • • • • ■

o i kl l i r  1— IV .  .  . . . .
Ż e g lu g a  P o ls k a J — »• •  *

AKcye Tow- p i lemytłow yi h: 

i i le le n iew sk i ł— IV .  .  . 

Cegielski I—IX  
Trzebli, la ...... ......................................

■ iro w o z y  I— m  . . . .  J J S r S i L  
Wriw ł-Hl.........................  rM0ft-73»N

W  tys iącach  m a re k  po lsk ich
transakcy-

dcli cz^ ra ;

215C— 2175 2175— 2275

2603 —
750 760-775

400 —
■>2750-. i3250 24CC3

1675— 1725 I67L— 1700

.ipnn

! 00 100— 105

2100—2500 2555—2500

fiSO—7 0 j 603—650

510 420-450

4o»J0— 4860: ł8500—49000
2650-2700 2700—2750
>950—30C< 325— 3075

182v— 190U 1875— 19?:'
r n o r w ^ w 2500

Jak ^fodziei 3witł'9 ukara'/a 
wla^ck^ela Temr*1nei?

Kraków, U marca, 
(cz) P Yorzirnmer, właściciel kawiarra „Teatral- 

"ieo~‘ przy ulicy Szpitalnej, kilka dni temu słowni 
..ieważył pain akademików, zaznaczając, 2e ni" 

życzy sobie w przeszłości odwiedzania kawiarni 
przez te sfeiy młodzieży.

W odpowiedzi na to wyzwanie, młodzie* akade­
micka Krakowa zEunscemzowalf niezwykle oryg 
na,lny a stołeczny „kaiwal". OkoTo godzin' j 6 wie­
czorem do kawiarni weszło otoio 100 akademików
i zasiuUo blisko połowę stolików na sali, zażądaw- 
szy woóy sodowej. Żądaniu ich nie odmówiono .1- 
ẑ -ta ta trwała aż tio t,®ńziny l i  wieczorem. Znie-

SffiSTJSSrt» TS& ■- “  - ■ > " 5 "  “SS^-asSL x
j»._ i _ T — **«- źając na nynPA..pałkarze odchodzą z powodu braku micjgca we~

zwal pomocy komisarza poHcyineno k^ry jednajr̂  
w<ił znala?ł ,vszyrlko, a apecyalme zachowa-,.,. ~ 
akademików w najzupeLniejszym poiz»dku

Rad nie rad p. Vor_mmer wsz dl z aka,<i=m ta :̂ 
w portia^tacye. Mł<idzi6Ż Z9.żą,dała pablicznef ta] 5 
-fak :y! — w formie przeproszenia na sali W0her 
gości, zebranej młodneży akademickiej oraz pi8effi. 
nej deklaracyi, ct tez pan forzimmer uczynił.

Nadto p. Voi*iinmer zobowiązał się złożyć 3Qn 
m i l i o n ó w  m a r e k  p ^ s k i c h  n »  c e ia  p n h l i t .  - t j 0 . 

1 00  m i l i o n ó w  m a r e k  a a  R  K .  B . ,  10O m i l io n ó w  na 

n s t y t n t  p r a e c iw e a t o jc y  £ 1 0 0  m i ,;/ m ó w  n a  Two 

„ R o z w ó j” .  .

Po otrrymariu peTnej_ satyslakcyi,_ młodzież Ł|,Ta.

Siers2Ł 1- -IV . . . . .  
T ep ege i— IV
'olska riofta I—III . *

■ okuć,.- I ........................ .....
Strut, I . . . . . . .
Syndykat kc_/ykaiskl I—IV
riw.nojowski ( ....................
T,uszcze Trzebin!® I—II • 
Rzoc. .
Elektrownia Siersza I— IV , 
Ćmielów t—11 . .  .  , .
Krakus I—V I .........................
C h o io io w i—V . , .  • . 
C hytte . . . . . .  
f\. Piasecki . . . . . .  •

74030—, ic00
iiro>

V75- -aji 
_ 575—ẐOO 
6150 -5500 

650 
27!.J—iBm

2101—225D 
140D—1530 
:S5 —3903 
78W—'iOOU 

23103—23Ź50 
4*8 X)—52C03 
Ł'l?0-3i‘J0

•’ J3'.3 -2490' 
1 V03—11350 
~na—2Y« 

21 =3 
«500—660J 

9SC 
2750—2B25 

16500 
2IJ5-1I50 
1500—1525 
.1<50- -3900 
jłiO—82? i 

23* O—236fw 
5)000—51750 
?050—’io;i

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A .

W a r s z a w a , 13 m arca. ( P A T .;  W  u ty . C y fr j _ w  ty ­
s iącach. D o la ry  S tanów  z jedn . 9.350—9.300, f ra n ^  zlo ty
1.798, frau«ns ld  398—405, bony zło towo 1.35J-1.4W,
fu n ty  arir . 40 325, pożyczka dolari wa S.^dO—1.735—j  o 15. 
pożyczka 15 00Ł—15.050—15.000, m iL onów ka  950-

911—890.
Czeki: B c lp ’ a 334%—337, Ho\andva S 500—? 475, 1 'm- 

d y n  41 875-39. '*'>0. T,owy Jo rk  9.350—9^>00, la r y z  402— 
HO, P rag a  278.800—264, S zw a jca rya  1.620—1.610, W iochy  
339' 39 j.600.

A ) .c v i ‘.  B a n k  prz- 'in . L w ó w  2 200, B a n i:  p o w s z . k ^ o d . 
350. B a n k  m a ło  p o ls k i  2.750, B a n k  z ie m . k r r L w f i w  
825— 850, u a n k  z je d n . z ie m . p o i .  fi (MW—5 'W , B a n k  S p ó łe k  
z p r o b k . " o z n a ń  23 509— 23.000, B a n k  zw . t ie m ia n  750, 
C h o d o r ó w  23.000, C e g ie ls k i  2.350- 1300-2.70fr-2 750. P a  
r o w o z ' '  1825 —2.000—1.960, P o c is k  6.400—G.050- i 100, R o t  n 
Z ie l iń s k i  2.5(Hl -2.; .'.0—2.450, S u c h e d n ió w  7 800, T rz e b  n ia
3 100. U n ia  27.UOO—28.09C', l l r s u i  5.100—5.159 I I I .  4 f iK>, Zio- 
le M o w s K I 48.UU0. Ż y r a r d ó w  l,5G5.0(iil—1,600.009— 1.590.000, 
Ć m ie ló w  S.800, P o l. K a l ‘ "  2 090 -2.150 -2.200, N o b e l 6 .809- 

6.6P9.
G I E Ł D A  F 3 A S K A .

P r a  e s . 12 m arca . (P A T  ’ D ew izy . A m  ;dam  1312H, 
B e  im  S00, C liry . t  .n ia  43i>, Kopcnhapra 539, f ,r to th oh n  
910, Z urych  012%, L o rdy n  : 50 i  jedni* czw arta . N ow y 
Jo rk  352„. W ie u tń  50? m a rk i n lnm ieck ie  792H . P a ry ż  
141, W lo e h r  ’ 50.

G I E Ł D A  P A R Y S K A .

P a r y  i ,  13 n n re a . (P A T )  n a d io . O tw arcie  gIoTd: 
Łondy  - 99.50, Now; J o rk  2313, B e lg ia  84.50, H is /p a n ią  
287, W ło chy  9850 Szw ajcary i 400, T a n ia  356. H o la . id ra  
850, Nc*w eg ia  310, S zw łcy a  GOb, R u m u n ia  1300.

G IE Ł D A  L O N B T Ń S K % .

Ł o nd v i 13 m a rc u  (PA T .) R a l io .  O fw arc ie  c te ld y . 
N ow v Jo rk  ^SO.43, 1'r incya  99.25, U e lp ia  120.75, V. łocl r 
I f 1 25, r izw ajcarya 24S7V2, H is zpan ia  32821/. l ’or( uga lia  
165, H o la n d ia  1154 i  tr zy  czwarte, D u n ia  2774 i  trzy  
cT.warte, N orw eg ia  3192^, Szwecya 16-J5Mf. H e ls ing fo rs  
17125, N iem cy 19:500, A u s try a  304 500, l 'r a s r  14850, A teny  
£8250, B ra zy lia  662.

G I E Ł D A  N O W O J O R S K A .

N o w y  J o r k ,  2 m n r c " .  ( P A T ) K u r s  d z ie n n y  4 1 W o a  
c z w a r ta  p r o c e n t . P r z a k a z  n a  I r fm d y n  4?3 37,  jirzekay 
n a  L o n d y n  a  60 d n i  429.87, p r z e k a z  n a  P a ry s  12, pr?, 
k a z  n a  A m s te r d a m  3725, p r z e k a z  n a  K o p e n a a B'(3 15j .  

p r z e k a z  n a  ' g e  290, . K a z  n a  B e r l l r .  22 1 jedna 
c /w 1' r ti\ d o  23 i  j e  I n a  c z w a r ta .

CENT W K H A J U .

L w ó w , 12 m a r c a . S ! ’ u a  p o d a ż  ż y t a ,  i l e ' i e  zalnte.eso- 
w a n i  > z  r  > vodu b r a k n  r o t f  v k i .  N o to w a n o  w  m ilio­
n a c h  m a re k :  P a ta n i  1 k r a jo w a  85 5 —  B7.5, ż y to  ma, 
ło p o ls l ie  2'i —  23.5, ję o z m la ń  r  a lo p o ls k l  b ra w . 22 —  2s 
p r z e m ia ło w y  U  —  11.5, o w ie s  m a ło p o ls k i  215  —  22.5. 
C e n y  s aao u n k o w e . ______

W a r s z a w a , 12 m a r c a . N a  r y n lr u  s t o ło w y m  d n ie  zao­
f ia r o w a n ie , p o p y t  w  d a ls z y m  o i r g n  z n a c z n ie  m n ie jm r 
o d  p o d a ż y . W  o b ro ta c h  n ie  o H c y a ln y c h  n o to w a no  za 
100 k g . f r a n c o  s ta c y a  z a ła d o w r a a  w p ro r  ;denin  IDO tira. 
o d  W a r t a w y )  w  ,n " iO a a < *  m a r e k :  P a  n n i c a  80 — 46, 
ż y to  20 —  2 1, t»w! »  2J -- 22.5, J ę c z m ie ń  23 —  24, otręby 

psz< n r  b ló . ż y i a l t  10.5 —  11, r z o p a k  70. r a a k n c Ł y  ln ia­
n o  29 —  30, r z e p a k o w e  88. M « jk a  z a  1  k g  f r a n ^ *  "^ar- 
B-nwa w  ty s ią c a c h  m are ik : P s z e n n a  50 p ro o e " ' 750, ty- 
fcnia 50 p ro c . - 4 '« , TO ppo > .850 — 960.

Z a  109 k g . f r a n c o  W a r f o r v ^ i  w  m : ’ iim ac l>  marek: 
P ia n o  łą k o w e  22 —  'iA, k  n n 80, s io n  a p rosta  10.

P o z n a n , 12 m a r c a . W  m i l io n a c h  m a r e k  z a  100 k g . net­
to :  Ż y to  19.5 —  21.5, p  ssem lea 82 —  37. je  iz m io ń  19, bro- 
w a r w i  i  21.5 —  23.5, _ w i 1 '9 .5  —  21.5. r  ' k i  ż y tu ia  70 
-rocont z  w o rk ie m  15 • - i S, p « z « n n a  65 r r ^ -  z  workiem 

61 -  sfi, o s p a  ż y t n ia  11.5, p s w * m a  13, w y k a  14 — 16. 
p o ln a z k a  16 —  18, im “ *  \ » ln >  20 —  26. V ic t o r i*  55 - te, 
s e r a d e la  14-5 -  16.5 t a ł a r Ł a  26 —  88. ł u b in  niebieski
11 —  13. ż ó ł t y  12 —  14. »* Ica  n a  cxei-w.,in». 100 —  IM, 
o la ła  200 —  320, d to m a  * s t* . la  lu fcoa  2-8 —  3.S, prasowa 
n a  5—6, M an -  ln tn - . « —  6 .8, p r a s o w a n e  105  —  12. P o  

iy t  o ż y w io n y , i a p o e o b le r l*  t a ł  .

•  •  «

POD\TY?<::7rNn; OPŁAT POCZTOWYCH W  cza
<*>kref='o M 16 do 31 marca br. opłaty pocztowe bę­
dą w y n o s ić :  za list zwykły -lormalny 250 Pn0 marek, 

za kŁrtJt: pocztowi 160.000 marek, za druki leżn,* 
d waei /  mniej 80.000 mwek, najv ęccj 750 000 

marek, za próbki towarowe do wagi 260 gr. Saofi-DOO 
»nac 260 gr. 600.000 mar^t, za paczki zaWn^t cii 
wafli naimniej 750.000, a na,więcej 4.600.000 njarel , 
za przekazy poczt we zależnie od kwoty najmniej 
40 000, najwięcej 760.000 marek.

Opłaty powyższe stosowane będ$ tylko w obrocie 
łtrajowym i w obrocie 2 W. miastem fida^shem 
Inne natonuar t opłaty pocztowi, tel .graficzn- i te- 
leioni?aie tak w obroc.a krajowym, jak i zagranicz­
nym pozostają niezmienione.

P ie r w s z a  ra ta  p o ż y c z k i  w ło s K ie j.
(Telefonem od nosrego kor sponderta).

Warszawa 13 marca. (S) W najbliższym czasie I życzki włoskie], wynf*”$ca »ło kukadsieiiąl jo? ’•
ma wpłynąć do skarbu państwa pierwsza część po- nów lirów.

2.100 r)3)otnfkó«> wyrzucono 
w Z:it Hi* it Dibrowskiem na bruk.

Niema do teqo powodu 3 rząd nie może tego tolerować.
(Telefonem od nciizpgo korespondenta.)

ków, którzy zawinili.
Jeżeli fabryki da’ alr deficyt, to należałoby 

dews-ystluem opraniciyó kority wyższej anmui' 
strnryi, które są zbyt wygórowane. Na czele Prze. 
siębiorstwa stoi 12  dyn, itorów, z których 6 ml®®? 
w Warszawie, a 6 w Paryża i  robierają wielom 
nowi płace. Zar^^d fabryki powinien dołoiyf *‘ar“ ' 
ażebi fabryki nrnchomić. Jeżeli tego nie ''cz'i 
powinien to zrobić rrqd polskL _  .

Równie' na skutek nieporozumień międ?. ' 
sosnowieckiem1* a firm? „Knothy i  Przepelzki 
knięto kopalnio „Syrenę", zatruii ając<a 600 robo 
kfi.». Towarzystwo sosnowieckie .ropalni orrnno 
nie cbnt, a robchiicy ciernią yłel. Mvżeby rząd ' 
rzał w tą sprawę. 2.100 ludzi bez pracy SW® 
bea winy i bez "otrwby —  to jest medopuszcza

Dąbrowa górnicza, 1S marca, (b) Wraz ze stabi- 
iizacyą marki życie g jspodarczc mszego kraju prze­
chodzi ciężki okres, konieczność powrotu do normal­
nych warurkćw narzuca przeprowadzeni) oszczę­
dności w adnoinistracyach przedsiębiorstw prywa­
tnych i państwowych. Te powody przyczyniają się 
do wzrostn liczby bezrobotnym pracowników. Jest- 
to największe nieuef.pieczeństwo, ■> lóro może oddalić
i  utrudriłń sanacyę skarbu. Zdawałoby się, że w ta­
kich warunkach obow iązkiem obywatelsk m i pań- 
st\7owym jest nie powiększam .ztnczr ie bszrobccia. 
Tymczassm w zagłębiu Dąb owskien amknięto dr 
ie  hntj Bnli.zy£skugn 1.50f rodzin robotniczych 
'.lalaz1 się bez zarobku. Pow-dera .amknięci i fa­
bryki było to, źe robotnicy v  perti ktacyacłi > pod- 

jźne  płac pobili dyrektora Louis. Czyn karygodny, 
ale przecież wystarczyło nkara.' tylko tych robotni-

M0i):e!iun“  Bagińskiego i ^>ptzjrk»<?łv:cw
Boti99nięiy d© o ^ o ^ iia ^ o H

Warszj vt, 13 marca. CZ) Prokurator wojskowy 
pociągnął do oc pc-wicflzialnoSci komendanta wojsko­

wego więrinnia Śledczego przy ulicy Dzielnej, pod- 

pnłkown:'ia Biel tkowskiego z powodu przekroczenia 

przez niego rennlamu>u więziennego, popeh^onego 
irzez to, że I>ezn-a".-n’» przeniósł skazanych Aa 

1 % -fetK îwaniu

(Telefonem od naszego korespondenta).
rozprawy apelacyjnej, por. Bagińskiego i P® ^  
Wieczorkiewicza na izbę nhorynh oraz czy® 
inne udogodnieni:

Ponadto podpułk. BielakowskI lodczas r0 
obu oskarżonych złożył fałszywa zeznania  ̂
w a przeciw Bagińskiemu i leczorkiewir^o -T1 
dzie się 26 bm.
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Niem iec
<«5©m 1 hd^rcia PolsHS na Zachf »dsi®.

D,^ » “”u ^ Wpltekr ,<*a,Z b ™ ^ ,*k,e20 n:1 «"3‘ *  -  b o r n i ep r o w o k u j* !  Polskę. Zbrodnicze knowania n iem^ckie wy iw ielW j 
koin.sya zagraniczna iejmu.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 13 marca. (I) Od dwóoh dni obraduje 
gejmowa komisya spraw sagranici.nycn, na itórej 
podniesiono cały szereg najżywotniejszych kwestyi

zakresu bieżącej polityki zewn^rznej, a pośrednio
j wewn̂ łrane].

Wielkie urażenie wywołał świetny referat polan­
ki Sokolnicti., (Z. L. N.), w 1 tórym po raz pierwszy 
ujęta została na komisyi sejmowej w sposób bardzo 
-bszerny, gruntowny i ściśle opracowany t. zw.

SPB&WA «IEMlECKA W POLSCE.

Materyaly ?ebra,.e przez referentką, poparte dro- 
b,azeowvm inem: opracowt mem szczegółów staty­
stycznych, u’awmly w całej jaskrawości podziemną 
xobo<« Dentsclitnmsbundu w Polsce, który z jednej 
strony, kiewwany mózgiem i zasilany finansami 
Berlina, a z drugiej skupiający « zystkich Niemcóv 
w Polsce (około or^anizacyi na polu gospr łarczem, 
kulturdlnem, oświi iowpm, sp< rtowem, literaJtiem, 
muzycznem oiaz około rozmiń ych zrzeszeń mło­
dzieży i kobiet i t. p.)

prowadzi konsekwentnie i celowo w da­
wnych prowincyach zaboru pruskiego 
robrtę zdradziecką wo'ifJ5 państwa 

polskiego.

iSiestoty, naw sprawą tą nie mogła się otJb* fi dy- 
Sy , ponieważ konirya wypowiedziała -się w tym 

kierunku, ażeby j rzedłem rząd w osobie miiistra 
spraw sapan^nircli wypowiedział «ie, jakie zaj- 
mnie stanowisko iem '■'ięcej, że obok antypaństwo­
wej działalności Niemców w Polsce równocześnie 
rozpoczęli Niemcy t  niebie

gwałtowną, nie przebierającą 
w środKnth nagonhę na FolaHów
przez eksrpisyp.

Podkreślony ̂ przytem, ż. w mnteryi tej wpłynęło 
już szereg wnicckć™ na Sejm, ze strony rozmaitych 
stronnictw, ale rząd dotyohcz as milczy, mitr u ie 
niebu: ipieczeństwo niemieckie zaczyna już chemie 
zagrażać wi,zaniom gmachn państn er y 

Na drugiem p».3iedzc liu komisyi spraw zagra ni- 
cziiych, t. i. dzisiaj „der*v5 na niemniej groźny 
alarm poseł śląski SkowroneL, który przedstawił zao­
strzanej się syhiacyę na 6 . Elą :kn.

Niemsy aresztu]! po tamtej stronie 
masowo naszych rodaków.

rzekomo za to, że należą do orgamzacy- związku po­
wstańczego. Jak wiadomo. działalność tego związku 
jest cl/sic iramaniidrna, gdyż należą doń i ci, którzy

nie braH ndziałn w pow«*anin. Związek ten ma na 
celu udzielanie pomocy wdowom i sierotom oraz wy­
szukiwanie zajęcia bezrobotnym byłym powstańcom.

Cel tei nagonki jest wyraźny, dąży bowiem do wy­
sunięci; sp» wy O. Śląsk- jir?ed fornm Ligi Naro­
dów. Sytuacya ;est tem groźniejszą, że ludność z 
powodu ej nagonki zniechęca się z dnia na dzień, 
przez co może utrudnić pozycyę naszego rządu

Bezt.sluoSć niemiecka Jochoazi do tegc stopnia,
ie

NIEMCY ITI.FPOKOJĄ LTJDNOŚC NAWET PO POL­
SKIEJ STBOJOE GÓRNEGO ŚLĄSKA.

Tako jaskrawy przykłaa przytacza, iż niedawno 
w nocy napadnięto na posła Knbisza, mieszkającego 
tu/ przy granicy n smieckiej na G. Śląsku, gdzie Pru­
sacy p-zyszli do niego ze słowami: „Wynoś się, bu 
mj tu juŁ będziemy okupo.ać tę ziemię".

Do <ej buty i prowokecyi upoważnia Niemców 
fakt, iż rządy w Anglii obją! Mtr. Le_ald. przyczem 
zarzmlalo równ-czesni hasło re izyi traktatu wer­
salskiego. Skutkiem <3go Niemca głoszą, że pa» ziemj 
aż po Katowice będ. ie mnsiał być iwtScony 1 jen ■ 
com. Na tem tle dzieją si? te prowokacye po polskie| 
stronie G. feląpka i pod okieiri włada polskich.

Poseł Skowronek wyraża c bawę, że lada chwila 
.oże przyjść z tego Ł wodr 'o wy<f*ici»u ze s trony 

ludności polskiej, przez co tylko mety mogłyby Wy 
plvnąć na wierzch. Dlatego je»l lajwyższy .zas, 
płeby rząd wystąpił czynnie i wziął się do

bezwzględnego wydajania 
wszystkich Niemców, nie •nają- 

cych prawa ©ofoytu
tylko wówczaS meże ludność nabyć napowrót zau­
fanie do sweto państwa.

Lip  Nar. postępują w sprawie Kłajpedy n r/cjtanie.
Powinna tylko poskromić gwałt Utwy z 1920 r. d re  ńwMmt o losie Kłajpedy.

W dalszym ciągu obrad komisyi zagranicznej, po 
omówieniu sprawy niemieckiej, pô eł JDąb?ki zło­
żył referat o lil&jjpeazie : po wolu alpimujących wie­
ści, jakie zosta!y ogłoszone dziś w dziennikach prsez 
P. A. T. W referacie tym poseł Dąbaki stwierdził, że

POSTĘPOWANIE LIGI NARODÓW W SPR WIE

TŁAJPED- 3ES'J NAJZUP.-iŁNIGJ NIEPRAWNE I

NIEFORMALNE.

Podstawą prawnych stosunków Kh^pedy może być 
tylko ro: łrzygnięcie Rady Ambasadoro m z r. 1920, 
wedle, którego to rozstrzygnięcia Kłajpeda została 
nznaai v”ilnem miastem. Gdy w i. 2 J22 whrev te' 
mn Jtozstrzygniędn Rady Ambasadorów Litwii: zbrój 
ną 'ęką zajęii Kłajpedę, Rada A.mbasador6w zwróci­
ła Jl- tylko po to do L ir : Naród iw, ab/ w myśl S 11. 
swfgo statutu interweniowała przedw pogwałcenia 
przez Litwę międzynarodowego aktu a r. 1920.

Liga Narodów nie mogła mieszać 
się do merytorycznego rozstrzygnię­

cia sprawy,
Sdyż los Kłajpedy został przez o Spowiednią in- 
itai.cyę załatwiony w r. 1920.

Co s ę jednak stało?
Liga wysiała komisyę p. Davisa do Kłajpedy, a ta 

komisya zamiast zastr nawiać się nad sposobem 
sl ircenia Litwy i przywrócenia legalnego stanu rze­
czy poczęła się bawić w rozważania merytoryczne, 
co do losn Kłefpedy P. Eavis proponuje Jakąś radę 
portową, w jk'£.d której wchodzi 1 Litwin, 1 Kłaj- 
pedczyk i 1  delegat Ligi Narodów, opowiads,. że 
tranzyt polski prsuz Liiwę do Kiajprdy będzie b. 
ntrndniony, gdy/ Polska znajduje się w stanie nie­
jako wojennym z Litwą. Jednem słowem miesza się 
do rzeczy, o które go nikt nie prosił i

_ uzurpuje sobie kompeŁ.Bncye, 
jakich w rzeczywistości nie ma.

aLigi Narodów zamiast zwrćcić wagę za nie- 
8’osor-ne postępowanie p. Davisa, zajmuje się zaś 
iego t/ojeHami.

Pos. Dąbski zażądał, by w sprawie tego postępo- 
wani aLigi, o-lnosŁ'e do Kłajpedy, wypowiedzią! się 
Sejm, a komisya 3praw zagranicznych nznała to sta­
nowisko p. Oabskiego.

■3i.ia*7& — lak o tem piszemy na innpm miejscu — 
znalazła też

POTĘŻNE ECHO NA PLENUII SEJMU.
Głos kilkusetgłowngo przedstawicielstwa S0 miliono­
wego puństwa wywoła niewątpliwie potężne wraże­
nie w Genewie, która liczy się nawet z głosem sej- 
miku w Kownie, wyrażającym imperyalizm kowień­
skiego liliputa w stosnnkn do Kłajpedy. •'Ta uchwała 
kowieńska przeszła 3/4 głosami przeciw 6 głosom 
socwahotów litewskich).

Proiekt r>aviso
w snrpiwie konwen̂ yi kłaj’pedzkie!,
łene; a. (PAT) Projekt konwencyd w sprawie Ktej- 

M y przyznaj Litwie suwerenność nad Kłajpedą na 
ka"h*Cn :on^ch w konwencyi następu, scych warun-

Zaj>ewnieinie Kłajpedzie autonomii ustawodawczej, 
lWawna’, ” “iiipistracyjnej i finansowej, oraz ooh. y 
®®iejssości naiodowych zgodr. e z d^kla.racyą litf w-

® ''“oddani państw obcycL korzysil a & będą z tych 
?®®ych pj-nf, co poddani litewscy, zarówno w u- 
fytkowanin póitu jak i przy zakupie terenów 'Uf- ce- 
’ ^ handtewych. Liga Nurodów będiz i miafe prawo 
^i^Łonia pogwałceń postanowień kon v€-
«ząd Wajjiedy bidzie miano rany przts piezyden-

ła rzeczypospolitej litewskiej. Władzą w kanaiwczą, 
bę<k'e dyrektoryat, złożony z obywatel Kłajpedy.

Port Kłajpedy jest uważany za mający znaczenie 
międzynarodowe. Dyrekcya por‘.u składa> się będzie 
z przfcr1starwicafcli Litwy, przeidistawikiieli Kłajpedy oraiz 
obcol'T ijowca, wyznaczionego preez Ligę Narodó'-. 
Obowiązfcieim dyreikcyi jesi zwraca.n -e specyalnej u- 
'•/agi na interesa ekoiioiiiio-~e międzynarodowe spe-

cyalnae obszarAw ‘Ha Marych Kłajpeda s‘anowi 
dpfcoućhe.

Poata^owrema dyrefecyl zaipadają na podstawie 
więksizości tętosów. Dyrekcya wyznacza kapitana i 
pursonal poiin. W porcie zostanie ue^mw ona wol­
na strefa. W zaikończeniiu Kon\.venc'r znajdują sfę 
liczne tianzule, dotyczące tranzytu drzewem oraz 
taryf kolejowych i celnych.

'iii!?, spraw nie noriede żadnych i n f r ^ c y j .
W z,.iązfcii z referentem posła Dąbskiego o Kł&j- 

ipedizie ujawniły się na komi-ri pewne momenty, na 
które trzeba zwrócić pilną i bat mą uwar", gdyż są 
one symptoma-ly o; ne dla liaa iy jłi ntoair ,:ó v.

Oto poseł Dąb.<d zupełnie atns"%.’a domagał ii 
od p. m laufra 2 imoyskî go, aby udzielił Sejmo n 
informacyi urzędowych o przebiegu narad Ligi Na­
rodów.

P. mieaster Zamoyski odpowiedział, że informa­
cyi żadnych nie posiada prócz depeszy Pata, ogło­
szonej pr^z daieanikl

Na pytetołe p. Dąbskiego — wystosrroane może 
w zbyt ostrej farmie — dlaczego nasza delegacya nie 
donosi na czas min5 rteratwu o ti ik ważnych wypad­
kach, skoro to może zrobić dziennikarz, odpow - 
dział p. mini '.ter, że „dz.irnrrkairz może v«ać krótką 
no* itl ; zrobioną na prędce, a delegait państw mr 
si /zecz zrjlacyoiiowiać mokojnie i dokładnie (III??).

Zdaje się, że dla p- ministra Zai ioysHe' M nowo- 
crtsoe v łl&zLi technios. . jak telegraimy iskrowe 
telefony itd nie istnieją (!). A podobno mieszkał talk

iługo w Paryżu-..
Rzecz jasna, ze p«» tego rodzaju f ikcyonowanin 

słn?by >  'ormacyinej na nosiedzemach komisyi spi 
zagranicznych nie znai rcrle inieyatywy i roZŁ j- 
cłu zes trony rządu. Posłowie przyzwyczaili się tak. 
do tego, że ŵ zora] wyczerpawszy swą energię w 
sprawie Kłajpedv nawrt nie interpelowali ministra o 
dokładniejsze szczegóły w sprawie Jaworzyny, która 
przecież była rozważaną n£ .em samem posiedzrma 
Ligi Narodów co i kwestya kłajpedzka. Po co zrejzłą 
było pyidć, kiedy p. minister nie wiałby nic cieka­
wego do powi -enin?

(Na innem miejscu dzisiejszego numeru, w artykule 
wstępnym, zwrócił UiZ „Ilustr. Ruryer Codz.“ uwa­
gę na jaworzyński bigos informacyjr. /, a w artyku 
likd zaś zamieszczanym r'n stroni' j drugiej p. t.: 
,J ..-rmacye rządompodał do wiadomości „kwit 
łaszek" z niwy informacyjnej sprężystości naszych 
władz, tym razem w związku z pożyczką polsko- 
włoską. Mech ;.yje święty Biurokracy, iadący na 
żółwiu! Red.).

UatyfiKa-ya traK^ntu w  Saint Geiaiam  
i je j motywy.

Z dwudniowych ł>rad komisy, należy omówić 
jeszczc sprs wę traklatn w Saint Geuna n, ktoia by­
ła przedmiotem rozważa# pojedzenia środowego i 
o której już wkrótce donosił śmy,

Tial-tai ten uchwalono ratyfikować Większość ko 
miryi głosowała za ratyfikacya, a mniejszość — 
tem Polska partya socyalistyczna — v strzymała się 
od głojowania. Ten sam obraz przedstawiać b'.dj e 
plenum Seimu w chwili głosowania nad ratyfikacją.

Poseł Liebermai, ki 5ry wyjaśnił stanowił io PPS. 
stwierdził, że stronnictwo Jego nie mofi ■ ować 
za ratyfikacyą, ponieważ traktat ten stanowi „ma- 
gnacharta" imperyalizm  ̂ :zesŁiego, a ponieważ nie 
ma w nim ani słowa o Polsce,

Jeżeli większość komisy zdecydowała sin na gło­
si .. nie za traktatem, to pobudki jej są następujące:

1) Traktat w Sair* Germain jest jednym ogni­
wem w łań : p c1iu  trakt?tiw, na których op era > się 
obecny ład Euroiy, a więc i niepodległość Polski;

2) Paragraf 91 traktatu w Saint Germain łączy 
sie pośrednio z kwestyą tytt n prawnego, irzynal*- 
żności h. .'zilnicy austryackiej do Polski reguluje 
formalnie nas,-, stosunek do Austryi. ____

Inna rzecz, że znaczenie paragrafu 91 jest dla nas 
w aściwie o lajęŁu.

O przynnleżności bowiem Małopolski zachodniej 
nikt nigdy wątpliwości nie miał, a jei przynależność 
prawna do PolsL’: uznana so stała implicite przez 
umowy międzynarodowe oa.' -śnie do granicznych 
z nią terenów, t. j. Cieszyńskiego. Spiszą i Orawy.

Jedyną sprawą, w której była wogiile możliwą dy- 
skusya, była sprawa przynależności Małopolski 
Wschodniej, co do której istn ały pewne i'zczeg6ln« 
zastr?ienia traktatu t.Bisalskiego.

Becyzya Rady Ambasadorów z marca 1923 r. prze­
sądziła ostatecznie spsctffe naszych granic wscho­
dach i ustaliła prawi ie przynależność państwową 
Małopolski W: ■ ' idniei.

Tak samo cod o Austryi ty ’,emy z nią £ Mirze, skła­
damy sobie wzajemnie wizyty, utrzymujemy konsu 
laty i poselstwa, zawieramy umowy handlowe i ani 
we Wiedniu, ani w Warszaw! ’ nigoko głowa nie boli
o to, że Polski nie ratyfiKowcła traktatn w St. Ger- 
ma-i.

Mimo wszystko, nie pozostawałoby nam właściwie 
nic nir-̂ go, jak ratyfikować traktat, który przecie/ 
w praktyce miał dotąd dla nas moc obowiązujący.

Czego zada Senat od Sejmu?
Warszawa, 11 marca. Wir). Dziś odbył się kon- 

w. it seniorów senati, który wyraził ubolewanie 
iiad tem, że Sejm przechodzi nad uchwałami Sena­
tu do porządku rl siennego, przei co zniechęca do

PISenat wyraża zapatrywanie, że przyczyną tego 
iest sposób, v jaki nsufc-ałek Sejmu przeto., Iza 
głosowanie nad zm mami wp^owadzonemi przez
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SenaŁ. (To zdaje się być grabem mip< rozumieniem 
Red.).

Postanowiono domagać się temednry w ten spę 
Bób, aż.by poprawek Senatn nie .eJerował w Sejmie 
ten sam poseł, d.tóry był pkerwoinie re!; ntam da­
nego projektu ustawy. Pr,:y ważniejszych ustawach 
należ/ wjnawać sprawozdanie drukcwaoe i do wa­
żniejszych poprawek załąt~cać umotirwc ania.
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Naród polski bronić będzie
swych praw w KBfpefl«o!

łMHioitw ilna uchwala M m ti domaga s e  feao od  riadu .

Warszawa. 38 marca. (S) Spof-ojny We? dzłsiej- 
siego 109 posiedzenia Seyru poświęconego spra ~ib 
oćiradowy kraju 1 ubezpieczenia ni. wjrpad .K bezro- 
r ocń przerwany został wysoce politycznym incyden- 
Sern, poiwięconym opir wie Kłajped*-

A mianowicie w ustalony ’uż Doreądek dzienny 
■wstawiono sprawozdanie komisyi spraw zagranicz­
nych u wniosku pisła D.-błkieeo (Wyzwolenie) w 
sprawie Kleipedy. Uczynfone to zostało_ w i-orosu- 
loienu. k rządem, ażeby tal Sejm, jal i rząd miał 
sposobność zam»nilu owania "wtgo stanowiska w 
s^rrwie Kłajpedy w chwili, kiedy sprawa ta roz- 
shi - pi się na terenie Radv Ligi Narodów.

Przebieg posiedzenia był następujący. IzLa ode­
słała w pieiwszem czytaniu do komisyi ochrony 
pracy ustawę uzupełniając dekret KomiŁaryatu na- 
csełaej rady ludowej (b. dzielnicy pruskiej) o orga- 
nizacyi biur? DiiMnictwa pracy.

Z kolei Izba po wysłuchaniu przemówień posła 
Prylucki«qo (żydowski ludowiec) i Hartglassa (kolo 
żydowsfo) odesłała do komisyi projekt ustawy o 
■lokrj-s, nia kosztów leczenir abogich żydów, będą­
cych stał/nu mieszkańcami gmin na obszarze Kró­
lestwa kongresowego. Obaj mówcy a zadowoleuiia. 
powitali newą nfctawę.

O ^ b u t S o w s t  k w i .

Następnie Izba przestąpiła ilo dalszej rozprawy

(Telefonem od nas?ege Imreswondćftta). 
nnd picTekten. ustawy o pomocy państwa na odbu­
dów, Poseł Matło- s (Z. L. N.) w dłuższem prze 
mówicnju oświadczy! się pizeciw pt prawkom posła 
Dobro,.niki. (Wyzwolenie), żądającym, żel P°* 
iyczki na odt-Juw? mogli otrzymyt* jć nietyl̂ o oby­
watele polscy, lecz osoby zamieszkujące P o ls k ę . Wia­
domo, że przy przeprowadzeniu ustawy chodzió bę- 
dzit dtównie u krtsy, a na kresach przedostają się 
z za kordonu Indzie, nic nie mający z PoisL., wspól­
nego chyba to, że rpisitją iirzeciw jfej calowi. Mów­
ca podkreśla, że projekt spłoszono wiedy, gdy a Sieni 
rządu biła większość polska. Poseł ̂  Matłosz przed­
stawia następnie nadużycia popełniane przez tak 
zvi -” 36 binra odmowy, bądź to z zuminrsm wzbo­
gacenia się, bądź to z powodu głupo/y tych urzędni­
ków. Poseł LaiiE- (Wyzwolenie) krytykuje w ostrych 
słowach dotychczasowy system odbudowy, przycze.n 
oświadcza się za poprawka! 3 osła Dubrownika, 
oiaz przeciw temu, ażeby kredytu na odbudowe 
udzielano 'ednostkom gospodarczym ponad 40(' 
Świątynie, szko!v i domy ludowe powinny być od­
budowane całkowicie na koszt państwa.

Poseł itfakówka (Ukrar.iiec) oświadcza, że klnb Je­
go będiie glorowal za -(stawą, pi?vczem domaga s,tę 
koniecznych poprawek. Poseł Silberschein (kolo ży 
dowskie) wytyka również błędy dotychczas w odbu­
dowie popcimane.

Zi^miema udijwte w Seinie w s?rsv'!e KłalPQdv.
Na tem obrady ] irzerwano, e Izba przystępuje do 

wysłuchania ŝprawozdania posła DąT’skńego, który 
in leniem komisyi dla “Braw zagranicznych przed­
stawił wnioski w sprawie Kłnjpe I5 Poseł Dąbski raz 
cszcze przeszedł historye Kłajpedy, wozem pr, y- 

atąpił do krytycznego omówienia wiadomości a dni 
cstatnichj a przynoszących dane o statucie Kłajpedy, 
opracowanym przez komisfę Draisa.

M6wca .stwierdza praedewszr̂ tki" n, ia nip w:*uiy, 
czy wiadomości są autentyczne, 5 ilcby jednak by ty 
autentyczno, to statut ten sprzeczny jest z uchwala 
Bady anifcusadorów z dnia 16 lutego 1923, bowiem 
nie daje on Kłajpedzie autonomii, ute uwzykdaia 
—iteresów pilskich w prw !e portu, nie iiie  Pol?" 
faansytu na Kienmie i nie stawia warunków ażeby 
stw irennność Litwy na obszurzp Kłajpedy tylke 
wówczas została zatwierdzona, o ile Polska izysks 
transy! prr?z Nienrien.

Mówca przedstawia do uchwały następującą kom­
promisową rezoluryę:

Sejm zan ■ epoko1 >ny wiadomościami, iżs pra'rozda­
nie komis* 1 Rady Ligi Nar. dla spraw Kłajpedy ^od 
przew. Dav!ia zmierza do usz czupłenia praw przy- 
, nanny t.S polsce przer uchwałę Radt arrDas. z dn.
16 II. 1923 wzywa rząd dc podjąęcw wszelkich uro­
ków, ażeby linypaimnisj to minimn™ praw polskich, 
któr” mzyzmie .rspotsniaaa uchwała, zostało sta­
nowczo i w caf“Sc; itrzymane:

a) auto.iomia &łijpedy,
b) udział Polski przez jej deleEa'i w komitecie 

Aad&orczym rady portu,
ci -folna itrefa Ua użytku Polski w porcie Kł?i- 

?edy,
d) ów louprawnienie obsirateli polskfeb i litew­

skich na u oskarża Kłajpedy,
c) wolna komunika fa Todna kolejc.ea, pocztowa

i egiafiesna,
{) trzymani w ca»— lozciągtoici -wrtunkow, pi3e- 

r 'dzianych w protokole dodatkowym dr rroptmowa- 
/tego ytztsz ladę ambasadorów Et&.nfn, zabezpiecza, 
iącego minimum praw ekonomicznych Polsce.

Bezolbcya następna stwierdza, że 

f:ŁÓW^F, MC tJASSTWA PRZEZ UCHWALĘ RADY 
AMBASADORÓW TYLKO WARUNKOWO PRZY­
ZNAŁY LITWIE S'JWERENNOŚC Ni D OBSZAREM 

KŁAJPEDY,

pdyż uzależniły to od przyjęci* przez Litwr> statatu,
do którego z naj:'stotniejszv»;!’ pos‘;arowień nąle/y 
zabezpieczenie gospodarczych intere k- nolskich i
oświadcza:

naruszenie w Qzemko!w3ek wyżei wymie- 
nidnych uraw polskich, gudziłoby vii na]- 
żyw&tnieisze potrzahy pospodarcze Rze- 

czynospoiiiej,
w której granicach znajdui" się się dwie trzecie do­
rzeczy Niemna i około 70% eKspertu przez port daj. 
walizki i czyniłoby takie isałr iwienie n‘emożIi* eir 
do przyjęcia pizez Polskę.

Trzecia wreszcie rezolucya stwierdza, że w prze 
ciwstaw‘eniu di stanowił,ka Polski, dążącej do u- 
trwalenia pokoju 1 dobrych stosunków sąsiedzkich 
pr-lityKa r |du litewskiego tak w tej sprawie, jak i 
w -swe] całości, a w szczepólności przez rotpowszu 
chnianie wiadomości o rzeKomym stanie wojennym 
między Polską a Li.wą, wnosi w stosunki na wscho­
dzie Europy ciągły stan niepokoju.

tząd poczynił juz KroKi
a b y  z a b e z p i e c z y ć  w  G e n e w ie  

u p r a w n ie n ia  P o lsk i.
Po przemówieniu posła Dąbskiego minister snraw 

^granicznych o*« iadcrvł i _
. Wysoka Izbo! Przyjmuj®- do wiadomości imie­

niem rz^du zaproponowane przed chwilą rezolucye, 
jako miarodajny wyraz opinii spe ,»oze^s*wa polskie­
go w sprawach, dotyczących ż\votnych interesów 
pańshwa, pospieszam stwierdzić, że ucijd przedaię- 
wziął wszystkie, będące w jego m-:cy_ kroki, ażeby 
należyci _■ zabezpieczyć f!ns’ ne uprawnienia Rzeczy- 
Fospolitej w der\ /.yach, mających zapaść w Ger w -e. 
Ilząd stoi nad.-.! na stanowisku konieCL.ioSci eiikty- 
wnego zagwarantowania Polsce swobodnego i peł­
nego dofłępu gospodarczego do morza 1. Kłajpedzie, 
a zarazem wołnĘgo transytu pr-ez terylaryun? Litw y 
Równocześnie stwierdzam, źe

WSZELKIE PRÓBY WZNOWIENI\ NA SERENIt’ 
MIĘDZYNARODOWYM W JAKIEJKOLWIEK FOR­
MIE SPRAWY WILEŃSKIEJ, SPOTKAJĄ SIĘ Z 
KAJKATECORYCZNIEJSZYM SPRZECIWEM ZE 
STPONY RTfi DU PCLJKret 0. OPARTYM NA PAK- 
CIE BEZSPORNEJ I DEFINITYWNIE PRZESĄDZO­
NEJ PRZYNALEŻNOŚCI ZIEMI WILIŃSKIEJ DO 
FOLSKL OC"ATF"ZNIE I BEZPOWROTNIE PRZY­

ZNANEJ rftZEZ MIARODAJNE oCTYNITIKi Mię. 
DZYN1RODOWF

(Najwidoczniej pan niio. Zamoyski wziął do seru 
tc wszystko, co usłyszał rano na kennsy izagrani. 
czne i w cî gu ania potrzebne ztrządzei.m poc ŷ. 
nił. — Red.).

Jednomyślne przyjęcie rezolucy!.
Z mienia ministra pr«y? l*o oklaskam w całej 

Izbie, a rezolucye, przedstawione przez posła Dąb- 
,kiego, przrjnto jeduuinyslnie, co stwierdził oficyal- 
nie mars?a»ek.

itikończerie obrad nad ustawą
o  u b e z p ie c z e n ia c h .

Izbr przystąpił? następriedo oWad końcowych nad 
ustawą o ubezpieczeniach na r̂ypade1* bezrobocia.

Po szeregu przemówień, które CŁkońuzyli kier. min. 
]>racy Simon, wicemin. skarbu Klerner i referent p. 
Puchatka (Ch. D.). rozpoczęto glosowanie, przyjmu­
jąc poszr.-etjóliiB artyknły w or»*», .:iu ustalonen 
przez komisyę, ledi nie do art. 1 . przyria Izbi w io­
sek posła Puchbiki, stwierdzający, i; Radu lu.i.istrów 
na wniosek mir-stra pracy upoważniona jest do roz­
ciągnięcia przepisów obecnej ustawy również na pra­
cowników biurowych. Przy art. i  przyjęto poprawkę 
posła Brzezińskiego, domagającą się, ażeby robotni­
cy, którzv w myśl obown,zująi;ej ustrwy są wyda­
lani z pracy, zostali wówczas wykluć -ani od prawa 
ubezpieczenia o ile ich wina zostanie stwierdzona 
przez sąd.

Izba przyjęła następnie artykuł 7. ustalający, iż 
właściciele zak!ad6w, wstrzymujący ruch lut ogra­
niczający riczbi robotników wircej niż o 10 % za­
trudnionych, abln ilość, dni roboczych c 2 w tygo­
dniu, opłacają nadal państwowemu zakładowi ubez­
pieczenia całą wklailkę, odpomadaiacą wkłada cjla- 
cauej ostatrio przed '"Strzymaniem czy ogranicze­
nie ruchu w zakładzie na 3 miesiące od dnia wstrzy­
mania ruchu.

W laJszym ciąru iirr»l«to poprą wk; iż połowę 
przypaub,ących na aiego opłat skarb prawił może 
jirzeryncić na oiady, w których znijdnją iic fiększe 
przedsibi iorsl ra przemysłowe i o^rnicze.

Uchwtlono dalej, że do zasiłku ruo<i prawo tylko 
ci członkowie rodziny, ntórzy pozostają na wyłącz- 
nem utrzymaniu n̂zrobotnepo-

W końcu rr»--'ięto sẑ rep drobnycli poprawek ;do 
artykułów 13, 26, 27 i S7. Na terr. porządek dzr !n.*)v 
wyczerpano. Następne posiedzenie llzby ndbędzie się 
jutro.

U i ł a d a m e  u s ta w  s a m o r z ą d o w y c h .
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawą, 1.1 marca. (Wir.) zeorauiu #ro4o- 
w«sjn u Prezydenta Rzeczyptr "Olitej, które było ix>- 
S’.\ lęrone. jak .ta irs ilism y, dyskusyi nad projektami 
ustaw samorząu.wych, zagaił dyskusyę senator Ka- 
znica. k^iry postawił 5 tez do rozpatrzenia:
1) czyWistawa o samorząda^n ma być ramową, 

czy też szczegółową;
2) rozstrzygnięcie kwe°tyi wprt>v atłzenia gminy 

zbiorowe], czy jednostkowoj, ma być T^dstawą do 
rozstrzygnięcia SfijmiKÓw wojewódzkich,

3) konstrukeya pojęcia gromady;
4) człcnkr.wstwo w gminie. 5 rozdzia? bompolencyi
o zakresie własnym 1 zleconym.

V' dyskusy’ zab i rali głos meeer.‘.a Konic sena­
tor Zdane.*, i. -starosta poznański _Beg?> p^seł 
Kiemik, p. Wakat i starosta Gajewski. W mąnii dy- 
skusyi przeszłe wpatrywanie 1 wrrowartzenit n®*r 
wy szczugóiowej, dalej za zdecydowaniem w ustawi« 
tego, jaka ma być ^mina zbiórka, czy jednostko 
wa, za wyłączeniem i  stopni samorządu, t. j. do 
ot,raniczems go do trzech instancy.. ijro: a i [Irmi­
na jednostkowa łub zbiorowa) powiat i wojewóo*r 
tr.o.

Co do czwartej i piątej tez'r. posjlnd-̂  sie należy­
cie n;° wypowiedziały i dy skutyę odłożono do na* 
ptępnej środy.

33,64^.241.24 franków rt.
■»isl8.’on«v w  h h m t a i  p c  d atek  ma iąthowy-

Warszawa, 13 mair&a. 'Wir) W miiosiąxu lutym 
wpłynęło di kas skarbowych z podrtku majątkowe­
go, z całej Fzeczyrt jj tej z wyjątki-im wojewód: 
twa Śląskiego 27,957.582‘ł l  2r złotych.

Województwo '<la' Je daio 1,551.67' 70 franków

I 9 otyciu

Razem z inkasem weksli wpłynęło na poczeł po­
datku majątkowego w lutym 33,B80.i4r24 iraaaKow 
sinych, tj. o t,C30.2?4‘2i banków złotych wtęcel 

1 aniżeli yreliiLuit./ano.

P. Ilucliarskś i zahady żyrardowski?.
fTelefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 13 marca (Wir). Dziś przedpołudniem
miało się odoyć pnsisdzen:-3 podbamisyi budżetoi ej 
dla zbadania gospodarki v nakładach żyratdowskich. 
Posiedezenii nie przyszło do skutku, dlatego, że zja­
wili się f lko dwai referenci podkomisyi Pączek (P. 
P. S.) f Romocki Ch. D.).

Przybył równ' ż zurełr:'- nieproszony b. minister 
skarŁu Kucharski, który widocznif miał gamiar u-

czestniczyć w obradach podkomisyi.
Z uwaf 1 na to, że obecność jednego z czlonkęw 

Fejmu w obradach Todkomisyi, dotycząni iego to 8” 
łalnofici z czasów urzędowania jest niewłaściwą,
pizyjąć należy, że przewodniczący p>dkomisyi 
malię uzna, gdy podkomiura zborze się p o n o w n i?  

na obradę.

a r g i i a  in te r w e n iu je  w  ,io ls ze w ii
o  kS’ę iy  kitoliekieh.

(Telegram własny J l. Kuryera Codziennego"
Londyn, 18 marca (U... Wiadwność._ ż. papki I komumkace nrasoWym. Komunikat ten 

rwróeil się di Oonałdi. z rrośoą o mter ̂ ezoyę stępme, /.e rząd angielski potaynił już w tei V1 
w sprawie więzionego w Rosyj arc-biskupa Ciepła- wi8 n rz? Iu -wiflckid-go ^inow^dn'- kłffki, 
ka i 12-tn kapJanów katolickich, potwierdza się w 1 _
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KUFYEH SP O R T O W E .

DookoSa 0'smpiady.
Cioska OlLnpij łka" w Colom! ics i „miasto clmi- 

”kie“ * Tark de Princ° są na ukioficzenm P zi- 
-łanem jest ulokowanie tam 1000 sportowców. 

Kwatery bedą jednopokojowe, w barak oh z  drzę- 
cementti i posiadać będą wspólną łaźnię fi 

lenne, wielką festtftlfacye, bibliotekę, pocztę 1 k»n- 
,rt w^Tn^ny. Zgłoszenia kwal srunkioiwe przyjmuje 
cpnrices olficiellea du logement du Comite uiim- 
mmie /ranęsitf. Paryż, 19 Bouleva#d Haussmar,.i.

A n s n e ls o  le k k o a t le c i  r o z p o c z ę l i  p r z y g o to w a w c z y  

h-pnning v  L o n d y n ie  w  h a l a c h  C r y s t a le  P a ła c e  i  

f fh i te  C ity . T r e n in g i  a ć fo y w *  j ą  s ie  p o d  k ie r o w n i­

ctwem i i a r r y  A n d r e w s a .

F in la n d y a  in t e r e s u je  s ie  n ie z m ie r n ie  s w o ją  ekspe- 

o lin ip f ls ik ą . W  I l a s F im f i k  p o s t a n o w i ł a  p e w n a.ivcy ą  o iin tfw j5*q-  >> t  n a  p e w i a

firm a u r z ą d z i ć  J l a  f i ń s k i c h  z a  V . ,  d iu k ó w  w  P p r y ż u  

zak ład  ^ ą r i e l n w y ,  w  k t ó r y m  1 0 0  s p o r to w c ó w  b ę ­

dzie  » io f'i c o d z ie n n ie  z i i y w a ć  k i p i e l i .

T5i°!r na -tCO crt. prowadzić brdzie tylko w jednej 
KiZywiźnie, która rozpcczyna się pc 125 metrze. Po- 
zatem bieg prowadzi w linii prostej.

Na ;os/!«. treningu wyznaczył angielski komitet 
olimpijki swoim kolarzom lOUO fontów, 

flolz były mistrz ■leimecki W dziesięcioboju ob­
jął trei.lng Uszpaisikich lekkoatletów.

Uannes Kolehmamem, Fmlandczyik, znany rekor­
dzista i zwyc .̂ sca t lejcu maratońskiego Olimpiady w 
t . 1K20, bedtie i w tym rosu w tym biejrn startô  
wal. i. nych biedach startować będą Nurmi i Ri- 
tola. Ttitola zarfzem mistrz Ameryki w biegu na 
10 mil. ’ sta ie do zawodów na 5000 i 10.000 me­
trów, oraz w biegu szt ifetuwym na 3000 m. 

Ameryka wyśie na Olimpiadę tylko drugi gami- 
lr tennisowy. 2ar£wno Johnston, jak i Filden do 

Paryża wyjechać me b ę d p  mogli. Drużyna Ameryki 
wobec tejj .władać s ię  prawdop o d o D n ie  będzie z na­
stępujących tenn;*listów: Rirhardo, Hunter, Williams
i Wachburn i dla gry podwóinej bricia Frank i Rm- 
sey. W grze pań odpada Mis. Molla Mallory—Bjur- 
stedt, która lako urodzona Norweska, nie może star­

tować w barwach Ameryki, Norweski kottóet olim­
pijski zgłosił już p. Mallory jako swoją reprezen­

tantkę. .............. ,,
W dniach 13, U  i  15 lipca odbędzie się w Paryżu 

m ędzynarodowy Kongres prasy sportowej: Przewo- 
wodnicŁwo objoł wysoki komisarz mnunterstwa w*>j- 
ny p. Henry Pele. .

Argentyna — z powodu rozłamu -v wiie zwazfai 
football. — nie wyśle na Olimpiadg drożyny pił­
karskiej. . . . .  „ ,, 

Przypuszczalny .skład ©lirnirajskicfl drużyny oolbsyl 
Czech będr.ie następujący: Hochmann (Oparta); Ho- 
ler Sparta Steiner (Sparta); lada (Spartol; Cer- 
veny (Sparta), sedlaczek (Sparta); Rehak (Mrteoi ; 
Czapek (Sknia); £hwzac:ek (Sparta); Słmcnek 
(Sparta).

Dla Ratunkowe 30 Komitetu liskPB. Janowa Za­
wojsko 10 mil., 1. P. Kraków 10 kor. czp s. 1 lei rum.

Na Wykrp ościola Sw. Agnieszki Urząd potz- 
‘nwy Brzesko Novve 1  rril.

pOMORSlo?

™  (DAWNIEJ MAX rALCK i 5!IA)

w  GRUDZIĄDZU
CEGIELNIA r*ECHAr!ICZNA 

.FABRYKA L" CH0WŁK

POlĘCAMy M 4TURALNO- 
CZERW0NEG0 KOLORU DACHÓWKĄ

KARPIOWĄ 

•.ŁC .ONA 
i RZYMSKĄ

zupełnie trwałą i  odporną na 
w ielkie *>płjWj ■ atmosferyczne.

L c k ale |
L O K A L  z a r a z  o d s tą p ię  n a  
s k ła d y  lu b  p r a c o w n ię . P o d ­
g ó rz e . P la c  5 g o d y  14, W ła  
ś c ic ie l. 3792

M I E S Z K A N I E  d o  w y n a ję ­
c ia  o d  p a ź d z ie r n ik a  z a  8-c li 
le t n im  c zy n s zo m . W ia d o ­
m o ść  D y r .  D o b r z a ń s k i ,  F io-  
ry a ńs fc a  55, m ię d z y  12— 8 gr.

3795

M I E S Z K A N I E  6 -po to jo w e  
l u b  2 m n ie js z e  o tr z y m a  n a
10 la t  bez c z y n s z u , k to  p o ­
k r y je  k o s z ta  n a d b u d o w y  
I l i  p ię t r a  m a le j  k a m ie n ic y  
b l is k o  u l ic y  S ła w k o w s k ie j .  
B u d o w a  p o tr w a  2 m ie s ią c e . 
Z g ło s z e n ia  p o d  „ D o b r y  in-  

te re s “  b iu r o  o p ło s z e ń  H tip-  
e zy c a , J a g ie l lo ń s k a  7. 3S54

iiaiika i wycnowams

D W I E  n k a d e m ic z k i z a p ła c ą  
do b rze  z a  p o k ó j w  Ś ró d m ie ­
ś c iu  n a  t r z y  m ie s ią c e . Z g ło ­
s z e n ia  „ R u c h ‘‘ S z c z e p a ń s k a  
9, p o d  „D o la ry ** . 3833

Z A  P O K Ó J  be z  m e b li  d a m
f»o l u b  w iece.i m i l io n ó w . —  
S z la k  49, C z o s n y k o w s k i, m ię  
d z y  3—5. 3834

L. 1203/OBK.

O G Ł O S Z E N I E .
Kierownictwo Rejonu Inż. Sap, Krakćw, Plac 
agdaleny L. 2, III. p., przygnie cd dnia 1/4 b. r. 

jednego rutynowanego technika w charakterze kontr, 
urz. cyw. XI. kat. ylacy.

Ostemplowane podania i uwierzytelnione odiisy 
Świadectw należy wnojić do 20-go marca Ib z i r. 
pod powyższym adresem.

f Kitiownik Rejonu Inż. Sap., Krakćw.
699 Podpis nieczytelny.

L: 3805/2Ł

D W A  b a r d zo  p ię k n e  k o n ie  
tJatn z a  2 poko j- i z  k n c h r i lą  
n a  p a r t  o-: z  o ro b n e m  w e j­
ś c ie m  w  ś r ó d m ie '  <‘An K r a k o  
w . Z g ło s z e n ia  i i s t w n e  dc 
A d m . K urye^au-Sn li 

Ik o n ie * ^ .- 3855

S T E N u G i t A F l I  l is to w n ie  
\ yucza s^bko, jakJajdo- 
ł ładnieJ .nstyt it Btenocra- 
ticzii y, Warszav. a, Mokotow­
ska S9. Oplata 20 milionów
i Iwoica ratami. 37̂0
KABZĄD knrsów naaturyuz- 
rych „Wiedza” — Kraków, 
Łtudmeka p, îwiRdaml, 
intei sowanyph, że t»
I n ię c .n  p ii r v  ® eg o  i p l t -  
t u  n a u k i s ten csrraH i £ ? ^ ęz y -  
ka_ francuB kicm o. ,* otwier_ z  
d n ie m  15 b m  r  n o w y  k o m p le t  
(k n r s  w y ż jjfz y ) . SfiSi

U N I E W A Ż N I A M  d o k " M e n t  
w o js k o w y , s k r a d z io n y  w  
d n iu  1 s ty c z n ia  J!>2t r . ,  a  
w y d a n y  p rz e z  P .  X .  X). w  
Bfrżtościn n  B .  S ta p .i . i la w  
M attifeL ik , H a ! in ó w , p. B ia-  
ia - B ie l k ). 3823

ł ' O S ? l I K U J f i  d z ie r ż a w y  ka-  
i» n a  o f ic e r s k ie g o  i ł i b  urzę-  

c ij ic ?  9(fo, p o s ia d a m  b i l  lr d  
k a r a m c o lo w y . k i  Ik u le tn i  k ie  
r ó w n ik ,  b e zw L .iłe r tn ie  ifloho- 
w ie c . Ł a s k a w e  s g lo s ze n ia  
p o d  Z . K o w a ls k i ,  K r a ś n ik .

3846

Z A K f  A D  k u p n a  i  p rzeda-  

ż y ,  A n n y  4, p r z y jm n le  w  
k o m is  g a rd o ro u e . rze c zv  an-  
t ” czn e , taeb le  i t i u .  ̂ 3805

F  ‘S / U K IW A  k a p i t a t

j ?  m ilia rd < ra , M k s  w  10 n- 
d7.lt)fach  jKlt> u r u c h o m ie n ia  

h arjizo  S ^ jn to w n e g o  p r r t id s ię  
I : . . .  .i. Z g ło s z e n ia :  I n t .  

M ich  ifs k i, —  K r a i ó w .  n l .  
S z a jsK ie g o  3- I I  p . o d  S— fi 
p o p o łu d n iu . 383j

“7*“Różne

OiiŁC' u m m .

W I O S H % I  W i O S N A I  W I O S N A l

Na j le p s z -s  
a f» i o u a

ROLNE, WAR?;<roiE 1 KWIATOWE
poleca:

SKŁAD S p ó ł k a
NAJION zogr. por.y

” KRAKOWIE, GASZTO tfA L. 17. 
is ę * ’ Na 2ądsnie wjr>y „*iy cenniki opłatn!

Dnia 21-»̂ o naarca 1924 r. o godz. 10-te] trzed >pol. 
odbędzie się w Urzędzie skarbowym akcyz i mono­
polów w Cieszynie ustny przetarg 149 beczek że­
laznych i 19f3 beczek drewnianych o pojemności 
400 1., BI 700 1.

Ogólna rfena wywoławcza na wszystkie beczki wy­
nos okołgj 12 milordów marek. — Wadjum 10%. — 
Buźsze ftmki wedle ustnej inrormacyi w dniu 
przetargu.

Dr. Tychnwsji m. p
Naci Urzędu skarbow-ro Akcyz i Monop. 

50// w Cieszynie.

bieraczim PŁACIMY zMe^czom
jta mosiądz od Mkp. 809.000 do 1 ."OO.OJU ł.& 1 kg. 
h a bronz . „ .  1,280 r00 „ l.ŁOO.OOO „ 1 „ 
(za miedź . „ „ l,60j.j00 „ 2,090.000 . 1 „

mZELIWO“, KRAKÓW
UL’ "-A Zto SRiYMlSCfSM S5. ™

Cm na i»3as1a Tamo«|»&
zamierza z dniem 1 kwietnia b. r.

t r i j i § e r i a u ^  

I r s ^ w a j  elektryczny
Szczegółowych łnformacyi udzieli 

584 Tymc: ■asowy Narząd mfi^sła.

Posiukuh dj w ?ca

mm anai
obô j tary kolejnwego W Irakowie.

Zgłoszenia pisemne 585

„R u v h Mf K ra ’ i 6 « ,  S z c z e p a ń s k a  9
pod „pgmc*v4.

ROEDERTAL I L -A C T  fU M y  C l l t  - J icP ŁA SZ C Z E , KOoTYUW IY, S U K N IE
w ykonuje

1. U li, krakćw, Szpitalna 17.1. p.
P ic ru sro rządne  a ły  fa :hou.«i.

bi,i/oT3 oaii! 
dQ drukow a

d.-uku^e barwą I typami 
wsnelkie gatunki rirj ! |ó vr.

Proszą zażądać prospe vt! 

2ASTĘP3TW0 Q?MERAIKE POLStl-:

W. FROEEiLyi (Uradzi !io!u>)

Ju l! m  i  u . S in e j !
Pier*VEZorz®flae i4ram czai j t z ^A ie lis  ma­
sz; i„ 3b d!a przed iięblorczych np. Majstrów.

1) Maszyna do szycia podeszew, 2) maszyna 
do wbijania kołków, 3) maszyna do iztanco- 
wani a obcasów i podeszew. roi

Maszyn* *ą no«fe 1 jeaT-zie nie niywau. Cnrałta
4  Pf ,  R e f le k ta  tów  o  z r M l ie  d t e y d o w a n ie  i i «

fldres: Józe f Ciciics, g-n. Piece, 
p o w ia t  Rybnik (Jó rn y  Ś ląsk)._____

BieSsKo. 380

FABRYKA CZEKOUDY
A. F'A^ECKI i SP. '. 'C . w "(HA 10WE
l u r l j c s  i w e > w » r o b y

©digitalizacja mbcmaiapolsr,a pt

K R A W I i . m ę » k l  w ykonu ­
je  wszf i ’ ro i oty . ja k  (też 
n icow ania  i  przeróbk i po 
c-inach b a n  so p rzy s tąp n ic ii 
v jd łn f r  na jnow saych żurna-
l i  — K raków , E io rya r  >ka4 > 
I I I .  p ię tr . ^52°

t- M Z Y S T Ą P Il^ la ku  udzia ło­
wiec z k ap ita łem  od i  -10 
tysięcy dolarów  do k ilk u  
so lidny  eh przodsięLit rsrtw 
w zględnie  Intc resów finau- 
Bcwyih, lu b  nabędę j e  na  
własność. W iadom ość p . .i■ 
„Prznm vslow ioo‘ uu R e k la ­
m y  Prasow ej. Lwów, Ciio- 
rążczyznn 7. 2677

C Z Y S Z C Z E N IE  o l len, w ió ­
row anie , zapurzcr&nie Oraz 
fro terow anie tosadzok w y ­
konu je  zak ład  e/yszcz-mia —  
„ A r t u r ' n l. G d ę ij ia  1 8, I I .  
p.of. _ _«6Ł_
K^AwIEl " 3 , V̂ o'ł 
E ack e l p rzen iós ł p r ^ o w n ię  
z  P lacu  D o m in ik a ii^ iie g o  1, 
n a  u l. Ł k aw i*sk ą  13, I  p .

ZGUBIONO zloty zegarek z 
bianzeleik) w drodze z  ulicy 
Grodzkiej do Sutdenhlc we 
czwsi .uk o godzinie 815 rano. 
Łas iarfy znalazca zeth* 5 zwró- 
cić  za s« .yritem wynagrodzeniem 
przy ul OródZHl.ej 18 111. p 38.7

S K R A D Z IO N A  książk ę  w o j­
skową. WyK.flwion., p rze* 
P. K  Sanok  1 dokum er 
ta  cyw ilne  na  *sazwii.ko Ig  
naoy Z a jd e l un iew ażn iam .

819

'A ? .. , k tó ra  11 m arca  knpi- 
m k ilim ek  w  f irm ie  „Oaio- 
ja “  zechce się tam że  zg ło ­
sić. 3811

ZG U B IO N O  k s ią żk ą  «-ojako­
wi, n a  nazw isko K upe rm an  
falae W ass ^-bcrg, w ystaw i o 
"<■ w P . K . U . W adow i'*?, 
k tó rą  Uniew ażnia  się. 3WJ

Z A G IN IO N Y  wllozur do o- 
deb :ania; u l. Pia*towsłv|. 
W ille  Łobżow lanka. 88*4

ZG U B IO N O  portfe l p ap ie ­
ram i wojskowo ‘i  1 fo tog ra ­
f i ą  na  n a z ^ i^ k o  A n drze j 
Maszczak, łaskaw y  z n a lf  -- 
ca zechce oćjdać za odpow ij- 
dn iem  w ynagrodzen iem  —  
K o łłą t a ja  14, w n a r t i.^ e .

szybko stenografująca po 
polsku, rutync ̂ ana bu- 
chalterka z praktyką po­

szukiwana. 583
Z głoszen ia pod „Stenotypłstka- 
buthalterka" do Biu ra  ogłoszeń 

Stattera, K rakó w , Rynek 8

» u t o w io b i io w a
y  L 1 L  f  B«Sg i p ro d u k ła  n a ft o w e  
dostarcza Towarzystwa Handlowo Kr Hyinwe

w Borysławiu. 581

NA SEZON WIOSENNY POLECA FIRMAL. rtó&All, bndzka9
bo s jjto  z a f ip 't . zony  m agazyn  kon fekcy l d z iec inne ) I d am s k ie j, 
(a ko te i k am ize lk i, -.■■try. arn itury  d z. sc lnne , p o ńczo chy dam -  
skle 1 dz iec inne . O B S T  T o w a r  ta  .*: n tc za . I  K r a jo w y . 7SHU 

R iw a ie  * r ł a a n a  p r a c o w n ie  n a  n m i w l i t t i .  5S5

Kto zamierza nat yC solidną 

M A S Z Y N Ę  DO P I S A N I A  
ten kupi tylko i

r z i l  

ł'ai!cpwa
najtrdalsza , naitaAsza.

’ * * d a (  p r o s p e k t ó w
od re irezentacyi

W. ^roelich, A. Hohn. BielsKo.
te l. łut. 87P/8. ?Q4
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AUT
GENERALNE ZSSTEPSTSO M MAŁOPOLSKĘ

I Wotne posady
P O S Z U K U JĘ  się r n 'y  iwa 1 U R Z Ę D N IK  biurow  r , tie- 
nej eksped ien tk i do klepu g ły  ekspedient. po»iadaja- 
cukierniczcgo. Zgłoszeni c j pr -tyk;- tndow laną  
osobiste do bk lepn Ai tło- raz dok ładu4  znajomość

,ie- |

| Kupno |
P O T R ZE B N Y  w erkm istrz — i polskiej F ab ryk i C ukrów — d o d a n ia  drzewa do trans- j Ma£>z, rNY ao s'.vcia uzy- 
z d ługo le tn ia  p rak tyką w u l. S tarow iślna 2. 3808 i partu , poszukuje posady. — wane wszelkiego rodzaju —
fabrykach  p łytek azbesto- i ---  ----- -----  Zgłoszenia pisemne do Ad- kupu je  i  sprzedaje K riseher
wo-cementowych, dok ładnie PO C ZĄ T K U JĄ C Ą  pan ienkę m in . K uryera  pod „Ekspe- 1 K raków , P lac  Now y 9. 3766
obeznany z wyrobem i ma- ! z uczciwej rodziny  z la- dyent‘\ 3333 ! ----- -— ------------------

K U P U JE M Y  stare żelazo, 
oraz cynk. m iedz i mosiądz. 
P łacim y najwyższe ceny. — 
„S ka ła“ Dom towarowy d la  
przemysłu rolniczego i tech 
nic/nego. Spółka z ogr od- 
pow. K raków , Bracka 13 ~  

2543

szynam i według: systemu d cym  charakterem pism a, (
Hatscheka, Zgłoszenia i od- jako b iura lis tkę  pos7nku je  R O L N IK  praktyczny poszu 
p isy  świadectw nadsyłać do się zaraz. P o d d a n a  zrmjo- kuje  posady od 1 go kwic*- 

mość maszyny do p isan ia  tn ia  na ordynaryę. Zglotze- 
oraz książkow . Zglo'-*zenia . n ia  pisemne do Adm . Kn- 
pisemne z dok ładnym  ży- ryera pod „M ieczysław44. — 
ciorysem pod „Per fu mery a 3802
S . P .“  do Adm . K uryera.

3S9S

3335

P O D L E ŚN IC Z Y  z niższym  
egzaminem , dobrze polecony 
— poszukiwany zara?. Xien- 
w zględnione bez odpowie 
dzi. Odpisów świadectw n ie  
rwraca się. Zarząd dóbr Na* 
dyby-Wojutycze p. w m ie j­
scu pow. Sambor. 3082

PO T RZE B N A  rutynowana 
kasyerka — Reprezentacya 
Brow aru Okocimskiego, św. 
Ja n a  5. O ferty pisemne. 3438

L E K A R Z A  (kę) dentystę — 
poszukuje się na prowineyę

O G R O D N IK  z d ługo le tn ią
------------------ ---- praktyką, znający się we TH TT “  *

i wszystkich działach * K l. P II^  w illę  lu b  ponsyonat
P A N IE N K Ę  pouzątku iącą r lm dw a, Rpe<5valista prowaJ K l “« y  >'>>' Zakopanem, 
z łnaitym  charakterem  pi- Sten ia kalafio rów  na w ięk Podae rozm iur i w a rn ik i 
„ma, piszącą na maszynie , m„ s ta le  i  prow idzenie sprzedaży pisem nie potl — 
7. uczciwe, rodziny, poszu- p&M!xói. Adres pod: Ogro ..K ryn ica  
k i j e  się 3 zaraz do b iu ra , fc ik ,  ogród w ie jsk i w  Tar- i r -'er:
/ ę te 9z*raa pisemne do Ad- nowie ‘iffO 
r K nrye ra  v*>d „K . B . i — '_____________ '

fiRZTi K IL O M E T R Y  od sta
ev i B obrka^-  C lilebow ite , 
na  sz laku  Lwów-Chodu- 

rów ), Chlebow iec w ie lk ie  w 
centrum  w si fo lw ark  14 
morgów , dom  m ieszka lny , 
p ięć izb  i  zabudow an ia  go­
spodarcze, na tychm iast do 
sprzedan ia i  ob jęc ia . Cena 
rów now artość dolarow  ame- 
ryk . 2.500. ln fo rm ac y j udzie  
la  p . I ) r  A leksander R itter- 
m ann w  Stan is ław ow ie, 3S16

B U LD O G  fran cusk i suka  w 
\ p ierw szym  roku  czarna z 
i b ia łern i ła ta m i, z rodow o­
dem, z rąk  p ryw atnych  do 
sprzedan ia. W ysokość 25 cm . 
Bardzo ła d n a  i  rasowa. — 
Zgłoszenia na le ży  przesyłać 
pod adresem: Katow ice , —  
sk ry tk a  pocztowa 248. 3S24

B U C H A L T E R  b ilaus ista  — 
biegły w  p isan iu  na rnaszy.P f V T P 7 P m w  __ , „ »»łC4ś».Y «  ir if tan iu  na, iiuŁszy-

ńm *. «W > le tn l4  w al tykęz początkam i p rak ty k i 
karskie j. Zgłoszenia:

dridn,1S.Tuiy«-l,iT ne lfaraa al‘ Lenartt>wi<v";
„Zgrodm «■. .«9 ! *
ZD O LN E G O  czeladnika szew 
©kiego na  robotę dam ską i  
m ęską p rzy jm ę zaraz, p ra ­
ca stała. M azow iecka 71. —- 

3675

P A N IE N K Ę  do zajęc ia  się 
dziećm i i domem przy jm ę 
zaraz. M . K u ligow a , Tar­
nów , K rakow ska 2. 3677

P O M O C N IK  hand low y -  
z  d z ia łu  korzennego zn a j­
dzie posadę aaraz. J .  R n  lig  
T arnów , K rakow ska 2. 8678

M ŁODY# zdo lny  pomocnik 
8 dz ia łu  korzeuno-śniadan- 
kowego potrzebny. Zgłosze­
n ia : S tan isławów , K azim ierz 
Schweisser. 3685

P A N N Y  do ekspedycyi o- 
raz p rak tykan ta  poszukuje 
Bazar Am erykańsk i, Grod,^- 
ka 59. 3839

F R Y Z Y E R S K IE G O pomoc

w ielkich przedsiębiorst­
wach z p ierwszorzędnem i 
św iadectwam i poszukuje od­
pow iednie j posady. Zgłosz-e- 

j nia pod „B ilans is ta “  do 
B iu ra  S tattc ra , Rynek  8. 

| 3845

| K U C H A R Z  ogrodnik  w obu 
! fachach wszechstronnie ob- 
zna jm iony , św iadectwa cl.lii-; i _ ___,__, .  _ , ,  . u i ia ju im i.y , on IłlUUllWlt l  lł-

n .k a  «  od ̂  1 kwie- , bno poszukuje zaraz lu b  od 
Ul-®;. , A d o ll W em berger, i-go kw ie tn ia  posady ua  oi- 
\\ielŁC7,ka. .*841 dynaryę. Zgłoszenia: Gdóv?

B » łv ł\ r r  » "  ,~~7* ! ko ło  W ie lic zk i, na  pocztę
™ Z Y J M Ę  I „W io sn a" . 3644

P A N IE N K A  w łada jąca  jęz, 
po lsk im  i niem ieckim , g ra ­
jąc a  na fortep.. p r/y jm ie  
posadę jako  pomoc d la  pa­
n i domu lu b  do 1 dziecka. 
Posadę może zaraz ob jąć. —

uzdolnione kraw czyn ie — 
V etement, K raków , św . Te­
resy 8. 3S20

Z D O LN Y C H  kraw ców  dam ­
skich^ p rzy jm ie  zaraz J ó ­
zef Kumała-, Sz-ozepańska I ł .

________ __________________ 8u80 j Łask. zgłoszenia uprasza
. _  pod „W . S.“  do B iu ra  ,.Pra-
AG EN T ÓW  (i?.r.) wprowa sa“  K raków , K arm elicka  16 
dzonych w sklepach kolo- i 3703

PO T R ZE B N A  jest na wieś i u ia lnych  w Krakow ie  po- i ------ ;---------------  -
panua s łużąca z krawieczy- j ^znku je  na dobrych warun- | M Ł O D Y  mężczyzna, bardzo 
y.ną, b ia łem  szyciem i  zna- K*oh — Reprezentacya, Pa* J in te ligentny , — nadzw yczaj 
jom ością gospodarstwa do- w â  S* 3S28 I spry tny, zilo lny  i solidny,
ulowego. Zgłoszenia: Kance- i — --------*-----  1 w łada jący  k ilkom a języka-
la ry  a Okocim , M ałopolska. C H Ł O P IE C  lub  pan ienka, m i, energiczny i fizycznie

w ym agana lacbow a znajo­
mość ta r tam io tw c , poszuku 
je  od zaraz Zarząd D óbr 
S tany  p. Bojanów . Zgtosse 
n ia  ty lko  z pow ażnem i re- 
ferencyaiui i odp isam i św ia­
dectw. N ieuwzględnione bez 
odiMJwiedzi 3<j&0

C H Ł O P IE C  ..... ......... ... __________________ ________ _______
zna jący  (ca) dok ładnie ry- I zdrów , zn? jący zagranicę — 
jm k i  pclraebny (na>. — [przy jm ie  jakąko lw iek  posa- 

' ię , może złożyć kaucyę. — 
a ska we zgłoszenia pisemne

___  _  r °d  „Tem idor 33“  do Adm . I _____________

han- | Knryera . 3657 ; F 0 K T E P IA X  k ró tk i .b t in g l

ŁEŚNICZEuO rewiroweso JJ-fclart rysowniczy Kraków, i de, 111 
h egzauiinaini państwowem" 1 'oryarska 44. S793 r.':t'kn 
■wymacana fachorw? *na‘r-I ------------- tfod ..

K l iP Ł jĘ  parrierobę mę-.ką 
używ i nc, m uadn ry  wojsko­
we i b uc ik i. Za-wia^oiui m ie 
ka r tk ą  lub  ustne: l5o.ir<>- 
wolski, K raków , M iko ła jska  
10. 3781

K u P T JJĘ  garderobę męską 
i u ż y w k ą ,  zaw ia iom ’eiiiH 
>ocztówką lu b  urfne — 
Schmaus, K raków , Sze'ro! a 
22. 37S2

S JB K R E T A R K S : lu b  b iu r ­
ko staroświeckie oraz sićrzy 
nie krakow ską k up ię  na- 
tych iu ias ;. Zgłoszenia pis<* 
inne do A d jn  K nrye ra  pot. 
„S ta ro ży tn e '. 380'i

M ŁO T  pow ie trzny  bardzo 
m ało u żyw any , o-rólna ^ a g a  
5.200 k lg . za az t.o sprzeda­
n ia . K . R ydarow sk i, Gorlice 
u l. r o m a . 3639

H A S K I  n a  m leko , w iró w k i 
oi az różne  p rzy rząd y  do m lp 
czarn i n a jta n ie j m ożna na ­
być u  f irm y  H ochm an , K r a  
ków . S tarow iś ln a  35. 3645

P Ł A H Z C Z ii gnm ow e zagra ­
nicznego w yrobu różnych  
g a tunków . S k ład  iino leum  
A . N ussbaum , K raków , Die- 
tloWoliŁ 45. SŚA1

W ILL13 w  Szczaw nicy  o 31 
u b iK a . fa c h  z pen^.yonatem 
zam ien ię  n a  kam ien icę  w  
K rakow ie  z w olnem  miesz- 
tan iem  lu b  sprze ien i W ia  
domość p rzy jm ie  WeTSer, — 
Fc licyanok  11. 3731

M O T O R Y  e lektryczne pra  
d u  zm iennego k iz y jn ie  co 
sprzedan ia  3 X 220 V o lt , 12 K . 
M . Ga oz now y w opako­
waniu 3X115 Vdlt, 50 ok e 
sów, m a ło  u ży w a ny  A . E . G. 
3 K . M . W iadom ość: F ran ­
ciszek R ich te r , K rak ów  IX .  
u l. Turecka. 8785

|N A SPR zK D A i-  8 p iętrow a 
, kam ien ica w  K ró l . H nc ie , 
G órny  Śląsk , z parce lą  c a  3 
kam ien ice , sklep i pom ieść 

i k an ie  zaraz do ob jęc ia , do 
-przedm ia  /.araz. Zgłoszenia 
3. Ogrodowski. K ro 1. H u ta , 
u l. H a jd ucka  85. 3694

Sprzedaż
M ASZYTN A  parow a Ringiio- 
fer 120 KM . s to jąca Coui- 
pound rozdzia ł pary  syste- 
m u  W o lfa  kom pletna m ało  
używ ana , motor benzynowy 
W archałow slu  25 K M . sto ją­
cy, jaKoteż transm isye, ko* 
ła  pasowe dostarczy firm a  
R iibner, K raków , Mogilska 
L . 10. 3837

P A R C E L A  budow lana około 
150 sążn i o dw óch frontach , 
w  dobrem  położen iu  w  Kra 
kow ie tan io  do sprzedania. 
W iadom ość D y r . Dobrzań­
ski, F lo ryańska  55, m iędzv  
12—3 godz, 3796

cliowe wykształcenie p rzy j­
m ie Zajączek, Lankosz 
K raków . Zgłoszenia 5—7 .— 
______________ 3789

K IL IM C Z A R K I zdolne na 
dobrveh w arunkach  poora

P O S Z U K U JE  się m łodego kiwane. Zgłoszenia prżyj- 
zdolnego ogrodnika, obe- j m u je  z grzeczności farbiar-

L E ŚN IC ZY  <5l'łTflV I praw ie  nowy okazy jn ie  do
b S ^ '  - z  S k i S ™  spr. udania. Zgłoszenia pisę-

erkołą las»w ą i  eezanuiiem  I nS i u c ?  • ivuI'^ era Pod
pańs tw cw jm , d ługo le tn ia  " a lm g l • ..
p rak tyka , foszoku je  pomady n ,»  »- . ' . '
(ni 1 kw ie tn ia  lu b  1 ,r- i a. IV ■> b u rtow ^łe

L-f,we zgloKse ,iia  listom , e j  ilościach po-
sk»eroi7ać do .'.dm . K u r . ’e- 

3695rnanego gruntow nie  t  o- I vi:ia A . Śzopkcn skiego —  ' ra  Pod ..Energ ie^ny"
» rodem w arzyw nym , ow»i- K arm elicka 18. ------------
oowym i ■'arkicm — oraz — --  --------- ---
kw iaciarstw em  grn-uowein *VTTWÓR;v' Ia  Obuw ia — - ......... ....... ............
i  :le;p aniiianem . O ie rty  z F  o ryańfka  *9 p r?v in  .if k« eksT e^e n tk a  — lu b  do

:\ko. 1 'rac ia  K o l 
niccy, K iako w , F lo ryańska

3S5IL. 27,

P A N N A  in t e l ig e n tn a  poszu- I n o  t p u w n %v i a
knTe p ^ a d y  d o  s k le j, ją -  1 m a s o n a

t«lpis świadectr niidsy- I ilknnastu zdolnych c/ela- 
łać : poczta Zawłertne — dzi na roboty szyte i lroł- 
skrzynka 33. 3842 kowe (damskie i  męskie).

O G R O D N IK  zna jący  lokaj- 
stwo jx>trzebny na stuł od 
1 kw ie tn ia . Św iadectwa i 
w a ru n k i przesyłać: Turna-

kasy ew entualn ie  jako  go­
spodyni do pensyo ia tij lub  
interesu na jchę tn ie j u

S ingera  męskr 
Szeroka 10.

damska
3348

.. . łŁŁ^ .x  ,1P,w lv lu ir , ue wv- M Y D Ł O  hurtow nie  w  dowol 
jazd . Zgłoszenia pod „Hali- | Uośemch po le ta  Ska

Posad poszukuję
j na  88“  b iuro ogłoszeń Hup- 
j ozy ca. Jag ie llońska  7. 3288 ,_  -  j

• A kc . B rnc ia  Ito lm ccy , K ra  
j ków, F lo ryańska  27.' 3844

D W A  samochody ciężarowe, 
m a rk i N . A . G ., u żyw ane , 
lecz bardzo dobrze u trzy m a ­
ne, z napędem  łańcuchow ym  
w zgl. karda  no wyra, 45 K M . 
3.000 k lg . nośności, są n a  
sprzedaż. Łaskaw e oferty  z 
zapodaniem  ceny, unrasza 
się składać pod  „8691“ do 
Adm . K uryera . S691

Z A  D A R M O  2 l it r y  łu g u  do 
p ran ia , m y c ia  pod łóg  itp- 
przy  kupn ie  2 k aw a łków  m y  
d ła  z „P łóg ie m “  pe łno pro­
centowego za M k . 2,000.000, 
dla. odspi zedawców w iększy 
raba t u  f irm y  M . Paźdz iora , 
K raków , Zw ierzyn iecka 29.

3641

O K A Z Y  A ! Spiesz do f irm y  
M . P aźdz iora , K rak ów , Zw ie 
rzyn iecka 29, —  dostaniesz 
g a rn itu r  z 3 sztuk garnków  
em aliow anych am erykań ­
skich 1, %y 2, 3, l i t r y  ty lko  
za M p. 12,500.000. 3642

| Matrymoniaina
W Y J D Ę  za m ąż  za m ężczy­
znę ra wyRoi.i' 'n stanc ., 
skn do 85 la t , m  jże  być w Ja 
ścic le l m a ją tk u , k tó ry  m a  
-apow.'-on przyszłość, po- 
sia a m  m łodość, zdrow i i  
urodę. Zg łoszen ia  plror. e 
dc m K u ry e ra  pod „ A l ­
b in a " . 37P3

W D O W IE C  la t  84, przys to i 
ny , i»  ’ e li( ■ itn y , o  dobre j 
duszy , pos iad ł ąo^ amebie 
w an ie , ożeni s ię t  p a r  i 
lu b  M ilów ką bezdzietną , k t*  
ra  m u  da możność w yszuka ­
n ia  s ta łe j posady. M ie jsco­
wość obo ję tna , sgłoazeuis 
Ł rzy jm ie  W . U . Kos oow s 
N ow y Sqcz. 8817

IN Ż Y N IE 1  kom nn lk acy l la* 
40. sym patyczny  ożeni sic 
z  osobą b oga tą  l  *ympaty07 
n ą  do la t  40. Łaskaw e ■ głc - 

'jiia  m o żliw ie  z fo tog rj 
f ią .  W arszaw a, poczta  gl6- 
wna, poste-regtante. W ła d y ­
s ław  W ille  SS2t

Lokata
DO  s r a Z E D A N I i  dom  par 
terow.i z w o ln  m mle»i,k"- 
n iem  4 ry pokoje , k uchn ia  
-łrzedrokój oraz o ficyny  z 
■jgrodem, -adn j icym  się na  
Diidowe fa b ry k i, 2 . a ty  
od staeyi ko le jow ej, 50 km . 
od K rakow a. —  Zgłoszenia: 
H u rtow n ia  ty to n ia  B rz isko .

3669

wice p. l>7lnW/,yce. Swis- ! nmrTrtn .
dcctw nic r, Kr,-. sws J c-doctw n ic  udsyla *ię. S326 „cr.riczUy. k ilku le tn i eamo-

_________________ _______ ! d z ieU y  buchalter ,
KO na duże sztuk i pnsMikm odpow iednia posadę

BLOHAT jT E R  z k aku le tn ifl ^ P B Z E D iM  .e w o l^e r  lń a ły  
a k ty ką  b a n i . . ^ ą ,  niio .U  g W N  tea tra lną . p onk

l_ ! i  erie,.-'iezny, w lad . ’ję®. nie- rV'ii i  " / ’?  ̂  «łO;\^kie N’r
'------ ■ , K1ŁHU1EŁIH sam o- „ j ,  : r;.*"-i^T,'im ck-n- . Ł n k u w ic s a  i, d o zo rca  dt

C ZEL\ D ?H K A  kraw ieckie Ą ie ln y  .b-ichalter . obejm ie ™  y ch™ ,vy m ^ań , S
dom

3827
go ua duże sztuki pos^ikn- 1 ^U^wiediim  posadę w je- odpnwied. po«adv Możp ' CT---- ------------------
e od zpraz, reflekt-iic tyl- ^ e (  z P ó ź n y c h  instytu- hy rówTlicż kasyerem  )nh PT. F IL A T E L IŚ C I!  M ich la

ko  na p ierw s/or^ę j'1*'* cy i nanrilow\en Inn imnlrn. • =„i_____ ^ __  -»•._« » nrm-v  iroł^ir»»* —__
praca stała. Fr. (
Król. Hula, Chro*

n^L.-»t T >T .^ » . Iw Przemyśle drzew nym , za- A dm . K u ryera  
iu b Z U Ł U J E  się służącego rządzie dóbr, w iększym  tar- chunkow iec K .,ł
rto p a k o w n ia  i wożenie pr ( -.ku. przcdutębiorUwie V»«l- ---------- --- ----- AN *fY iżZN A  szafa  i  komoda

n^?rW* ^ T f zenm lł? ! w Kongresówce lub  Mało- RZ Ą D C A , Ś lązak , kaw aler, o ia z  u żyw any  g a rn itu r  sa-
m y \\ u rm  i Herzog, Grod^-- jpolsee. Zgłoszenia pisemne ła t o% 70 szko lą ro ln ic7ą  łonowy okazy jn ie  do sprze-

385- * do A dm . K uryera  pod „Bu- i  dlużs?ią p rak ty ką , energi- d an ia . R adziw iłłow ska  B.
— downictwo . 3521 czsiy i  p iln y  ro ln ik , i>oszu- I I I .  p iętro , na  praw o, od 11

ku je  posady od zaraz. — do 4-tej.
”  '  „P iln y  ro ln ik 4'

K IL IM T  i  dyw any  gotowe 
na  zam ów ien ia  i  na  ra ty  
sprzedaje T ka ln ia  k ilim ó w  
i dyw anów  — K az im ie rza  
W ie lk iego  82, K raków . 3662

Z A R Z Ą D  dóbr A dam a  lir . 
Potockiego w Odraw ie  (0- 
drau  bei Zauchte l), (czeski 
Ś ląsk , poczta i  stacya ko­
le jow a w m ie jscu) m a do 
sprzedan ia wyborowe nasie­
n ie  świerka^ w łasne j pro- 
dukcy i, o ile  zapas star­
czy, po  cenie 30 kor. cze­
skich za 1 k g . loco Odraw a. 
A dm iu is traeyn  dóbr b r. P o ­
tockich w K rzeszow icach .— 

3533

M E B L E , fo rtep iany , piani- 
n » używ ane , sprzedaje i  k u  
p u je  Nadel, W ie lopo le  12.

3427

£& 42.

K IL K A  prasowaczek
prasowania odzieży (nie A .SP IR A Ń T K A  farm acy i — Zsrłosizen

do 1
3787

;eiua- „ r u n y  roiniK” ---------------- — -------
roęaną p iak ^y ką  <żyd.) ^ tu-o p. K rasick iej, K ra  U W A G A ! Zapew n ioną cgzv- 

pos: a ą u jt  i isady . Zgłosce- ków , Gołęb ia 16. 3784 siencyę m a  ' ażdi- be? wśzcl
m a  pisemne do A dm . Ku- ---  k ie j um ie jętnośc i, k io  otwo-
^yera pod . Zdólna o845 F (17 \MI> 0\A A\V maszy- rzy  sobie rysoi a ln ię  na pro 

n is ta  ś'usarz .naszynowy - w incy i. \V/,ory k?ute (kzp- I
4. . .  , --- . — . -,-t......... . r--- ............  ...........................  n iontu ie  m łyny , ta rtak i, bhm y) do wszell.i a haftów  !
te ią  ję iy ^ a  rucnneokiłsro i  kaw aler, z p ia k ‘ y ką  "ibry- wstaw iam  m aszyny pa.ow e  sprzedają 50% m n ie j — Za
pis/.ącej na maszynie. Zgło- e>,n ą  poszukuje i osady. — m o '—  "  ..................... • — -
szenrn p-----  i .  . , . . . .  . . . - . .

K uryera

b’elizn.0 postukuje firma 
Tęozs>. Kraków, Czarnmviei- 
ska 72. 38»3

P O S Z U K l J Ę  iiito ’.. osoby 
do okspedyeyi ze znajomó-

G O S F ’ tZ E D A N IA  pies-wilk 
dw ule tn i, p iękny  okaz sj- 
beryjsk i, '•asowy. — Cena 
I[ | zło tych -- O g lądać  mo­
żna od a-giei do ? niej S tra ­
szewskiego 24, I I I .  p. efrywi 
nr. a. ^  3450

R u W E R Y , gum y  rowerowe 
1 m otocykle. Części składo- i 
we do rowerów  i  mctocy- ! 
k ii W v sy ik a  pocztą odwro- ■ 
tn f l  — poleca C irm a  J .  
K u lla n d a  i  W . Ja w o r s k i 
K raków , n l . D łu g a  11. S618

W IL C Z U R A  czarnego, tre ­
sowanego, rocznego sprze 
dsmi p rzebyw ającem u poza 
K rakow em . Zn osze n ia  li.-to 
wne do A dm . K u ry era  pod 
„ W ilc z u r " . 3725

-\lAtY i  J K A l i  fab ryczny  
k up lę  lu b  w ydzierżaw ię,, —■ 
ew en tua ln ie  p rzy jm ę  apól- 
n ik a  z b ud y nk ie m  i-oryc^s- 
»iym do dobrze prospe j»- 
cej_ f irm y . W iadom ość  lis to ­
w n ie  pod  adresem  „Spor- 
t in g “  E5rak6w, n l .  F i l ip a  17.

8776

-O O D S T Ą P IE ?~ A  s k l ^  
g a la n i. w  rv n k u , _ g lo « 7 -aLa 
.istowne do A d u  K n ry e ra  
pod .S te lla " . 8547

W IĘ K S Z Y  k an to r  'ek lep) i 
tłąszone  z n im  pokoje n a  
p iętrze , tu d z ie ż  inne  loka 
n a  b iu ra  w  cen trum  Lwowa, 
zaraz do w  u jęcia . L is ty  
B iu ro  d z ienn ik i. Soko łow ­
skiego, Lw ów , Js ^ ie llo ń s k a  
L . 7, pod „ F . P .‘* S6S8

I I E S Z K A N IL 1 2, 8, 4 poko­
jow a z kom fortem  od 1-go 
s ie rpn ia  di w j la .lęcia. - 
Czynsz za 8 la l a od 600-1J M  
dolarów . Lo re tańska  8 , pr- 
ter n a  praw o. 8650

" I ł S Z K A N IE  trzypoko jo ­
we, kom fort 1 pow odu w y ­
ja zd u  na ty ch m ia s t do odstg 
p ien ia . Zg łoszenia  piseerne 
*>od „W y ja z d  135'“ d<_ Ad- 
m m . K a ry e ra  8706

J u G O S Ł O W lA m N  ] .osznk, 
je  1 pokoju  Tam aler&kiego. 
Czyns* obo ję tny . Zglcsszenia 
W »emue do A d m . F u r y e r i  
pod  ,,-Tugosłowianin‘\ *8791

^ A'Trv. t,' 2 pokoje  i  kuch  
n ię  ka to lik ow i, Zg łoszen ia  
p isem na lo . [m. K u ry e ra  
pod  „U czćiwość 1000“ . 3789

PC K Ó J  w.spó^ny z nt.-zyraa- 
n ien i d la  p e n ^  do w y n a ję ­
c ia . Sobier.kiegc 5, I  p . 3793

P O ilO JU  oszuku je  k aw a ­
le r w  okolicach  Zw ie rzvn ie t 
k»ej. W o lsk ie j, B y n k n . — 
Czynsz obo ję tny . Zg łoszenia 
Pisemne do A d n .  K-uitfe*a 
u la  „ Jo tze t“ . 37<)4

i m m  B^K  W KRCKC Jiflf
PRZYIMIUF SUBSKRYPCYI 9 i H  POISSS
«  -i, « -Ił © B E Y C S I  W S L 1 8 f  ,3£8»J

.M B E N T A  00 W ^ A D f W  W E0 LE ) » » .  , .  ”  P R O O E M l I S  ’ W K Ł A D ^  W E D L E  U H 0 W Y .
Kariny
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